
DZIENNIK URZĘDOWY
K U R A T O R J U M  

OKRĘGU SZKOLNEGO ŁUCKIEGO

Nr. 6 (120). Równe, dnia 1 czerw ca 1935 r. ROK XII.

s.

J O Z E F  P I Ł S U D S K I
PIERWSZY MARSZAŁEK POLSKI 

W Ó D Z  N A R O D U

zmarł dnia 12 maja 1935 r.



110 D Z I E N N I K  G R Z Ę D O W Y Nr .  6.

Marszałek Józef Piłsudski nie żyje!
Niema już wśród nas Bohatera dziejów, Budowniczego 

i Wskrzesiciela Ojczyzny, lecz duch J e g o  jes t  w ie c z n y  

i pozostał z nami.
Ból i sm u tek  Narodu granic nie ma i mieć nie może, 

bo odszedł Największy z Polaków.
Chyląc głowy w tym najgłębszym  z żalów przed wy­

rokiem  W szechm ocnego, uprzytom nić sobie musimy, że 
Wielkość Jó z e fa  Piłsudskiego — to J e g o  Duch, co innym 
przewodził i w innych siłę budził.

J ó z e f  Piłsudski wskrzesił w Narodzie poczucie mocy 
własnej, godność i dum ę narodow ą, dał nam  życiem swem 
i czynami wzór nieugiętości w straży honoru, jedności

i wielkości Narodu Polskiego.
Dziś, gdy pełni bólu i n ieutu lonego żalu s ta jem y nad 

grobem  Jó z e fa  Piłsudskiego, niech każdy z nas wsłucha 
się w treść  orędzia Pana Prezydenta Rzeczypospolitej, 
k tó re  wzywa, byśmy w żałobie i bólu pogłębili w nas 
zrozumienie naszej — całego Narodu odpowiedzialności 
przed nieśm iertelnym  duchem  Jó z e fa  Piłsudskiego i przed 
przyszłemi pokoleniami, realizując w wyścigu rzetelnej 
pracy wskazania zmarłego Wodza Narodu.

I

Kurator Okręgu Szkolnego

(—-) Dr. Eustachy Nowicki

Równe, dnia 13 maja 1935 r.
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C Z Ę Ś Ć  U R Z Ę D O W A
46.

Do

P. P. Inspektorów Szkolnych, Dyre­
ktorów i Kierowników szkół i ogółu 
Nauczycielstwa

w O k r ę g u .

Opuszczając stanowisko Kuratora Okręgu, 
pragnę serdecznie podziękować wszystkim  pod­
ległym  mi współpracownikom za rzetelną pracę 
i wykazanie dużo dobrej woli a nieraz i ofiar­
ności w wykonywaniu odpowiedzialnych społecz­
no-wychowawczych zadań, obowiązujących admi­
nistrację szkolną i nauczycielstwo.

Jeżeli w ciągu przeszło czteroletniego mego 
urzędowania w ciężkich warunkach budżetowych 
znacznie się rozwinęły zagadnienia oświatowe 
na Wołyniu, zawdzięczam to w dużym  stopniu 
świadomości obywatelskiej personelu szkolnego.

Stwierdzając powyższe, życzę wszystkim  
pracownikom szkolnym w Okręgu ja k  najlepszych  
wyników w ich zaszczytnej pracy dla dobra 
szkolnictwa polskiego i Państwa oraz osiągnięcia 
przeświadczenia dobrze spełnionego obowiązku 
pedagoga i obywatela Rzeczypospolitej.

Kurator Okręgu Szkolnego
(—) J. Firewicz
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47.

OKÓLNIK MINISTERSTWA W. R. i O. P.

N r. 48 z d n ia  10 m a ja  1935 r. ( l .W F-1601/35).

w sprawie propagandy przeciwdurowej 
i środków zapobiegawczych.

W o b e c  zb l iżan ia  się p o ry  ro k u ,  w  k tó re j  
co ro czn ie  d a je  się z a u w a ż y ć  n as i len ie  d u ru  
b rz u s z n e g o ,  M in is te rs tw o  p o le c a  p r z e p r o w a d z ić  
c o ro c z n ie  jeszcze p rz e d  k o ń c e m  r o k u  s z k o ln e ­
g o  w e  w sz y s tk ic h  sz k o ła c h  p r o p a g a n d ę  prze-  
ci w d u ro w ą .

M a o n a  p o le g a ć  n a  p o d a n iu  dz iec io m  
i m ło d z ieży  p rzez  lek a rzy  szk o ln y ch  ta m , g d z ie  
są  oni czynni, k r ó tk ic h  k i lk u n a s tu  m in u to w y c h  
n ie z b ę d n y c h  p o u czeń  o  is toc ie  d u r u  b rz u s z ­
n eg o ,  o  s p o s o b a c h  z a k a ż a n ia  się  i o ś ro d k a c h  
z a p o b ie g a ją c y c h  sze rzen iu  się te j  c iężkiej i n ie ­
b ezp ieczn e j  c h o ro b y .  Z a k re s  p o d a w a n e g o  m a- 
te r ja łu  m usi b y ć  d o s to s o w a n y  ściśle d o  w iek u  
s łu ch aczó w , ś ro d o w is k a ,  z k tó re g o  p o c h o d z ą ,  
o ra z  w a ru n k ó w ,  w  k tó ry c h  żyją. G łó w n y  n ac isk  
n a leży  p o ło ż y ć  n a  to ,  co  k a ż d y  o so b n ik  m oże 
i p o w in ie n  z ro b ić ,  b y  u c h ro n ić  s ieb ie  i innych  
o d  zak ażen ia .

W  ty c h  szk o łach ,  w  k tó ry c h  n iem a  sta łe j 
op iek i  h ig jen iczn o - lek arsk ie j ,  d y re k c je  i k ie ­
r o w n ic tw a  szkół w inny  b ą d ź  zw ró c ić  się z p r o ś ­
b ą  o p o m o c  w  p rz e p ro w a d z e n iu  akcji p r z e c iw ­
d u ro w e j  d o  na jb liż szych  lekarzy , h ig jen is tek  
lu b  p ie lę g n ia re k  spo łeczn y ch ,  b ą d ź  też  p r z e ­
p r o w a d z ić  ją p rzez  nauczycieli  n a jb a rd z ie j  p r z y ­
g o to w a n y c h  i n a d a ją c y c h  się d o  p ro p a g a n d y  
h igienicznej. J a k o  p o m o c  n a u k o w a  służyć m oże  
t a b l ic a  p. t. „ D ro g i  sz e rz e n ia  się d u ru  b rzusz -  
s z n e g o ” , w y d a n a  p rzez  P a ń s tw o w ą  S zk o łę  H i- 
g jeny  w  W a rs z a w ie  —  ul. C h o c im s k a  Nr. 24 
(cen a  zł. 1,20).

M łodz ież ,  w y je ż d ż a jąc ą  w  czas ie  feryj 
le tn ich  n a  w sze lk ieg o  ro d z a ju  o b o z y  i w ycieczk i 
d o  m ie jscow ośc i,  w  k tó ry c h  m o g ła b y  b y ć  n a ­
r a ż o n a  n a  za k a ż en ie  się d u re m  b rz u szn y m , jak  
n p .  n a  t e r e n  w o je w ó d z tw  p ó łn o c n y c h  i w s c h o d ­
n ich , n a leży  u o d p o r n ić  za p o m o c ą  szczep ień  
o c h ro n n y c h  p o d s k ó rn y c h .

S z c z e p ie ń  ty c h  w  zasad z ie  p o w in n i  d o ­
k o n a ć  lek a rz e  szko ln i .  T am , g d z ie  ich n iem a , 
n a leży  zw ró c ić  się d o  p rz e d s ta w ic ie l i  m ie jsco­
w y c h  w ła d z  s a n i ta rn y c h  : lek a rzy  p o w ia to w y c h ,  
m ie jsk ich , re jo n o w y c h  z p r o ś b ą  o  pom oc.

O  b e z p ła tn e  p rz y d z ie le n ie  p o t rz e b n e j  ilości 
szczep io n k i  p rz e c iw d u ro w e j  na leży  z w ra c a ć  się

d o  le k a rz y  p o w ia to w y c h ,  p o w o łu ją c  się n a  p o ­
ro z u m ie n ie  M in is te rs tw a  z M in is te rs tw em  O p ie k i  
S p o łeczne j  (D e p a r ta m e n t  S łu ż b y  Z d ro w ia ) .

p. o. D y r e k to r a  D e p a r ta m e n tu

(—) Al. Kawałkowski

48.

OKÓLNIK MINISTERSTWA W. R. i 0 . P.
z d n ia  30 k w ie tn ia  1935 r. Nr. IV .NS-3632/35. 
w spraw ie w ydawnictwa „Polska i W ęgry”.

C e le m  zac ie śn ien ia  w ę z łó w  h is to ry c z n y c h ,  
k u l tu ra ln y c h  i g o s p o d a rc z y c h  o ra z  d la  p o d n ie ­
s ien ia  p rzy jaźn i  n a r o d ó w  p o lsk ie g o  i w ę g ie r ­
sk ie g o ,  b. p re m je r  w ęg ie rsk ie j  R a d y  M in is t ró w  
p. K a ro l  H u s z a r  p o d ją ł  w y d a w n ic tw o  p. t. 
„ P o l s k a  i W ę g r y ” , m a jące  za  z a d a n ie  o b u d z ić  
w z a je m n e  z a in te r e s o w a n ie  d o  s to s u n k ó w  i k u l ­
tu r y  o b u  k ra jó w .

P r a c a  t a  w  ob ję to śc i  ok . 600 s t ro n ic ,  b o ­
g a to  i a r ty s ty c z n ie  i lu s t ro w a n a ,  m a  s ię  u k a z a ć  
w  k i lk u ty s ięczn y m  n a k ła d z ie  w języku  p o lsk im  
i w ę g ie r sk im  i s ta n o w ić  b ę d z ie  n ie w ą tp l iw ie  
p ie rw s z o rz ę d n e  ź ró d ło  info rm acy jne .

Z u w a g i  n a  to  M in is te rs tw o  u d z ie la  w y ­
d a w n ic tw u  te m u  w sze lk ieg o  p o p a r c ia  i z w ra c a  
się d o  p o d le g ły c h  in s ty tu cy j  o  p rzy jśc ie  m u 
z p o m o c ą  p rzez  d o s ta rc z e n ie  u p e łn o m o c n io n e ­
m u  w  ty m  celu  p rz e d s ta w ic ie lo w i  w y d a w n ic ­
t w a  o d p o w ie d n ic h  m a te r ja łó w ,  a w  m ia rę  
m ożnośc i  t a k ż e  p rzez  p o m ie sz c z e n ie  w  n iem  
k r ó tk ic h  m o n o g ra f ic z n y c h  w z m ia n e k  o  g o d n y c h  
u w a g i  z ja w isk a c h  i in s ty tu c ja c h  z d z ied z in y  
naszej k u l tu ry  duch o w ej .

p . o. D y re k to ra  D e p a r ta m e n tu

(—) Jan St. By stroń

49.

OKÓLNIK KURATORJUM 0 . S. ŁUCKIEGO
z dn.  9 m a ja  1935 r. Nr. 1-7744/35 r.

w spraw ie zatw ierdzania kierowników  
i nauczycieli prywatnych szk ół powszechnych  

i wychowawczyń przedszkoli.

N a w iązu jąc  do  o k ó ln ik a  K u ra to r ju m  z dn. 
8.1 V.1933 r. Nr. 11-5780/33 (Dz. Grz. K u ra to r ju m
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O.  S.  Ł. Nr.  4, poz. 21) — wyjaśniam,  że p o ­
s tanowienia  punk tu  2 i 4 § 18 rozporządzenia 
Pana Ministra W. R. i O. P. z dnia 7.V1.1932 r. 
(Dz. Urz. Min. W. R. i O. P. Nr. 4, poz. 44) 
mają  zastosowanie tylko do n o w o z a a n g a -  
ż o w a n y c h ,  kierowników i nauczyciel i  pry­
watnych szkół powszechnych względnie wy­
chowawczyń przedszkoli.

Wobec t ego  nie zachodzi pot rzeba ze 
s t rony kierowników corocznego zgłaszania tych 
nauczycieli  prywatnych szkół powszechnych 
względnie wychowawczyń przedszkoli ,  którzy 
z roku na rok pozostają na swych s tano wi­
skach w tej szkole,  w której zostali przez wła­
dze szkolne zatwierdzeni  względnie dopuszczeni  
do nauczania .  Kierownik szkoły ma j ednak  
obowiązek corocznie przedkładać  w dwóch 
egzemplarzach  spis nauczycieli  według wzoru 
1 wyżej wymienionego okólnika Kuratorjum.

Z chwilą przejścia nauczyciela do innej 
szkoły prywatnej  chociażby w tej same j  miej ­
scowości i u t rzymywanej  przez tego sam ego  
właściciela,  powstaje obowiązek,  o k tórym m o ­
wa w punktach 2 i 4 § 18 wyżej w y m ien io ­
nego rozporządzenia Pana  Ministra W.R. i O.P.

Ponieważ praktyka dotychczasowa w yka­
zała, że w szkołach prywatnych zachodzą 
w ciągu roku szkolnego po ważne  zmiany 
w składzie personelu  nauczającego i że d o ­
datkowe zgłaszanie no wozaangażowanych  n a ­
uczycieli  odbywa się przez przeciąg prawie 
całego roku szkolnego,  prz ypo minam,  że stan 
taki nadal t rwać nie może  wobec wyraźnych 
przepisów § 18 rozporządzenia Pana Ministra 
W. R. i O. P. z dnia 7.VI.1932 r. (Dz. Urz. Min. 
W. R. i O. P. Nr 4, poz. 44) us talających t e r ­
miny zgłaszania do za t rudnienia  now ozaanga­
żowanych kierowników i nauczycieli .

Zmiana w ciągu roku szkolnego na s t a ­
nowisku kierownika,  nauczycieli ,  względnie 
wychowawczyń może zajść jedynie  w wyją t­
kowych i należycie usprawiedliwionych wy­
padkach.

J ednocześn ie  przypominan,  że nowoza- 
ang ażowany  kierownik względnie nauczyciel  
może  objąć swe obowiązki w szkole dopiero 
po zaistnieniu warunków,  określonych w p u n k ­

cie 2 względnie w punkcie 5 § 18 wyżej wy­
m ien ionego  rozporządzenia Pana Ministra W.R. 
i O. P.

Za Kuratora Okręgu Szkolnego

(— ) K. Tokarski, Naczelnik Wydziału

50 .

OKÓLNIK KURATORJUM O. S. ŁUCKIEGO
z dn.  10.V.1935 r. Nr. 0-6413/35 

w sprawie pogadanek w szkołach związanych  
z twórczością Marji Skłodowskiej-Curie.

D o

P.P. In sp e k to ró w  S zko lnych ,  D yrekcyj  
i K ierow nictw  Szkó l  w sze lk ich  ty p ó w

w Okręgu

Dla uczczenia wiekop om nych zasług na 
polu n aukow em  Marji Sk łodowskie j -Cur i e ,  
społeczeństwo i instytucje nauko w e oddają  
w b. r. hołd jej twórczości .

Uroczystości z tern związane mają  na celu 
przypomnieć  społeczeństwu tę znakomitą  uczo­
ną i przyczynić się do spopularyzowania  jej 
odkryć.

Ze względu na potrzebę zaznajomienia  
młodzieży szkolnej z pos tac ią  Wielkiej Uczonej 
i znaczeniem Jej  prac  — na podstawie  okó l­
nika Ministerstwa Wyznań Religijnych i Oświe­
cenia Publicznego z dnia 13 kwietnia 1935 r. 
Nr. 1I-S-1726/35 zarządzam, aby w wyższych 
oddziałach szkół powszechnych oraz w szko­
łach średnich urządzone były dla młodzieży 
odpowiedn ie  pogadanki  na lekcjach fizyki, 
chemji  lub biologji.

Kurator Okręgu Szkolnego

(— ) Dr. E. Nowicki
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K O M U N I K A T Y
51.

Koferencje i kursy wakacyjne.

K uratorjum  podaje  do  w iadom ości, że w czasie nadchodzących  feryj letnich zostaną zor­
gan izow ane następujące d w u tygodn iow e konferencje dla nauczycieli publicznych szkól p o w ­
szechnych w zakresie w ybranych  dziedzin szkolnych o charak terze  praktycznym .

M iejscow ość. In sp e k to ra t Szkolny. 
S ied z ib a  k o n ferencji. In form acje  

o rgan izacy jne.
T EM A T K O N F E R E N C JI T e r ­

min
U W A G I

K O S T O P O L
Inspektorat  Szkolny w miejscu. 
Konferencja i in te rna t w 7-kI. 
publ. szkole powszechnej im. 
S taszica. Dojazd koleją na 
miejsce. Tereny sp o r to w e  
(boisko, tenis) wycieczki w 

okolice.

Język polski, h istorja oraz 
do  w yboru  śpiew lub ry ­

sunek

I W  konferencji b ęd ą  uw zg lęd ­
niane zagadnienia, w iążą­
ce się z p rogram am i innych 
przedm io tów , organizacją  

nauczania i t. d.

d t to O m ów ienie  p rog ram ów  na­
uczania I szczebla ze szcze- 

gólnem uw zględnieniem  
szkól I stopnia

II

K O W E L
Inspek torat  Szkolny w miejscu. 
Konferencja i in terna t w  7-kl. 
publ. szkole powszechnej im. 
P rezy d en ta  I. Mościckiego. 

Dojazd koleją na miejsce.

P ro g ram y  nauczania w k la­
sach V-VII.

I

d tto Zadanie k ierow nika szkoły 
powszechnej zeszczególnem 
uwzględnieniem planow ania  
i realizacji p racy d y d ak ty cz­
nej i w ychow awczej (tylko 
d la  k ierow ników  szkół II 

i III stopnia).

II

K R Z E M I E N I E C  
Inspek torat  Szkolny w miejscu. 
Konferencja i in terna t w 7-kl. 
publ. szk. powszechnej Nr. 4.  
Dojazd koleją na miejsce. W a ­
runki klimatyczne b. dobre . 
Tereny  spo rtow e  (boisko, te ­

nis), wycieczki w okolice.

O m ów ienie p ro g ram ów  na­
uczania I szczebla.

I

d t to O m ów ienie p ro g ram ów  n a­
uczania II i III szczebla

II
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M ie js c o w o ś ć .  I n s p e k t o r a t  S z k o ln y .  
S i e d z i b a  k o n fe re n c j i .  In fo rm a c je  

o r g a n iz a c y jn e .
T E M A T  K O N F E R E N C J I

T e r ­
m in

U W A G I

R Ó W N E  
Inspektorat  Szkolny w miejscu. 
Konferencja i in te rna t w 7-kl. 
publ. szkole powszechnej im. 
H. Sienkiewicza. Dojazd k o ­
leją na miejsce. Tereny sp o r­

towe.

A ry tm e ty k a  z geometrją , 
zajęcia prak tyczne i śpiew

I Przy  każdej z w ym ienio­
nych g rup  konferencyj b ę ­
dą uwzględniane zagadnie­
nia, w iążące się z p ro g ra ­
mami innych przedm iotów , 
organizacją nauczania i t.d.

d t to Zadania kierow nika szkoły 
powszechnej ze szczegól- 
nem uw zględnieniem  p la­
now ania  i realizacji pracy 
dydaktycznej i w ychow aw ­
czej (tylko dla k ierow ników 

szkół II i III s topnia).

II

O S T R Ó G  n /H O R Y N IE M  
Inspektorat  Szkolny w  R ów ­

nem.
Konferencja i in te rna t w lo­
kalu P aństw . Semin. Naucz. 
D ojazd do  stacji O stróg’ n/H. 
następnie au tobusem  14 kim. 
do  m iasta  O stroga . W arunk i 

klimatyczne b. dobre .

Język polski, historja  oraz 
do  w y b o ru  śpiew lub ry ­

sunek

I j. w.

d tto N auka o przyrodzie  żywej 
i martwej, geografja, oraz 
do  w y b o ru  śpiew lub ry ­

sunek

I j. w.

d t to O m ów ienie p rog ram ów  n a ­
uczania I szczebla zeszcze- 

gólnem uwzględnieniem 
szkół I s topn ia

II

d t to N auka o przyrodzie  żywej 
i martwej, geografja, oraz 
do w yboru  śpiew lub ry ­

sunek

II j. w.

TERM INY K O N F E R E N C Y J:  I — od dnia 18 czerwca do 28 czerwca włącznie
II — „ „ 1 lipca do  13 lipca „
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Ponadto  dla nauczycielstwa publicznych szkół powszechnych, znających już częściowo 
praktycznie język ukraiński, Kuratorjum organizuje 4-tygodniowy kurs tego języka.

M iejscow ość. In sp e k to ra t Szkolny. 
S ied z ib a  k u rsu . In form acje  o rg an i­

zacyjne.
K U R S  — U W A G I T erm in

K R Z E M I E N I E C
Inspektorat Szkolny w miejscu.

Kurs i internat w 7 klasowej 
publicznej szkole powszechnej 
Nr. 4. Dojazd koleją na miejsce. 
Warunki klimatyczne b. dobre. 
Tereny sportowe (boisko, tenis), 

wycieczki w okolice.

Kurs doczątkowy języka ukra­
ińskiego. Przy przyjęciu na kurs 
wymagane je s t : umiejętność 
czytania, rozumienia przeczyta­
nych krótkich usępów i zdania 

sprawy z przeczytanego.

od 18 czerwca 
do 13 lipca 
włącznie

LICZBA I ZAPISY SŁUCHACZY NA KONFERENCJE 1 KURSY NAUCZYCIELSKIE.

Liczbę uzcestników konferencji określa się na 40-50, kursu na 30-40. Zgłoszenia na kon­
ferencję względnie kurs należy przesyłać bezpośrednio temu Inspektorowi Szkolnemu, w którego 
obwodzie odbędzie się konferencja (kurs).

Zgłoszenie to winno zawierać następujące d a n e :

Zgłoszenie na
(wym ienić te m a t k o n fe ren c ji w zg lędn ie  nazw ę kursu )

w   ......... ........ .................. ..... .—.— .......................................   w terminie...................................
(wym ienić s ied z ib ę  k o nferenc ji w zg lędn ie  ku rsu)

Nazwisko i imię. zgłaszającego się, jego stanowisko służbowe, dokładny adres. Do zgłoszenia 
należy dołączyć wpisowe: na konferenaję w wysokości 7 zł. (siedmiu zł.) i na kurs — 15 zł. 
Zgłoszenia można uskuteczniać t y l k o  d o  d n i a  3 c z e r w c a  b. r.

O przyjęciu na konferencję względnie kurs zostaną kandydaci powiadomieni przed zakoń­
czeniem roku szkolnego.

Zgłoszenia na konferencje są całkowicie dobrowolne.

W spraw ie w akacyjnego kursu wychowania  
fizycznego d!a nauczycielstw a szk ół 

powszechnych.

I. Ministerstwo Wyznań Religijnych i Oświe­
cenia Publicznego w porozumieniu z Państwo­
wym Urzędem Wychowania Fizycznego i Przy­
sposobienia Wojskowego organizuje w okresie 
feryj letnich bieżącego roku następujące wa­
kacyjne kursy wychowania fizycznego dla na­
uczycielstwa szkół powszechnych:

1) w Okręgu Szkolnym  Brzeskim  — w Piń­
sku w czasie od 24 czerwca do 17 lipca.

Kierownik Kursu : okręgowy instruktor 
w.f. p. Władysław Byszek. Pomieszcze­
nie, wykłady i ćwiczenia w budynku 
Państwowego Gimnazjum w Pińsku. 
Tereny wodne, pływanie, wiosłowanie, 
wycieczki łodziami i parostatkami.

2) w Okręgu Szkolnym  Krakowskim  — 
w Andrychowie (lub Kętach) w czasie 
od 8 do 27 lipca. Kierownik Kursu: 
okręgowy instruktor w.f. p. Józef Ma- 
gryta. Pomieszczenie, wykłady i ćwi­
czenia w budynku 7-kl. publ. szkoły 
powszechnej w Andrychowie. Nauka
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pływania w pływalni miejskiej .  W y ­
cieczki w góry. (W razie n iewykoń- 
czenia budowy sali g imnastycznej  w 
Andrychowie,  kurs  odbędzie  się w Kę­
tach w budynk u państw,  seminar jum 
nauczycielskiego.

3) W Okręgu Szko lnym  Lubelskim — w Pu­
ław ach w czasie od 5 do 28 lipca. 
Kierownik Kursu: okręgowy inst ruktor 
w. f. p. Józef  Maź. Pomieszczenie ,  
wykłady i ćwiczenia w Gimnaz jum 
Pańs twowem. Pływanie i wios łowanie 
na Wiśle. Wyciecżki do Bochotnicy,  
Kazimierza i Janow ca ,  ewent .  na  zlot 
harcers twa w Spalę.
W czasie od 27 czerwca do 4 lipca 
odbędzie  się w Puławach ponad to  
osobny  Kurs dla nauczyciel i- inst rukto- 
rów powiatowych w. f. Okręgu Szkol­
nego Lubelskiego (ni edostępny  dla 
nauczycieli  innych Okręgów Szkolnych).

4) W O kręgu S zko ln ym  Lwowskim  — w Ku- 
tach w czasie od 24 czerwca do 16-go 
lipca. (dojazd do Kut a u to b u s em  z Ko- 
łomyji lub Zabłotowa,  koszt przejazdu 
4 — 5 zł.). Kierownik K u r s u : o k r ę ­
gowy ins truktor w.f.  p. Szczęsny P o ­
łomski.  Pomieszczenie  i wykłady w 
budy nk u 7-kI. publ.  szkoły powsz. 
żeńskiej .  Ćwiczenia na boisku i w sali 
g imnastycznej  „Sokoła" .  Wycieczki w 
Czarnohorę.

5) W O kręgu S zko ln ym  Ł uckim — w Łucku  
w czasie od 78 czerwca do 70 lipca. 
Kierownik Kursu: okręgowy inst ruktor 
w.f. p. J e r e m i  Śliwiński. Pomieszcze ­
nie, wykłady i ćwiczenia w budyn ku  
P aństwowego Gimnaz jum im. T. Koś­
ciuszki. Wspólna kuchnia  na miejscu.  
Nauka  pływania na Styrze.

6) W O kręgu S zko ln ym  Poznańskim  — 
w W olsztynie w czasie od 78 czerwca  
do 7 lipca. Kierownik Kursu: ok ręg o ­
wy ins truktor w.f.  p. Władysław Czar­
niecki.  Pomieszczenie,  wykłady i ćwi­
czenia w P ańs twow em  Gimnaz jum 
męsk iem .  Kuchnia wspólna na miejscu.  
Nauka pływania i wios łowania na 
jeziorze.

7) W O kręgu S zko ln ym  W arszawskim  — 
w W ym yślin ie  (na linji kolejki Nasielsk- 
Sierpc,  st. kolej. Wioska lub Skępe)  
w czasie od 24 czerwca do 73 lipca 
(dla 50 uczestników),
w czasie od 27 lipca do 70 sierpnia  
(dla 80 uczestników).
Kierownik Kursu: okręgowy ins truktor 
w. f. p. Marjan Krawczyk. Kursy o d ­

będą się w budynk u Pańsw.  S em ina r­
jum Nauczycielsniego.  Internat  i k u ch ­
nia wspólna na miejscu.  Nauka pły­
wania  i wiosłowania na jeziorze.

8) W O kręgu Szko lnym  W ileńskim  — w 
Trokach w czasie od 3 do 28 lipca. 
(dojazd ze stacji kol. Landwarów lub 
z Wilna autobusem) .  Kierownik Kursu : 
okręgowy ins truktor w. f. p. Romuald 
Czyżewski.  Kurs w Państwowem S e ­
minar jum Nauczycielskiem.  Internat  
i kuchnia  wspólna na miejscu.  Nauka 
pływania w basenie  p ływackim na 
jeziorze.

9) W W ojewództwie Ś ląskiem  — w Wiśle 
w czasie od 24 czerwca do 75 lipca. 
Kierownik Kursu: okręgowy ins truktor 
w. f. p. Zygmunt  Kisieliński. P o m i e ­
szczenie i u t rzyman ie  w budynk u 7-kl. 
publ.  s zkoł y■ powszechnej  Nr. 1. W y ­
kłady i ćwiczenia w szkole i na boisku 
szkolnem — nauka pływania na pły­
walni miejscowej.  Wycieczki w góry.

II. Program Kursów: Ćwiczenia w szkole
p o w s z e c h n e j :

a) Zabawy i gry ruchowe dla dziatwy 
w wieku od 7— 14 lat. Znaczenie  wy­
chowawcze zabaw i gier,  wskazówki  
metodyczne,  zasób zabaw i gier dla 
dziatwy i młodzieży szkół powszech­
nych,

b) Ćwiczenia g im nas tyczne :  wskazówki 
metod yczne  i charakterys tyka zasobu 
mater ja łu ćwiczebnego, ob ję tego p ro ­
g r a m e m  szkoły powszechnej ,  popar ta  
przykładami ,

c) Ćwiczenia sportowe,  rozrywkowe;  gry 
i zabawy w wodzie, p ływanie,  wyciecz­
ki, harcerstwo.

Ćwiczenia na kursach prowadzon e będ ą 
w dwu grupach:  męskiej  i żeńskiej .

Ili. W arunki pom ieszczen ia  i u trzym ania  
na ku rsa c h :

Uczestnicy Kursów znajdą pomieszczenie  
i u t rzymanie  w in ternatach szkolnych.  Przy­
wieźć ze sobą należy:  koc i bieliznę poście­
lową, strój ćwiczebny i kąpielowy.  Pożądane 
wyekwipowanie  wycieczkowe.

Wpisowe na kurs wynosi 15 zł. Koszty 
u t rzyman ia  należy obliczać w granicach 45-55 zł. 
(2 zł. 50 gr. —: do 3 zł. dziennie).

Koszty przejazdu koleją do miejsca k u r ­
sów i z powro te m pokrywają uczestnicy k u r ­
sów z własnych funduszów,  przyczem korzy­
stać będą z zaświadczenia na przejazd ulgowy.
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Zaświadczenia na  przejazd ulgowy w y d a ­
ne  zos taną  przyjętym na kursy przez właściwe 
Komendy  Przysposobienia Wojsko wego na  p o d ­
s tawie kart  przyjęć.

IV. Zgłoszenia i zapisy.
Nauczyciele(lki) szkół powszechnych m o ­

gą się zgłaszać na  kursy we właściwym lub 
in nym  Okręgu Szkolnym.  Zgłoszenia przesy­
łać należy za poś rednic tw em Inspektoratów 
Szkolnych na ręce k ierowników kursów.

W zgłoszeniu należy podać,  czy k a n d y ­
dat  (tka) zgłasza się po raz pierwszy na kurs 
wychowania fizycznego, czy też uczestniczył 
już w kursach w latach ubiegłych,  gdzie i kiedy.

Przy zapisywaniu  się na kursy wpisowego 
wpłacać  nie należy,  na tomias t  w dniu  przy­
bycia na kurs  należy wpłacić na ręce kierow­
nika adm in is t racyjnego kursu  wpisowe oraz 
nal eżność  za u t rzymanie .  Zgłoszenie się na 
kurs obowiązu je  bezwarunk ow o do przybycia ;  
w razie choroby lub innej ważnej  przyczyny 
należy zawiadomić kierownictwo kursu  o n ie­
możności  przybycia,  możliwie przed 15 czerwca.

Termin zapisów upływ a z dniem 2 czerw­
ca 1935 r.

W spraw ie w akacyjnego kursu wychowania 
fizycznego dla nauczycieli (lek ) szk ó ł pow­
szechnych, zawodowych i dokształcających.

Zgodnie z ko m u n ik a t e m  Ministers twa 
Wyznań  Religijnych i Oświecenia  Publ icznego 
Kurator jum organizuje wakacyjny kurs  w ycho­
wania  fizycznego dla nauczycielstwa szkół 
pow szechnych  i szkół zawodowych,  dokszta łca­
jących.

Kurs odbędzie  się w Łucku w termin ie  
od 18.VI do 10 lipca 1935 r. Pomieszczenie  
w Gimnazjum  Pańs tw owem . Internat  i kuch ­
nia wspólna na miejscu.

Opła ta  za kurs  łącznie z wpisowem w y ­
nosi 60 zł. Zgłoszenie wraz z opłatą  wpiso­
wego w wysokości  zł. 10 (dziesięć) należy 
wnosić do dnia  5 czerwca 1935 r. (wpisowe 
p rzekazem pocztowym) bezpośrednio  pod a d ­
resem:  p. Śliwiński Wale r jan- Je remi ,  Okręgowy 
Ins truktor  W. F. — Kurator jum O. S. Ł. Rów- 
ne-Woł .

Uczes tnicy (czki) kursu winni przywieźć 
ze sobą koc i biel iznę pościelową oraz strój 
ćwiczebny i kąpielowy.

Koszty przejazdu koleją pokrywają ucze­
stnicy z własnych funduszów.  Zlecenia na 
przejazd p/g taryfy wojskowej kl. III-cią ot rzy­
mają  uczes tnicy na podstawie kart  przyjęcia 
od  odnośnych  Obwodow ych  względnie Powia­
towych K om endan tów P.W.

Program kursu obejmuje  ćwiczenia c ie­
lesne w szkole p o w s z e c h n e j :

a) zabawy i gry ruchowe dla dziatwy 
w wieku od 7— 14 lat ;  znaczenie wy­
chowawcze zabaw i gier, wskazówki  
metodyczne,  zasób zabaw i gier dla 
dz i a tw y ;

b) ćwiczenia g imnas tyczne (wskazówki 
metodyczne,  charakterys tyka zasobu 
mater ja łu ćwiczebnego,  przykłady o r ­
ganizacji  pracy i l e k c y j ;

c) ćwiczenia sportowe,  rozrywkowe, wy­
cieczki, gry polowe,  harcerstwo i t. p.;

d) ćwiczenia z usprawieniem o s o b i s t e m ;
e) próby o Państwową  Odznakę Spor tową 

i Odznakę  St rzelecką;
f) p ływanie i ka jakowanie  na Styrze.
Ćwiczenia p rowadzon e będą w dwu g r u ­

pach: męskiej  i żeńskiej .
P ożądanem  jest  przywieźć ze sobą względ­

nie uprzednio  zapoznać  się z nas tępu jącemi  
p o d rę c z n i k a m i :

1) Program ćwiczeń cielesnych w szkole 
powszechnej ,

2) Sikorski W. — Podręcznik ćwiczeń cie­
lesnych,

3) Krawczyk M. — Ćwiczę i wychowuję .
4) Skierczyński  i Krawczykowski  — Gry 

i zabawy ruchowe.  Warszawa,  Nasza 
Księgarnia.

W sprawie w akacyjnych kursów wychowania  
fizycznego dla nauczycieli ćw iczeń cielesnych  
szkół średnich ogólnokszta łcących , zakładów  
kszta łcen ia  nauczycieli i szkół zawodowych.

Ministers two Wyzn ań  Religijnych i Oświe­
cenia  Publ icznego w porozumieniu  z Pańs tw o­
wym Urzędem  Wychowania  Fizycznego i Przy­
sposobienia  Wojskowego organizuje  w okres ie 
feryj letnich bieżącego roku nas t ępu jące  w a ­
kacyjne kursy wychowania  fizycznego dla n a ­
uczycieli i nauczycielek ćwiczeń cielesnych 
szkół ś rednich ogólnokształcących,  zakładów 
kształcenia nauczycieli  i szkół zawodowych.

1. W ramach obozów Centralnego Insty­
tutu Wychowania Fizycznego w Brasławiu w cza­
sie od 7 do 27 lipca.

a) obóz dla nauczycieli ,
b) obóz dla nauczycielek.
Kierownik naukowo-organizacyjny: płk.

lek. dr. Zygm unt Gilewicz, dyrektor  Centra lnego 
Instytutu Wychow ania  Fizycznego.

Temat zasadniczy kursu: Obozownictwo,
wycieczki i gry polowe,  p ływanie  i wioś lar­
stwo w zas tosowaniu  do potrzeb szkoły średniej.

Warunki pomieszczenia i utrzymania na 
obozach:
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Uczestnicy obozów wychowania f izycz­
nego w Brasławiu umieszczeni będą w nam io­
tach, wyżyw ien ie  otrzymywać będą z kuchni 
obozu Centralnego Instytutu Wychowania F i­
zycznego. Koszt utrzymania wraz z wpisowem 
na osobę zł. 35, które wpłacić należy w dniu 
przybycia do obozu na ręce administratora 
obozu. Zgłoszenia o przyjęcie przesyłać należy 
w drodze służbowej t. j. przez własne Kura- 
to r jum  do Dyrekcji Centralnego Instytutu W y­
chowania Fizycznego w Warszawie na Biela­
nach w te rm in ie  do 2 czerwca 1935 r.

II. K u rsy  O kręgow a :
1) w Okręgu Szkolnym Brzeskim — 

w P i ń s k u  w czasie od 5— 17 sierp­
nia,

2) w Okręgu Szkolnym Krakowskim — 
w A n d r y c h o w i e  w czasie od 29 
lipca do 11 sierpnia,

3) w Okręgu Szkolnym Lubelsk im  — 
w P u ł a w a c h  w czasie od 21 czerw­
ca do 4 lipca,

4) w Okręgu Szkolnym Lwowskim  — 
w B r z e ż a n a c h  w czasie od 23 
czerwca do 6 lipca,

5) w Okręgu Szkolnym Łuck im  —
w Ł u c k u  w czasie od 4 sierpnia 
do 13 sierpnia,

6) w Okręgu Szkolnym Poznańskim —  
w W ą g r o w c u  —  w czasie od 18 
do 30 czerwca,

7) w Okręgu Szkolnym Warszawskim — 
w W y m y ś l i n i e  w czasie od 1 do 
21 lipca,

8) w Okręgu Szkolnym W ileńsk im  —  
w T r o k a c h  w czasie od 3 do 24 
lipca,

9) w W ojewództw ie Śląskiem— w W i ś l e  
w czasie od 22 lipca do 10 sierpnia.

Kursy okręgowe organizują Kuratorja 
Okręgów Śzkolnych głównie dla nauczycielstwa 
swego Okręgu. Program ich obejmuje kon fe­
rencje metodyczne, dotyczące wszystkich dzia­
łów ćwiczeń cielesnych w szkole średniej, ze 
szczególnem uwzględnieniem metodyki spor­
tów letnich, jak nauki pływania, lekkiej atle­
tyk i i gier terenowych. Obok rozszerzenia 
i pogłębienia wiadomości kursy okręgowe mają 
na celu podtrzymanie sprawności osobistej 
nauczycieli ćwiczeń cielesnych.

W  sp raw ie  w a k a c y jn e g o  ku rsu  w ychow an ia  
fizyczneg o  d la  n auczyc ie ls tw a  s zk ó l średnich  

ogó lno kszta łcących , z a k ła d ó w  k s z ta łc e n ia  
n auczyc ie li średnich szkó ł zaw odow ych  

i hand low ych  w Łucku .

W porozumieniu z Ministerstwem Wyznań 
Religijnych i Oświecenia Publicznego — Kura- 
to r jum  organizuje wakacyjny kurs wychowania

fizycznego dla nauczycielstwa szkół średnich 
ogólnokształcących, zakładów kształcenia nau­
czycieli, średnich szkół zawodowych i handlo­
wych.

Kurs odbędzie się w Łucku w te rm in ie  
od 4 do 13 sierpnia 1935 r. Pomieszczenia 
w G imnazjum Państwowem. Internat i kuch ­
nia wspólna na miejscu.

Opłata za kurs łącznie z wpisowem w y ­
nosi 30 zł. Zgłoszenie na kurs należy przesłać 
do Kura tor jum  w te rm in ie  do dnia 5 czerwca 
b. r. W tym  term in ie  należy również wpłacić 
wpisowe w wysokości zł. 5 (pięciu) przekazem 
pocztowym na ręce p. Jeremiego-W alerjana 
Śliw ińskiego, Okręgowego Instruktora W ycho­
wania Fizycznego Kuratorjum  O. S. Równe.

Tematem zasadniczym kursu będzie rea­
lizacja programu ćwiczeń cielesnych w nowem 
gimnazjum. Organizacja pracy na kursie po ­
myślana jest jako k i lkudn iowa konferencja, na 
której obowiązkiem każdego z uczestników 
będzie prowadzić jeden z działów pracy, np. 
gimnastykę, gry ruchowe, gry sportowe, p ły ­
wanie i t. d.

Celem należytego przygotowania i prze­
pracowania programu kursu zgłoszeni uczest­
nicy w inn i porozumieć się w te rm in ie  do dn. 
5.VI. b. r. bezpośrednio z k ie rownik iem  kursu 
p. Instruktorem Ś liw ińskim , k tóry  uzgodni przy­
dział zajęć i opracowanie zagadnień dyskusyj­
nych —  względnie referatów.

Ćwiczenia prowadzone będą w dwu g ru ­
pach : męskiej i żeńsk ie j; p ływanie i ka jako­
wanie na Styrze.

Uczestnicy (czki) kursu w inn i przywieźć 
ze sobą koc i bieliznę pościelową oraz strój 
ćwiczebny i kąpielowy.

Koszty przejazdu koleją pokrywają uczest­
nicy z własnych funduszów. Zlecenia na prze­
jazd w/g ta ry fy  wojskowej (kl. III) otrzymają 
uczestnicy na podstawie kart przyjęcia od od­
nośnych Obwodowych względnie Powiatowych 
Komendantów P. W.

H a rc e rs k ie  k u rs y  n au c zy c ie ls k ie  
w o kres ie  le tn im .

1. Kuratorja Okręgów Szkolnych organ i­
zują w porozumieniu z odnośnemi Komendami 
Chorągwi Związku Harcerstwa Polskiego w o- 
kresie le tn im  następujące kursy harcerskie dla 
nauczycielstwa szkół powszechnych i średnich.

1. Kuratorjum O.S. Krakowskiego w D o­
lin ie Chochołowskie j (st. kolej. Zako­
pane) w czasie od 17.V1 do 1 .VII. 
Opłata za pobyt wraz z pełnem utrzy­
maniem i wpisowe 50 zł. Wpisowe 
w kwocie 10 zł. wpłacić należy wraz 
ze zgłoszeniem przekazem pocztowym 
na adres: Dr. Śzczygieł W ładysław—
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K ur a to r ju m  O. S. Krako w sk ie go ,  ul. 
W i e l o p o l e ;

2. K u r a to r ju m  O.S.  L u b e l s k i e g o  w Bren- 
ne j (st. kolej .  Sk o c z ó w )  w czas ie  od 
24.VI d o  6.VII. Kurs  wy łącznie  p r z e ­
z n a c z o n y  dla p r a g n ą c y c h  z a p o z n a ć  się 
z p r o w a d z e n i e m  g r o m a d  z u c h o w y c h .  
W p i s o w e  i o p ła ta  za p o b y t  35 zł. 
W p i s o w e  p rze s ł ać  na leży  p o d  a d r e ­
s e m :  T a d e u s z  Borowiecki ,  K ur a to r j u m
O. S. L u b e l s k i e g o  w Lublinie,  ul. 
3 Maja  6.

3. K u r a t o r j u m  O.S.  P o z n a ń s k i e g o  w Szwaj-  
carji  Kaszubskie j  (w po w ie c ie  Koś- 
c ie rsk im  —  P o m o r z e )  w czas ie  od  
18.VI do  7.VI1. W p i s o w e  i o p ł a t a  za 
p o b y t  65 zł. W p i s o w e  prze s ł ać  na le ży  
p o d  a d r e s e m :  Mgr.  K o n s t a n ty  Za jda ,  
p o d i n s p e k t o r  szkoln y  o b w o d u  p o z n a ń ­
s k ie g o  w P oz nan iu .

4. K u ra to r ju m  O. S. W a r s z a w s k i e g o  w 
C h ł a p o w i e  (pow.  m o rs k i )  w czas ie od  
3 do  17 s ie rpn ia .  W p is o w e  i op ła ta  
za p o b y t  55 zł. W p i s o w e  w kwocie  
10 zł. p r ze s ł ać  na l eży  p o d  a d r e s e m :  
W ło dz im ie rz  S k ł o d o w s k i — Kura to r ju m
O. S. W a r s z a w s k i e g o  w W arsz awie ,  
ul. B a g a te la  12.

5. Wydz ia ł  O ś w i e c e n i a  P u b l i c z n e g o  w 
Ś lą sk im  Urzędz ie  W o j e w ó d z k i m  w o k o ­
l icach Sp a ły  (pow.  T o m a s z ó w  Mazow.) 
w czas ie  od 27.VI do  12.VII. W p is o w e  
i o p l a t a  za ku r s  w yno s i  45 zł. W p i ­
s o w e  w kw oc ie  10 zł. p r ze sy ła ć  na leży  
p o d  a d r e s e m : J ó z e f  Kret,  Katowice .
W ydz ia ł  O ś w ie c e n ia  P u b l i c z n e g o  w 
Urzędz ie  W o je w ó d z k im .

6. K u r a to r ju m  O.S.  W i l e ń s k ie g o  w A u g u ­
s to w ie  p o d  d a c h e m  od  2 do  14.VII, 
a od  14 do  23.VII w S p a l ę  p o d  n a ­
m i o t a m i .  W p i s o w e  wraz z o p ł a tą  za 
p o b y t  okoł o  70 zł. W p i s o w e  w w y ­
sokośc i  10 zł. p r ze sy ła ć  na le ży  pod  
a d r e s e m  : Bole s ław Łu c z n ik  — K u r a ­
t o r j u m  O.  S. W i l eńsk ie go ,  Wi lno,  ul. 
W o l a n a  10.

7. Związek  H arc e r s tw a  P o lsk ieg o  o r g a n i ­
zu je  w B r e n n e j  (st. kolej .  Sk oc zó w)  
ku r s  dla nauczyc ie l i  p r a g n ą c y c h  z a ­
p o z n a ć  s ię ty lko  z p r a c ą  g r o m a d  z u ­
c h o w yc h,  w czas ie od  24.VI do  6.VII. 
W p i s o w e  i o p l a t a  za p o b y t  35 zł. 
W p i s o w e  w k w o c ie  10 zł. p r ze sy łać  
na le ży  na  ręce  p. Aleks.  K a m i ń s k i e g o  — 
B r e n n a  — K o m e n d a n t  Szkoły  In s t r u k ­
to ró w  Z u c h o w y c h  Z. H. P.

II. Zw ią zek  H a r c e r s tw a  Po lsk iego  o r g a ­
n izuje  w B re n n e j ,  w czas ie  od  29.VII do  13.VIII 
ku r s  dla n a u czy c ie le k ,  p r a g n ą c y c h  z a o p i e k o w a ć  
słę,  lub o p i e k u j ą c y c h  się g r o m a d a m i  z u c h ó w —

ch ło pc ów.  W p i s o w e  i o p ł a t a  za p o b y t  na k u r ­
sie 35 zł. W p i s o w e  w kw o c ie  10 zł. p rzesy łać  
na le ży  p o d  a d r e s e m :  A l e k s a n d e r  Kamiński ,
K o m e n d a n t  Szkoły  I n s t ruk to rów  Z u c h o w y c h  
Z. H. P. w Brenn e j .

III. Kursy dla n a u czyc i e l ek ,  o p i e k u j ą c y c h  
się,  wzgi.  p r a g n ą c y c h  z a o p i e k o w a ć  się p r a c ą  
g r o m a d  z u ch ó w -d z iew cz ą t ,  lub d ru ż y n  ha rc e rek .  
G łó w n a  Kwate ra  H a r c e r e k  w t e r m i n i e  o d  18.VI 
d o  9.VII o r g a n iz u je  n a s t ę p u j ą c e  k u r s y :

1. w Bu czu  H a r c e r s k i m  (st..kol. Skoczów) ,
2. w K uno w ie  Kra ińsk im w pow.  w y rz y ­

s k im  (linja kolej  N a k ł o — Chojn ice) ,
3. w okol icy  Doliny  (woj.  s t a n i s ł a w o w ­

skie) ,
4. w okol icy Pu ław  i Kaz imier za  n/Wisłą,
5. w M ic k u n a c h  (woj.  wi leńsk ie ) .

Kursy  o d b ę d ą  się cz ę śc io wo pod  d a c h e m ,  
a częśc io w o  pod  n a m i o t a m i .

W p i s o w e  wraz z o p ł a t ą  za p o b y t  oko ło  
6 0 — 70 zł. W p i s o w e  w kw oc ie  10 zł. w p ła c a ć  
na le ży  r ó w n o c z e ś n i e  ze z g ł o s z e n i e m  na  ko n to  
P.K.O. '  Nr. 21821 (N acze ln ic tw o Zw. Harce rs tw a  
Po lsk iego  — G łó w n a  K w a te ra  Ż e ń s k a  — W a r ­
szawa) .

IV. G łó w n a  i Kw atera  Ż e ń s k a  o r g a n iz u je  
ku rs  pod  n a m i o t a m i  dla n a u c z y c ie l e k ,  k tóre  
bra ły udz iał  w h a rc e rs k i c h  k ur sa ch  n a u c z y ­
c iel skich w  czas ie  feryj z i m o w y c h  b. r. s zko l ­
n e g o .  Kurs o d b ę d z i e  się w G ó rk a c h  Wie lkich 
(st. kolej .  Skoczów )  w czas ie  od 24.VI do  8.VI1. 
W pi so w e  i o p ł a ta  za p o b y t  oko ło  50 zł. W p i ­
s o w e  w kw oc ie  10 zł. w p ła c a ć  na l eży  r ó w n o ­
c ze śn i e  ze zg ło s z e n ie m  na k o n to  P. K. O. 
Nr. 21.821 (N acze ln ic tw o Zw. H a rc e r s tw a  P o l ­
sk ie g o  — G łó w n a  K w a te ra  Ż e ń s k a  — W a r ­
szawa) .

V. G łó w n a  Kwatera  Ż e ń s k a  or ga n iz u je  
w harce rsk ie j  szkol e  ins t r uk to rsk ie j  na  B uczu  
H a rc e r s k im  (st. kol.  Sk o c z ó w )  w t e r m i n i e  od 
26.VII do  15.VIII kurs y  dla n a u czyc ie le k ,  p r o ­
w a d z ą c y c h  z a s t ę p y  p r ó b n e  lub d r u ż y n y  h a r ­
c e re k  :

1. d w a  kur sy  m e t o d y c z n e  dla a b s o l w e n ­
t e k  in fo rm a c y jn y c h  k u r s ó w  n a u c z y ­
cielskich,  k tó re  p r o w a d z ą  za s t ęp y  
p r ó b n e  lub d r u ż y n y  i g r o m a d y ,

2. obóz  dla a b s o l w e n t e k  i n f o rm a c y jn y c h  
k u r s ó w  n a u czyc ie l s k i ch  z d w u  lat 
o s t a tn i ch ,  k a n d y d a t e k  na  d r u ż y n o w e .  
W p i s o w e  i o p ł a ta  za kurs  oko ło  55-65 zł. 
W p i s o w e  w k w oc ie  10 zł. wraz ze 
zg ł o s z e n i e m  prze s ł ać  na l eży  c z e k i e m  
P. K. O. Nr. 21821 (Nacze ln i c tw o 
Z.H.P.  —  G łó w n a  Kwa te ra  Ż e ń s k a  —  
W arsz aw a) .

VI. Zgłos zenia  pr ze sy ła ć  na leży  d r o g ą  
s ł użbow ą.  T e r m in  zg łosz eń  u p ły w a  25 m a ja  
1935 r. Kursy pod  I — 1, 3, 4, 5 o d b ę d ą  się 
p o d  n a m i o t a m i .  Kursy w y m i e n i o n e  p o d  I
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z w y j ą t k i e m  k u r só w  p o d a n y c h  p o d  I —  2 i 7 
p r z e z n a c z o n e  są dla nauczyc ie l i  (mężczyzn) ,  
o p i e k u j ą c y c h  się lub p r a g n ą c y c h  o p i e k o w a ć  
się p ra c ą  d r u ż y n y  ha rcer sk i e j  wzgl.  g r o m a d y  
zu cho w e j ,  z łożonej  z ch ło pców .

VII. Z gł osz en ie  na  ku rs  w i n n o  zaw ie ra ć  
n a s t ę p u j ą c e  d a n e :

a) imię i na zw isk o ,  rok  u r o d z e n ia ,  w y ­
zn ani e ,  s t a n o w i s k o  s łu ż b o w e  i adres ,

b) życ iorys  harcersk i ,
c) dek la r ac ję ,  iż k a n d y d a t  p r zy b ęd z ie  

p u n k t u a l n i e  na kur s  i p o d d a  się r e ­
g u l a m i n o w i  ku r su ,  o raz,  że w d n iu  
przybycia  n a ń  wpłaci  n a l e ż n ą  kwotę  
za po b y t  i u t r z y m a n i e .

VIII. Koszty p r z e j a z d ó w  p o n o s z ą  u c z e s t ­
nicy,  p r z y c z e m  korzys ta ć  b ę d ą  z p r ze ja zdów  
ul g o w y c h  w e d łu g  ta ryfy wo jsko we j .  Z a ś w i a d ­
cz en ia  na prze jazd  u lg ow y w y d a ją  o d n o ś n e  
K o m e n d y  P.W. n a  p o d s ta w ie  kar t  przy jęcia.

Uczes t n ic y  winni  p r zywieźć  z s o b ą  w y ­
e k w i p o w a n i e ,  p o d a n e  w ka rc ie  przyjęcia .  K a n ­
dy da c i  (tki) przyjęc i  (ę te )  na kurs  o t r z y m a j ą  
sz cz eg ó ło w e in fo rm a c je  oraz  wskazów ki  w s p r a ­
wie  prze jazdu .

Kurs harcerski dla nauczycieli 
Kuratorjum 0  S. Łuckiego.

C e l e m  z a z n a j o m i e n i a  nauc z y c ie l s tw a  z ide- 
o w e m i  i m e t o d y c z n e m i  z a s a d a m i  ha rce r s t w a ,  
p r o w a d z e n i e m  d ru ż y n  i g r o m a d  zu c h o w y c h  
w szkole ,  o raz  z o b o z o w a n i e m ,  p r o w a d z e n i e m  
w y c ie c z ek  i ćwiczeń  polowych ,  K ur a to r ju m  
O k r ę g u  S zk o ln e g o  Ł u c k i e g o  w sp ó ln ie  z K u ra ­
t o r j u m  O k r ę g u  S zk o ln e g o  L w o w s k ie g o  o r g a n i ­
zuje Kus dla nauczyciel i  szkół  p o w s z e c h n y c h ,  
ś re d n ic h  i z a w o d o w y c h  (m ężczyzn ) ,  o p i e k u ­
jących  się lub p r a g n ą c y c h  się z a o p i e k o w a ć  
p ra c ą  d r u ż y n y  h a rc e rs k ie j ,  wzgl.  g r o m a d y  z u ­
ch owej ,  z łożonej  z ch ło pców .

Kurs o d b ę d z i e  s ię w czas ie  od  21 czerwca  
d o  7 l ipca w T u p a d ł a c h  w pow ie c ie  m o r s k im  
(st. kolej .  Wie lka  W i e ś — Hal le rowo) .

W p is o w e  na Kurs 10 zł. (p rze sy łać  p r z e ­
k a z e m  po c z to w y m ) .  O p ła t a  za po b y t  wraz 
z p e ł n e m  u t r z y m a n i e m  45 zł. (Ra zem  55 zł.).

Kurs o d b ę d z i e  się w ob oz ie  p o d  n a m i o t a m i .
Zgłoszenia  wraz z w p i s o w e m  przesy łać  

na le ży  b e z p o ś r e d n i o  na  ręce  O k r ę g o w e g o  In­
s t ru k to ra  H a rc e rs tw a ,  Mgr. f l d a m c i a  L e o p o ld a  
w R ó w n e m ,  K ura to r ju m  O. S. L. ul. Bisk.  Ban-  
d ur sk ie g o .

Z gł oszen ie  na  ku r s  w in n o  zaw ie ra ć  n a ­
s t ę p u j ą c e  d a n e :

a) imię ,  nazwisk o ,  rok  u ro d z e n ia ,  w y z n a ­
nie,  s t a n o w i s k o  s ł użb ow e ,  adres ,  pod  
k tó rym  na le ży  prze s ła ć  pr zy jęc ie  na 
k u r s ;

b) czy zg łasza jący  się p raco w a ł  w h a r c e r ­
s twie ,  jeśli t ak,  na leży  p o d a ć  krótki  
p r zeb ieg  s łużby,  czy pełni  ob owią zki  
o p i e k u n a  d ru żyn y harcersk ie j ,  czy brał  
udz iał  w o bo zach ,  ko l on ja ch ,  w jak ich 
i w ja k im  c h a r a k t e r z e ;

c) czy odby ł  s łu żbę  woj skową,  e w e n t u a l ­
nie czy prz eszedł  p rz y s p o s o b i e n i a  w o j ­
s k o w e  ;

d) d ek la r ac ję ,  iż k a n d y d a t  p r zy będz ie  
p u n k t u a l n i e  na  kurs,  p o d d a  się r e g u ­
lam in ow i  k u r s u  i w d n iu  przybycia  
n a ń  wpłac i  k w o tę  n a l e ż n ą  za po by t  
i u t r z y m a n i e ,  o raz  prz ywiez ie  z s o b ą  
p o t r z e b n e  w y e k w i p o w a n i e .

T e r m i n  z a ł o s z e ń  u p ł y w a  5 c z e r w ­
c a  1 9 3  5 r.

Koszty p rz e ja zdó w  p o n o s z ą  uczes tn icy ,  
p r zyczem  korzys ta ć  b ę d ą  z prz e ja zdó w u l g o ­
wych w e d łu g  ta ryfy  w oj sk ow e j .  Z a św i a d c z e n i a  
na  prz e j azd  u lgowy w y d a ją  o d n o ś n e  K o m e n d y  
P.W. na p o d s t a w ie  Kart  p rzy jęc ia .

U czes tn icy  winni  p rzywieź ć  z s o b ą  n a ­
s t ę p u j ą c e  w y e k w i p o w a n i e :  koc ,  s ie nn ik ,  p r z e ­
ś c ie rad ła  na  łóżko  i p o d  koc,  b ie l izna  osobi s ta ,  
p rz ybory  t o a l e t o w e  i do  czyszczen ia ,  p lecak ,  
pan to f l e ,  k o s t j u m  g i m n a s t y c z n y ,  lub l e k k o a t l e ­
ty czny ,  k o s t j u m  ką pi e lo w y,  kos zul ka  ba rw y 
khaki  i s p o d e n k i  ha rcer sk i e ,  o b u w i e  w y c ie cz ­
k o w e  i p rz yb or y  do  j e d z e n ia .

K and y d a c i  przy jęc i  na  kur s  o t r z y m a ją  
sz cze gó ło w e  in fo rm ac je  oraz  w sk azó w k i  w s p r a ­
wie  pr ze jaz du .

W ycieczki kursy i obozy nauczycielsk ie na 
W ileńszczyźnie organizowane w czasie  

.w akacyj letnich b. r.

1. Obóz wodny dla nauczycielstwa  
nad jeziorem  Narocz.

Komis ja  W y c i e c z k o w a  O k r ę g u  S z k o ln e g o  
W il e ń s k ie g o  w celu um o ż l i w ien ia  r a c j o n a l n e g o  
s p ę d z e n i a  w ak acy j  n a u c z y c ie l s tw u  o r g a n iz u j e  
w ok re s i e  feryj  l etnich r .b.  w S c h r o n is k u  Wy-  
c i e c z k o w e m  n a d  jez.  Narocz  (n a jw ię ks ze  je z io ­
ro w Polsce)  o b ó z  w o d n y  dla na uc zyc ie l s tw a  
ze wszys tk ich  szkół  (dla p a ń  i panó w) .

S c h r o n i s k o  p o ło ż o n e  jes t  n a d  b rz e g ie m  
jez iora  i w ok ół  o t o c z o n e  je s t  l a sa m i  s o s n o w e -  
mi,  poś iada  b u d y n e k  mie sz ka ln y  z p o m i e s z c z e ­
n i e m  na  50 osób ,  w e r a n d a m i  z w i d o k i e m  na  
jez ioro ,  świet l i cę z czy te ln ią  p i sm  oraz  b u d y ­
n e k  g o s p o d a r c z y  z k u c h n i ą  i j ada ln ią .

Przy sc h r o n is k u  jest  d u ż a  plaża ,  b a s e n  
do  p ływ an ia ,  bo isk o  do  g ie r  sp o r to w y c h ,  ka jaki ,  
łodz ie  i żaglówki  oraz  z a i n s t a l o w a n e  radjo 
i t e le fon .
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Odbywać się będzie  codzień rano g i m ­
nastyka oraz organizow ane będą gry sportowe 
(siatkówka, koszykówka i tenis),  pr zep ro w a­
dzona  będzie nau ka pływania i kajakowania  
oraz wycieczki w odne  po jez. Narocz.

Dojazd do stacji kolejowej Kobylniki, od 
stacji do schroniska  odległość 3 kim. Czas 
przejazdu z Wilna około 4 1/2 godz. Przy prz e­
jazdach m ożna korzystać ze zniżki 8 2 % ,  na 
zlecenie na  przejazd (wg. taryfy wojskowej.)

Dla ułatwienia wzięcia udziału większej 
ilości osób ustala się n as tępu jące  okresy 
dwu tygo dn iowe  korzystania ze schroniska  :

I-szy okres  — od 17.VI do 29.VI.35 r.
II-gi „ — „ 2.VII „ 14.VII.35 r.

III-ci „ — „ 15.VII „ 27.VII.35 r.
IV-ty „ — „ 2.VIII „ 17.VIII.35 r.

Opłata za korzystanie w ciągu jednego
okresu wynosi 10 zł. (dziesięć zł.) wpisowe 
i 30 zł. ( trzydzieści złotych) za koszt u t rz ym a­
nia (posiłki cztery razy dzienn ie :  śniadanie ,  
obiad,  podwieczorek i kolacja).

Można zapisywać się na jed en  okres  
bądź też kilka, podając  dokładnie,  z których 
okresów chce  się korzystać.

Pragnący spędzić lato nad jez. Narocz 
winni przes łać w termin ie  do 5 czerwca r. b. 
zgłoszenie do Szkolnego Schroniska W yciecz­
kowego nad je z . N arocz, poczta  Kobylniki, woj. 
Wileńskie, oraz wpłacić j ednocześn ie  wpisowe 
po 10 zł. za każdy okres,  na konto  czekowe 
Komisji Wycieczkowej  Okręgu Szkolnego Wi­
leńskiego,  za poś rednic tw em P.K.O. na Nr. 60150.

Opła tę  za u t rzymanie  uiszcza się w pi erw­
szym dniu pobytu w schronisku.  Do zgłosze­
nia należy dołączyć dowód wpłacenia wpiso­
wego oraz znaczek za 25 gr. na odpowiedź.

2. Kurs kra joznaw czy poznania  Wilna.

Program kursu  obejmuje  : Historję sztuki
i kul tury Wilna. Wiadomości  z etnologji  Wi- 
leńszczyzny.  Rzut oka na geografję i geologję 
Wileńszczyzny.  Rzut oka na sytuację  g o s p o ­
darczą  wileńską.  Bogactwa natura lne  Wileń­
szczyzny. Kurs odbędzie  się w Wilnie, w cza­
sie od 17 do 30 czerwca r. b. Mieszkanie 
i u t rzymanie  zapew nione w szkolnem schro­
nisku wycieczkowem w Wilnie, ul. Dom in ikań ­
ska 3/5 za opła tą  dziennie  3 zł. albo za cały
kurs  — 40 zł.

3. Kurs żeg larski nad N aroczą.

Grupa m ęska  i żeńska o dwóch s topniach,  
dla za aw anso w an ych  i początkujących.  W cza­
sie od 20 czerwca do 10 lipca r.b. Dojazd do 
st. kol. Kobylniki, a nas tępnie  do miejsca ku r­
su — 3 kim. Program kursu o b e jm u je :  co ­
dzienną gimnastykę,  wiosłowanie w kajakach,  
żeglars two i gry sportowe.  Zakwaterowanie

1 ut rzymanie  w szkolnem schronisku,  za opła tą  
za cały kurs — 50 zł.

4. W ycieczka po w ojew ództw ach: wileńskiem , 
nowogródzkiem  i bialostockiem  w czasie  

od 2 do 14 sierpnia r. b.

Program zwiedzania ob e jm u je :  Wilno,
Narocz,  Troki, Druskieniki ,  Grodno, Augustów,  
Suwałki,  Wigry, Nowogródek i Świteź. Koszta 
u t rzymania ,  noclegów i zwiedzania wyniosą  — 
45 zł., przejazdy od Wilna po przez w y m ie ­
nione miejscowości  do Świtezi — około 20 zł., 
tak,  że ogólny koszt wycieczki wynies ie — 
65 zł. Punkt  zborny dla wycieczki w dniu
2 s ierpnia r .b.  o godz. 9-ej rano w Wilnie — 
w szkolnem schronisku,  ul. Domin ikańska 3/5, 
a rozwiązanie wycieczki w dn.  14 s ierpnia r.b. 
nad Świtezią.

U w a g i  o g ó l n e  (dla kursów wym ienio­
nych w pkt. 2, 3 i 4). W organizowanych 
kursach m ogą brać udział  nauczyciele (Iki) ze 
wszystkich typów i s topni  szkół z te renu  całej 
Polski. Prócz opłat  wymien ionych przy każ ­
dym kursie,  każdy z uczes tników (czek) o b o ­
wiązany jest wpłacić jednorazowo ty tułem 
wpisowego — 15 zł. (piętnaście złotych) za 
udział w każdym kursie.  Zgłoszenia na kursy 
należy przesyłać w termin ie  do 5 czerwca r.b. 
do Komisji Wycieczkowej  Kurator jum Okręgu 
Szkolnego Wileńskiego w Wilnie, ul. Wolana 10.

Do zgłoszenia należy dołączyć znaczek 
25 gr. na odpo wiedź oraz dowód wpłacenia 
wpisowego,  bez czego zgłoszenie nie będzie 
rozpa t rywane i pozostanie  bez odpowiedzi.  
Wpłaty należy usku teczn iać  wyłącznie przez 
P.K.O. na Nr. 60150 na konto  Komisji Wyciecz­
kowej Kurator jum O. S. Wil. Wpisowe oraz 
opłaty za kursy m ogą być wnoszone częściami  
w dowolnych ratach,  z tern jednak,  by zostały 
usku teczn ione w całości wpisowe do 3.VI.35 r., 
a inne  opłaty nie później  niż 1 dnia kursu.

Po ot rzymaniu  zgłoszeń Kuratorjum każ­
d e m u  z uczes tników(czek) wyśle przed 15 czerw­
ca r.b. kar tę przyjęcia na kurs,  na podstawie  
której  uczes tnicy ot rzymają  od najbliższej Ko­
m en d y  P. W. i W. F. zlecenia na przejazd,  
uprawniające  do przejazdu według taryfy woj­
skowej  (około 2 0 %  normalnej  opłaty) na kurs 
i na powrót  do miejsca zamieszkania.

P r o t o k ó ł

z posiedzenia komisji  weryfikacyjnej  trzecich 
międzyszkolnych drużynowych zawodów s t rze­
leckich m. Równego o nag ro dę  przechodnią 
P. Kuratora Okręgu Szkolnego,  spisany dnia 
15.IV.1935 r. pod przewodnic twem Okręgowego

Instr. Wych.  Fiz. Kurator jum O.S.  Ł.



Nr. 6. D Z I E N N I K  U R Z Ę D O W Y 123

P o r z ą d e k  p o s i e d z e n i a .

1. U s ta le n ie  mie jsc  d r u ż y n o w y c h ,
2. N a d a n i e  o d z n a k  s t rze leck ich .

Do z a w o d ó w  zgł osz ono  9 d r u ż y n  m ęsk ic h ,  
4 że ńsk ie .  Kolejno w/g  na jwyższe j  i lości p u n ­
k tó w d r u ż y n y  za ję ły m i e j s c a :

I. G i m n a z j u m  P a ń s t w o w e  I dr. m.  —  835 p.
II. Szkoła  H a n d l o w a  P.M.S . — I dr. m.  —  821 p.

III. G i m n a z j u m  P a ń s t w o w e  — l l d r . m .  — 802 p.
IV. G i m n a z j u m  Rosyjsk ie — l l d r . m.  — 781 p.
V. G i m n a z j u m  „ O ś w i a t a ” — l l d r . m.  — 751 p.

VI. G i m n a z j u m  P a ń s t w o w e  — II dr. ż . — 746 p.
VII. G i m n a z j u m  U k ra iń s k i e  — l l d r . m.  — 745 p. 

VIII. G i m n a z j u m  „ O ś w i a t a ” — II dr.  ż . — 7 4 2 p .
IX. G i m n a z j u m  „ T a r b u t ” — I dr. m.  —  733 p.
X. Szkoła  H a n d l o w a  P.M.S . —  I dr.  ż . — 713 p.

XI. G i m n a z j u m  „ T a r b u t ” — l l d r . m.  — 697 p.
XII. G i m n a z j u m  U kra iń sk ie  — II dr. ż . — 653 p. 

XIII. G i m n . S z e r z e n i a  O św ia ty —  II dr. m.  — 534 p.

W o b e c  p o w y ż s z e g o  s twi erdzono,  iż o t r z y ­
m u j ą  :

1) N a g r o d ę  za rok  1934, o r az  d y p l o m  — 
G im n .  P a ń s t w .  I dr. w R ó w n e m ,

2) d y p l o m  za d r u g ie  m i e j s c e  —  Szkoła  
H a n d lo w a  P.M.S. w R ó w n e m ,

3) d y p lo m  za t rzec ie  m ie j s c e  — G im n .  
Pańs tw.  II d r u ż y n a .

Biorąc p o d  u w a g ę  p r z y s t ą p i e n i e  do  z a ­
w o d ó w  d ru ż y n  żeńs ki ch  i u f u n d o w a n i e  n a g r o ­
dy  p r z echo dn ie j  dla z e spo łu  ż e ń s k i e g o  przez  
D y r e k t o r ó w  Szkół  Rów ieńskich ,  p o s t a n o w i o n o  
w y d a ć  d o d a t k o w o :  d y p l o m y  za p ie rwsz e  i d r u ­
g ie  mi e jsc e  w klasyfikacji  zesp.  żeńsk . ,  k tór e  
o t r z y m u j ą :

1) d r u ż y n a  ż e ń s k a  —  G im n.  P a ń s t w o w e  — 
746 p. d y p l o m  i n a g r o d ę  za 1934 r.

2) d r u ż y n a  ż e ń s k a  —  Gimn.  „ O ś w i a t a ” — 
742 p. — dyp lo m .

Chłop cy  i dz ie w czę t a  zdobyl i  r a z e m  o d ­
z n a k  —  III kl. —  48.

C hło pcy  i dz ie w czę ta  zdobyli  r a z e m  o d ­
z n a k  —  II kl. —  25.

R a z e m  o d z n a k  73, co s t anow i  r a z e m  5 6 %  
wszys tk ich  s t rze la jących .

Dla d r uż yn  m ęsk ic h  —  6 2 , 2 %

Dla d r u ż y n  ż eńs ki ch  — 4 2 , 5 %

P o n a d t o  k o m is ja  s twierdz i ła ,  iż w t r z e ­
c im ro ku  z a w o d ó w  o n a g r o d ę  Ku ra to ra  Okr .  
Szk.  —  ułożyły się wynik i  n a s t ę p u j ą c o :

1. G i m n a z j u m  P a ń s t w o w e  1 dr. 2446 p.
2. Szkoła  H an d lo w a 2414 p.
3. G i m n a z j u m  P a ń s t w o w e  11 dr. 2332 p.
4. G i m n a z j u m  „ O ś w i a t a ” 2294 p.
5. G i m n a z j u m  Rosyjsk ie 2272 p.
6. G i m n a z j u m  „ T a r b u t ” 2233 p.

7. G i m n a z j u m  U kr a i ń sk ie 2172 p.

8. G im n .  Sz erzenia  Oś wia t y 1964 p.

D ru ż y n y  ż e ń s k ie  w p ie rw szy m  roku  z a ­
w o d ó w  o n a g r o d ę  p r z e c h o d n i ą  D y rek to rów  
Szkół  Rówieński ch  uzys ka ły  n a s t ę p u j ą c e  wyniki :

I. G i m n a z j u m  P a ń s t w o w e  746 p.
II. G i m n a z j u m  „ O ś w i a t a ” 742 p.

III. Szkoła  H a n d l o w a  713 p.
IV. G i m n a z j u m  U kr a iń sk ie  653 p.

C h a ra k t e ry z u jąc  t rzyletni  p rz eb i eg  z a w o ­
d ó w  Komis ja  u w a ż a  za w s k a z a n e  po dk re ś l i ć  
p o d n i e s i e n i e  w y n ik ó w  s t rze lań  zwłaszcza z e ­
s po łó w  dz iewczą t .

W roku  1933 — I m ie j s c e  628 p.
1934 —  „ 746 p.
1933 —  os ta tn i e  m ie js c e  608 p.
1934 -  „ „ 653 p.

0  wakujących posadach w Okręgu Szkolnym  
Brzeskim.

W O k r ę g u  S z k o l n y m  B rz e sk im  od  p o ­
czą tku  roku  s z k o ln e g o  1935/36 w a k o w a ć  będz ie  
ki lka s ta n o w is k  w szkoł ach  te c h n i c z n y c h  i rze- 
m i e ś ln i c z o -p rz em y s ł o w y c h ,  m ia n o w i c i e :  3 d y ­
rek t o rsk i e ,  2 k i e ro w n ik ó w  wa rs z ta tó w  sz ko lnych  
oraz  5 nauczyc ie l i  p r z e d m i o t ó w  z a w o d o w y c h  
( m e c h a n i c z n y c h ) .

O w y m i e n i o n e  s t a n o w i s k a  u b iega ć  się 
m o g ą  osob y ,  p o s i a d a j ą c e  d y p l o m  wydzia łu  
m e c h a n i c z n e g o  Pol i tec hni k i  i k i lku le tn ią  p r a k ­
ty k ę  z a w o d o w ą ,  m e c h a n i c z n ą  lub w p r z e m y ś le  
d r z e w n y m .  O d  k a n d y d a t ó w  na  s t a n o w i s k a  
d y re k to rs k ie  i nauczyc i e l s k ie  w y m a g a n a  jes t  
p r a k ty k a  p e d a g o g i c z n a .

Do s t a n o w i s k  tych  p r z y w i ą z a n e  jes t  w y ­
n a g r o d z e n ie ,  u n o r m o w a n e  r o z p o r z ą d z e n i e m  Mi­
n is t ra  W. R. i O. P. z dn i a  24 s tycznia  1934 r. 
(Dz. Urz. Min.  W. R. i O. P. Nr. 1, poz.  6) 
w z g lę d n ie  u p o s a ż e n i e ,  u n o r m o w a n e  ro z p o r z ą ­
d z e n i e m  ' Pr e z y d e n ta  Rzeczypospol i te j  z dn i a  
28/X-1933 r. i r o z p o r z ą d z e n i e m  Rady Minis t rów 
z d n ia  19/XII-1933 r. (Dz. U. R. P. Nr. 86, 
poz.  663 i Nr. 102, poz.  781).

P o d a n i a  na leżyc ie  u d o k u m e n t o w a n e  n a ­
leży s k ł a d a ć  do  K ur a to r ju m  O k r ę g u  S z k o ln e g o  
B r z e s k i e g o  w Brześc iu  n / B u g i e m  do  dnia  
15 cz e rw ca  1935 r.
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Komunikat Komisji O kręgowej Kół M łodzieży 
P olskiego Czerw onego Krzyża.

Komisja O krę go wa Kół Młodzieży P. C. K. 
w Łucku ko muniku je ,  że obchód  „Dnia Matk i”, 
podobnie  jak  w latach ubiegłych,  został  wy­
znaczony na os tatn ią  niedzielę maja  t. j. na 
dzień 26 tego mies iąca .

Komisja Okręgowa  uprzejmie  prosi, by 
wszystkie Koła Młodzieży P.C.K. wzięły udział  
w tej uroczystości przez organizowanie  o d p o ­
wiednich obchodów,  w zależności od możl i ­
wości i warunków  miejscowych.  Ułożenie p r o ­
g r a m u  w/w. uroczystości Komisja Okręgowa 
pozostawia do uznania  Kołom, n ad m ien iam y  
tylko, że nas tępny (majowy) n u m e r  mies ięcz­
nika „Czyn Młodzieży P .C .K .” będzie  pośw ię ­
cony obchodowi  „Dnia Matk i”, tak, że Koła 
będą mogły  skorzystać z wkazówek tego m i e ­
sięcznika.

Jed n o c ześn i e  Komisja O kr ęgow a zawia ­
damia ,  że w r. b. obchód „Tygodnia P. C. K.” 
został  wyznaczony na okres od 1 do 10 czerw­
ca. W związku z powyższem zalecamy Ko­
łom Młodzieży wzięcie udziału w akcji „Ty­
godnia  P.C.K.”. flkcja ta powinna być przez 
Koła Młodzieży prowadzona  przedewszystkiem 
na terenie  szkół, przez organizowanie  p o g a d a ­
nek  o historji, zadan iach i działalności  P. C. K., 
a także  przez urządzanie  pochodów,  wystaw 
prac  i t.p., k tóreby dały możność  miejscowemu 
społeczeństwu za zna jomien ia  się z działalnością 
Kół Młodzieży P.C.K.  i jej wynikami .  Z az na ­
czamy jednak,  że członkowie Kół Młodzieży 
nie powinni  brać udziału w zbiórkach i k w e ­
stach ulicznych.

Sprawozdania  i fotografje z obu tych 
obchodów należy nadsyłać  do Komisji O k r ę ­
gowej  do dnia 1 lipca r.b. tak, aby mogły  być 
one  wykorzystane  jeszcze w wrześniowych 
nu m era ch  mies ięczników Polskiego Czerwonego 
Krzyża.

Komunikat Lwowskiego Oddziału 
Polskiego T ow arzystw a Krajoznawczego.

Podobnie  jak w ubiegłym roku w O d ­
dzielę Lwowskim Polskiego Towarzs twa T ury ­
s tyczno-Krajoznawczego działa Biuro Turystycz­
ne P. T. K.

W cakres  czynności  Biura Turys tycznego 
P.T.K. w c h o d z i :

1) Przyjmowanie  wycieczek zamie jsco ­
wych — dostarczanie  im kwater,  p rz e ­
wodników i ś rodków lokomocj i do 
wycieczek dalszych;

2) organizowanie  wycieczek pieszych,  a u ­
tobusowych i kolejowych ;

3) opracowywanie  na żą dan ie  stron tras 
i p ro g ram ów  wycieczek po regjonie 
lwowskim i regjonach inny ch ;

4) pośredniczenie  między s t ronami,  a in- 
nemi  b iurami  t y r y s ty c z n e m i ;

5) Udzielanie wszelkich informacyj  z z a ­
kresu turystyki i kra joznawstwa.

Biuro Turystyczne P.T.K. czynne w lokalu 
P. T. K. Lwów, ul. Łyczakowska 1.5 parter,  
telefon 210-66.

Koszta adminis t racyjne  zajęcia się wy­
cieczką szkolną :

do 50 osób — 15 gr. od osoby, 
od 50 — 100 osób — 10 gr. od osoby,  
powyżej  100 osób — 5 gr. od osoby. 
Koszt przewodnika  osobno,  dla grupy 

około 30 osobowej  wynosi  dla wycieczek 
szkolnych 8 zł. dziennie.

W ykaz kwot złożonych na budowę szkoły  
im. Legjonów w Kostjuchnówce.

1) Saldo z Dziennika Urz ędow e­
go Nr. 3 z 1935 r. 15.346 zł. 27 gr.

2) Zespół  Straży Przedniej  przy
G im n .P ańs tw .w Z do łbunow ie  70 „ —

3) Szkolna Kasa Oszczędn.  przy 
Gimn. Państw.  wZdołbunowie  10 „ —

4) P. Firewicz J a n  — Równe 
(w tern 1.000 zł. na kupn o 
działki pod bud owę szkoły) 1.020 „ —

5) Szkoła Powsz. im. Królowej 
Jadwigi  w Zdołbunowie  4 „ 55

6) Z okazji pożegn an ia  Pana 
Kuratora Firewicza J a n a  zło­
żyli :
a) urzędnicy Kuratorjum 230 „ —
b) Gimnaz jum Państwowe 

we Włodzimierzu 150 „ —
7) Panek Stanisław Inspektor 

Szkolny w Kowlu 30 „ —
R a z e m  16.860 zł. 82 gr.

Podziękowanie za pracę na polu W ychowania 
F izycznego i Przysposobienia W ojskowego.

Powiatowy Komitet  Wychowania  Fizycz­
nego i Przysposobienia Wojskowego w Sarnach 
na posiedzeniu  swem w dniu 5.11.1935 r. u ch w a­
lił przez aklamację  wyrazić gorące  podz ięko­
wanie  i szczere uznanie  Inspektorowi  Szko lnemu 
oraz Nauczycielstwu powiatu  sarneńsk iego za 
pełną  poświęcenia i nade r  owocną pracę  na 
polu wychowania  obywate lskiego w oddziałach 
P. W. na  terenie  powiatu.
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52.

n a b y t k i  p a ń s t w o w e j  c e n t i a l ń e j  b i b l i o t e k i  p e d a o o b i c z h e j

Nabytki w dzia le  p ed agogik i .

B l a u s t e i n ,  L. P sy c h o lo g ic z n e  p o d s ta w y  
o św ia ty  pozaszko lne j .  W -w a ,  1935. P .U .K .

G r a b o w s k a ,  J . — F l a c z y ń s k a ,  W  ł. Ś w ie ­
t l ic a  d la  m ło d z ieży  szkolnej. G o s tyn in ,  
1935. B. w.

K i k e n, I. B a d a n ia  e k sp e ry m e n ta ln e  n a d  or- 
to g ra f ją .  W -w a ,  1935. N a s z a  K sięg a rn ia .

K r a w c z y k o w s k i ,  F r .  P rz e z  ćw iczen ia  
c ie lesne  d o  z d ro w ia  c ia ła  i duszy . W -w a , 
1935. N asza  K sięgarn ia .

K r a w c z y k o w s k i ,  F r .  Ś w ię to  w y c h o w a n ia  
f izycznego  w  szko le  pow szechne j .  W -w a ,  
1935. N asza  K s ięgarn ia .

L i t w i n ,  A . —  W  i ą  c e k, S. P r a c a  d o m o w a  
u czn ia  szko ły  p ow szechne j .  W -w a ,  1935. 
N asza  K s ięgarn ia .

Ł e m p i c k i ,  S t .  d r .  D zia ła ln o ść  J a n a  Z a ­
m o y sk ie g o  n a  po lu  s zk o ln ic tw a .  1573 —  
1605. K ra k ó w , 1921. K siążn ica  P o lsk a .

M a r k i n ó w n a ,  E. d r .  P s y c h o lo g ja  in d y w i­
d u a ln a  A d le r a  i jej znaczen ie  p e d a g o ­
g iczne . W -w a ,  1935. N a sz a  K sięga rn ia .

M ę c z k o w s k a ,  T. P r a c a  d o m o w a  ucznia .  
W -w a ,  b. r. T o w . P rzy j .  G im n. im. S ło ­
w a ck ieg o .

M i r s k i ,  J. d r .  U w ag i  m e to d y czn e  o nauce  
języka  n iem ieck ieg o  w  n o w e m  g im nazjum . 
L w ó w , 1934. P a ń s tw .  W y d .  Ks. S zko lnych .

M y s l a k o w s k i ,  Z. P a ń s tw o  a w y c h o w a n ie .  
W -w a ,  1935. N asza  K sięga rn ia .

( P o r a d n i k ) .  P o r a d n ik  z a w o d o w y  d la  d z ie w ­
cząt...  p o d  red . d r .  Z. Szyba lsk ie j .  K r a ­
ków , 1930. M iejskie M uzeum  P rzem y s ło w e .

R o w  i d, H . J e d n o s tk a  a sp o łe c z e ń s tw o  w  w y ­
c h o w a n iu  w spó lczesnem . K ra k ó w , 1934. 
G e b e th n e r  i W olff .

R  o w  i d, H. N o w a  o rg an izac ja  s tu d jó w  na- 
czyc ie lsk ich  w  P o lsce  i z a g ra n ic ą .  W -w a ,  
1931. G e b e th n e r  i W olff.

( S c h r o n i s k a ) .  S zk o ln e  sc h ro n isk a  w yc iecz ­
k o w e . In fo rm a to r .  VII. W -w a ,  1933. 
K s iążn ica -A tlas .

N abytk i w innych działach.

A r a s z k i e w i c z ,  F. R efleksy  li te rack ie .  L u b ­
lin, 1934. D o m  Ks. Po lsk ie j .

B a d e c k i, K. d r .  P o ls k a  k o m e d ja  ry b a ł to w -  
ska . L w ów , 1931. Zakł. im. O sso liń sk ich .

B a 1 k, H. Z b a d a ń  n a d  w y o b ra ź n ią  a r ty s ty c z ­
n ą  S ta n is ła w a  W y sp iań sk ieg o .  Lw ów , 
1927. Zakł. im. O sso lińsk ich .

B a t t a g l i a ,  R. dr. W a h a n ia  cen i ich p r z y ­
czyny. W -w a ,  1933. H oesick .

B r u c k n e r ,  A.  —  L e h r - S p ł a w i ń s k i ,  T. 
Z a ry s  dz ie jów  l i te ra tu r  i je ży k ó w  l i te ra c ­
k ich  s łow iańsk ich . L w ów , 1929. J a k u ­
b ow sk i.

C a r ,  S t .  N o w a  K o n s ty tu c ja  R zeczypospo li te j  
Po lsk ie j .  W -w a , 1935. K ięg a rn ia  P o w ­
szechna.

C y b i c h o w s k i ,  Z. d r .  P o lsk ie  p r a w o  p a ń ­
s tw o w e  n a  tle  u w a g  z d z iedz iny  n au k i
0 p a ń s tw ie  i p o ró w n a w c z e g o  p r a w a  p a ń ­
s tw o w e g o .  T. I, II, III. W y d .  2. W -w a ,  
1933. S e m in a r ju m  P r .  P u b l ic z n e g o  U. W .

C z e r n y ,  Z.  —  K o ł a c z k o w s k a ,  M. d r . — 
Ł y c h o w s k a ,  M. d  r. R a c h u n k i  w  ży­
ciu g o s p o d y n i  i o b y w a te lk i .  W -w a ,  1935. 
„ B ib l jo te k a  P o l s k a ” .

D m o w s k i ,  R. P rz e w ró t .  W -w a ,  1934. Sp . 
W y d .  W arsz .

D o r a b i a l s k a ,  A .  M arja  S k ło d o w s k a -C u r ie
1 P io t r  C ur ie .  Z a ry s  życ ia  i p racy .  P o z ­
nań , 1935. Księg. św. W ojc iecha .

D z i e k o ń s k i ,  T. B iu ra  p o d ró ż y  w  za rys ie  
h is to ry czn y m  i o rg an izacy jn y m . W -w a, 
1935. O rb is .

F o l k i e r s k i ,  W ł .  O d  C h a te a u b r ia n d e  d o  
A n h e l leg o .  K ra k ó w , 1934. P o l .  A k .  Umiej.

F u l a r s k i ,  M. T u ry s ty k a  ja k o  dzia ł  g o s p o ­
d a rk i  n a ro d o w e j .  W -w a ,  1935. O rb is .

G a l i ń s k i ,  A . P o e z ja  P o lsk i  O d ro d z o n e j .  
1918 —  1930. Ł ódź , 1931. N eum iller .

G  i d e, K. Z a sa d y  ekonom ji  po li tycznej.  7-e 
po i. w y d .  P o z n a ń ,  1929. F isze r  i M a ­
jewski.

G r o d y ń s k i ,  T. Z asad y  g o s p o d a r s tw a  b u ­
d ż e to w e g o  w  P o lsce  na  t le  p o ró w n a w -  
czem. K ra k ó w , 1932. P o l .  A k .  Um ieję tności.

( H i  s t o r  j a ) .  H is to r ja  X X  w ieku . P o d  red . 
p ro f.  H. M ośc ick iego  i J. C y n a rsk ie g o .  
W -w a ,  1934. „ K u l tu ra  i W ie d z a ” .

J a n e t ,  P .  H is to r ja  d o k t ry n  p o l i tycznych  w ra z  
z h is to r ją  filozofji p r a w a .  C z. I, II. P o ­
znań , 1933. F isze r  i M ajewski.

J a n e t ,  P .  H is to r ja  filozofji. W y d .  2 uzup . 
P o z n a ń ,  1932. Jach o w sk i .
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J a n i k ,  M. M ik o ła ja  R eja  ż y w o t  i p ism a.
K ra k ó w , 1923. K rak .  S p .  W y d .

J a r r a .  E. d r .  H is to r ja  filozofji p r a w a .  W -w a ,
1923. G e b e th n e r  i W olff.

J a w o r s k i ,  W . L. N a u k a  p r a w a  a d m in is t r a ­
cy jnego . W -w a ,  1924. „B ib l jo te k a  P o l s k a ” .

J e l l  i n e k ,  J. d r .  O g ó ln a  n a u k a  o p a ń s tw ie .
W -w a ,  1921/24. H oesick .

K a m i ń s k i ,  S. L a ta  w a lk  i z a m ę tu  na  U k r a ­
inie  (1917-1921). W -w a ,  1928. K s ię g a r ­
n ia  P o ls k a  P .M .S .

K o ł a c z k o w s k i ,  S. S ta n is ła w  W y sp ia ń sk i .
P o z n a ń ,  1929, F isz e r  i M ajew ski.  

K o t a r b i ń s k i ,  J. P o g r o b o w ie c  ro m a n ty z m u .  
Rzecz o S ta n is ła w ie  W y sp ia ń sk im .  W -w a ,  
1909. K asa  P rz e z o rn o śc i  i P o m o c y  W arsz .  
P o m o c n ik ó w  K s ięg a rsk ich .

K r a s z e w s k i ,  S.  —  S a l o n  i, B.  —  T u m i ł o -  
w i c z ,  S. D w u o s o b o w y  k a ja k  d y k to w y .  
P la n y  i o p is  b u d o w y .  W -w a ,  1933. 
Zakł. im. O sso l iń sk ich .

K w i e c i ń s k i ,  A . W . A k tu a ln e  z a g a d n ie n ia  
kalku lac j i  p rzem ysłow ej. . .  K a to w ice ,  1932. 
In s ty tu t  N a u k o w e j  O rg an izac j i .  

L a t a n o w i c z ,  St.  R ew iz ja  k s ię g o w o śc i  i b i ­
lansu  w  z a sa d a c h  i w  p ra k ty c e .  P o z n a ń ,
1934. N akł.  a u to ra .

L a t a n o w i c z ,  S t.  T a jem nice  i f a łs z e rs tw a  
ks ięgow ośc i  i b i lansów . P o z n a ń ,  1934. 
N ak ł.  a u to ra .

L e w i ń s k i ,  J. S t.  P ie n ią d z ,  k r e d y t  i ceny.
W -w a ,  1932. W .S .H .

L e w i ń s k i ,  J. S t .  Z asad y  ek onom ji  p o l i ty c z ­
nej... W y d .  2. W -w a ,  1933. W .S .H . 

O s m o l s k i ,  W . d r .  T e o r ja  s p ra w n o śc i  r u ­
chow ej.  W -w a .  1935. N a sz a  K s ięga rn ia .  

( P a m i ę t n i k i ) .  P a m ię tn ik i  ch ło p ó w  Nr. 1-51.
W -w a ,  1935. In s ty tu t  G o sp o d .  S p o łecznego .  

P e r e t i a t k o w i c z ,  A . d r .  P a ń s tw o  w s p ó ł ­
czesne. W y d .  6. L w ó w , 1928. Książni- 
ca -A tla s .

P h i l i p p o v i c h ,  E. d r .  Z arys  ekonom ji  s p o ­
łecznej. W -w a ,  1922. H oesick . 

P i n i ń s k i ,  L. S h a k e s p e a re .  Cz. 1,11. L w ów ,
1924. Zakł. im. O sso liń sk ich .

( P o l s k a ) .  P o l s k a  w czas ie  w ie lk ie j  w ojny
(1914 —  1918). t. II. H is to r ja  spo łeczna . 
W -w a ,  1932. T ow . B a d a n ia  Z ag . M ięd zy ­
n a ro d o w y c h .

P o m a r a ń s k i ,  S. M ar jan  D ub ieck i .  Z a ry s  
b io g ra f iczn y .  Z am ość , 1923. P o m a ra ń s k i .

P t a s i ń s k i ,  C. R zem ios ło  w  P o lsc e  w s p ó ł ­
czesnej. Lub lin ,  1934. N ak ł.  a u to ra .

R o m a n o w s k i ,  H. O b r ó t  b e z g o tó w k o w y .  
W y d . 2. W -w a ,  1930. Z rzeszen ie  P r a ­
c o w n ik ó w  B a n k u  P o lsk ie g o .

R u b c z y ń s k i ,  W . d r .  G łó w n e  k ie ru n k i  filo- 
zofji w  p o rz ą d k u ,  w  jak im  p o  so b ie  n a ­
s tę p o w a ły .  P o z n a ń ,  1934. J a c h o w sk i .

R y  b a r s k i ,  R. N a u k a  s k a rb o w o śc i .  W -w a ,  
1935. B. w.

R y  b a r s k i ,  R. P rzy sz ło ść  g o s p o d a rc z a  P o l ­
ski. W -w a ,  1933. B. w.

R y  b a r s  k i ,  R. W a r to ś ć ,  k a p i ta ł  i d o c h ó d .  
W -w a ,  b.r. G e b e th n e r  i W olff .

S a d o w s k i ,  J. płk. Bój leg jonów  po lsk ich  
p o d  K o s t ju c h n ó w k ą  w  d n ia c h  4— 6 lipca  
1916 r. W -w a ,  1931. W ojsk .  B iu ro  H i­
s to ry czn e .  ,

S i n k o ,  T. O  t r a d y c ja c h  k lasy czn y ch  A d a m a  
M ick iew icza . K ra k ó w ,  1923. K rak .  S p .  
W y d .

T a r n a w s k i ,  W ł. Z A nglji  w spó łczesne j.  
L w ów , 1927. Z a k ła d  im. O sso l iń sk ich .

T a s z y c k i ,  W . W y b ó r  te k s tó w  s ta ro p o ls k ic h  
XVI — XVIII w ieku . L w ó w , 1928. J a k u ­
b o w sk i .

T o m a n  e k  Fr.  d r .  H a n d e l  to w a r o w y  i p ie ­
n iężny . J e g o  o rg a n iz a c ja  i te c h n ik a .  
W y d .  6. L w ów , 1934. K s iążn ica -A tlas .

T u r s k i ,  M. P ro b le m  ak tyw izac ji  b i lansu  
h a n d lo w e g o .  W -w a ,  1928. „ P rz e m y s ł  
i H a n d e l” .

U j e j s k i ,  J. Dzieje  p o lsk ie g o  m esjan izm u d o  
p o w s ta n ia  l i s to p a d o w e g o  w łącznie .  L w ów , 
1931. Zakł. im. O sso liń sk ich .

V o w  1 e s ,  H. i M. C z ło w ie k  i siły p rz y ro d y .  
W -w a ,  1935. T rz a s k a -E v e r t  i M ichalsk i.

W a s i u t y ń s k i ,  B. U stró j  w ład z  a d m in i s t r a ­
cy jnych , rz ą d o w y c h  i s a m o rz ą d o w y c h .  
W y d .  3. P o z n a ń ,  1933. Ja c h o w sk i .

W o j c i e c h o w s k i ,  K. W e r t e r  w  Po lsce .  
W y d .  2. L w ów , 1925. Zakł. im. O s s o ­
lińskich.

Z w e i g ,  F. E k o n o m ja ,  a te c h n ik a .  K ra k ó w ,
1935. T ow . E k o n o m iczn e .
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CZĘŚĆ N IE U R Z Ę D O W f l
EDWARD KMMECKI

Kowel.

O rg a n iza c ja  i p la n o w a n ie  p racy  
na k o n fe ren c jach  re jonow ych .

Referat, wygłoszony na K onferencji 
Inspektorów  Szkolnych dn. 27.IV.35 r. 
w Równem.

Chcąc mówić na temat u jm owania pracy 
na nauczycielskich konferencjach rejonowych, 
uważam za konieczne na wstąpię zastanowić 
się chociażby po krotce nad istotą i źródłem 
ich powstania. Ułatwi mi to bowiem wysnuć 
później konkretne, praktyczne wnioski w sto­
sunku do tego zagadnienia i zająć odpow ied­
nie w związku z tern stanowisko.

W każdej bez wyją tku dziedzinie życia 
dokonywują  się stale, odwiecznie przemiany
0 charakterze postępu, zmieniającego owo ży­
cie i pchającego je na coraz to nowe, bardziej 
wyżynne tory. Ten naturalny proces, niedający 
się powstrzymać, w skutkach swych zmusza 
przystosowywać się do tych zachodzących 
ustawicznie zmian zarówno pojedyncze jed ­
nostki, jak całe grupy społeczne, ba, nawet 
całe o lbrzym ie zbiorowiska ludzkie. Stąd to 
wyrasta potrzeba ciągłego, takiego czy innego, 
samokształcenia się życiowego wogóle.

Wśród tych licznych różnego rodzaju 
przeobrażeń postępowych w świecie nie pozo­
stała i nie pozostaje w tyle, lecz dąży również 
szybkim krokiem naprzód praca badawcza
1 odkrywcza nad poznaniem człowieka i, co 
zatem idzie, związana z nią ściśle praca nad 
odnalezieniem jak najlepszych dróg kształto­
wania jego osobowości, stworzenia najw łaściw­
szego podłoża, najdogodniejszych warunków, 
umożliw ia jących dokonywanie „stawania się”  
tego człowieka. Skoro więc na każdym innym  
odcinku życia, jak to już stwierdziłem, samo­
kształcenie się jest rzeczą konieczną, to tem- 
bardziej tutaj, w pracy nauczycielskiej, za jm u­
jącej się wychowaniem i kształceniem czło­
wieka, jest ono wprost nieodzownem, jest po- 
prostu częścią składową tej pracy, która ty lko 
wówczas, ty lko  dzięki bezustannemu dopływowi 
świeżych środków odżywczych tą właśnie drogą, 
będzie mogła nadążyć i iść z duchem czasu, 
sprostać stawianym jej coraz to now ym  w y ­
m aganiom i nosić m iano odpowiednie j pracy.

W samem zatem założeniu pracy tej 
g rupy zawodowej, której na im ię  nauczyciel­

stwo, tkw i już w sposób całkiem naturalny 
pierwiastek samokształceniowy.

On też to, a nie co innego, jest tą ży­
wotną podstawą, na której mogła wyróść, m u­
siała i wyrosła praca samokształcenia się 
indywidua lnego i zespołowego nauczycielstwa.

Jakie było i jest obecnie wzajemne usto­
sunkowanie się do siebie tych dwóch odmian 
samokształceniowych ?

Rozważając to, dochodzę do wniosku, że 
samokształcenie indyw idua lne jest wcześniejsze, 
pierwotniejsze, na niem zaś dopiero rozwinęło 
się samokształcenie zespołowe w różnej po ­
staci, które aczkolwiek jest późniejsze, to jed ­
nak jest już wyrazem wyższej fo rm y pracy 
samokształcenia się.

Dzisiaj obydwie te fo rm y samokształce­
niowe wzajemnie warunkują się, zazębiają 
o siebie i uzupełniają. Trudno wprost pom y­
śleć, by mogła istnieć jedna bez drugiej.

Indywidualne samokształcenie, dając za­
zwyczaj teoretyczne zapoznanie się z jak im ś 
dydaktycznem czy pedagogicznem problemem, 
zmusza równocześnie do skonfrontowania go 
z praktyką szkolną, konfrontacja zaś ta będzie 
miała największą wartość wtedy, gdy dokony ­
wać się będzie na szerszym terenie tej p rak­
tyk i szkolnej, przy udziale większej liczby prak­
tyków, a przez to samo prowadzi do wspól­
nej, zespołowej pracy kształcenia się.

Odwrotn ie znowu, samokształcenie ze­
społowe, dające praktyczne oświetlenie rozwią­
zywania zagadnienia, pobudza do zapoznania 
się z niem, zgłębienia go i uzasadnienia od 
strony teoretycznej i prowadzi w ten sposób 
do pracy indywidualnej nad sobą. Nie znaczy 
to wcale, by w samokształceniu się indyw idu- 
alnem nie mogły być pierwiastki praktyczno- 
ści, a w zespołowem —  teorji.

Odpowiednik iem pracy samokształcenia 
się zespołowego nauczycielstwa są różnego 
rodzaju konferencje wakacyjne i konferencje 
rejonowe. Konferencje wakacyjne w tej chwili 
nie obchodzą mnie, zajmę się natomiast bliżej 
kwestją konferencyj rejonowych.

Z rozważań powyższych wyraźnie widać, 
że konferencje rejonowe, jako jedna z form 
samokształcenia zespołowego, w zasadzie swej 
są naturalnym wyn ik iem  potrzeb zawodowej 
pracy nauczycielskiej i, jako takie, powinny 
rozwijać się dobrze, należycie spełniać swoje 
zadanie i przynosić duże korzyści nauczycie­
low i w praktyce szkolnej. Tak powinno być 
w istocie, a jak jest dziś naprawdę w rzeczy­
wistości ?
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G c h y lm y  n ie co  r ą b e k  za s ło ny  ko n fe re n c y j  
r e j o n o w y c h  i z a j r zy j m y do  ich wn ę t r za ,  a bez 
w ię k s z e g o  n a w e t  t r u d u  p r z e k o n a ć  się m o ż n a ,  
że w m ie j sce  c z y n n i k a  k o o r d y n u j ą c e g o  i w s p i e ­
r a ją c e g o  wysi łek  nauc z y c ie l s tw a  na  te r e n i e ,  
k tóry  k o n f e r e n c j a  o b e j m u j e ,  w m ie js ce  w z a ­
j e m n e g o ,  d o b r o w o l n e g o  in f o r m o w a n i a  się d o ­
r o b k i e m  sw ych zdob yc zy  z a w o d o w y c h  w dzia le  
d y d a k t y c z n o - p e d a g o g i c z n y m  i os ią gn ię ty ch  w y ­
n ikó w pra cy  w t y m  z a k re s ie  w celu  p o d n i e s i e ­
nia jej p o z io m u  i u s p r a w n i e n i a  w p ra k ty c e  
szkolne j ,  wid ać  częs to  p r z e p r o w a d z o n e  pod 
p o s t a c ią  dyskus j i  po lekc yj ne j  czy p o r e f e r a t o w e j  
rozgrywki  i b ł ahos tk i ,  do  k tó ry ch  n ie r az  d o ­
c h o d z ą  też rozgrywki  o c h a r a k t e rz e  p o r a c h u n ­
ków oso bi s ty ch .  A jeżeli  d o d a m y  do  t e g o  
s p o t y k a n y  częs to  b r ak  większe j  ce lowośc i  i s k o ­
o r d y n o w a n i a  w d o b o r z e  p r z e p r a c o w y w a n y c h  
z a g a d n i e ń ,  w ie czn ie  te  s a m e ,  s t e r e o t y p o w e ,  
bez  ż a d n e g o  w y ra z u  lekcje,  n iby  wzoro we ,  o d ­
r a b i a n e  wc a le  n i e rzadko  t a k  ty lko,  a b y  poz być  
s ię  ich ja k o  cze g o ś  wie lce  n i em i ł eg o ,  dalej ,  
o ta k im  s a m y m  c h a r a k t e r z e  re fe ra ty  wraz  
z p o d o b n e m  u s t o s u n k o w a n i e m  się d o  nich,  
co r a z e m  sk ła da  s ię  n a  n a z b y t  o b s z e r n ą ,  m ę ­
czącą ,  luźno  sp o jo n ą ,  a m a ło  p o ż y t e c z n ą  całość,  
to  nie t r zeba  się z u p e łn i e  dziwić,  że k o n f e r e n ­
cję t a k ą  c e c h u j e  m a r tw o ta ,  szab lo n  i b ie rność ,  
że wie je  z niej  n u d a ,  z n i e c h ę c e n i e  do  niej  
wzras ta ,  i, że  g ro n a  n a u czyc ie l s k i e  o d rab ja ją  
te  k o n f e r e n c j e  jak na jzwyk le j szą  p a ńs zczyzn ę .  
U w id aczni a  się to w s p ó ź n i a n i u  s ię  n a u c z y ­
c ie l s twa  na nie, w y m y k a n i u  się z n ich n i e p o ­
s t r z e ż e n i e  przy n a d a r z a ją c e j  s ię ku t e m u  
okazj i ,  b r a k u  z a in t e r e s o w a n i a ,  w s p ó łp ra c y  i t .d.  
A n i e  być  na  n ich j a k o ś  przec ież  nie  w y p a d a .

T a k ie  k o n f e r e n c j e  r e j o n o w e  n ie  są ż a d ­
n y m  ś ro d k i e m  s a m o k s z t a ł c e n i a  się n a u c z y c i e l ­
s t w a  i to na l eży  s ob ie  j a s n o  i dob i t n ie  u ś w i a ­
dom ić .

U w a ż a m ,  że nie p r z e s a d z i ł e m  wcale  
w p rzy to czone j  wyże j  c h a r a k t e r y s t y c e  ba rd zo  
wielu jeszcze  ko n fe re n c y j  re jo n o w y ch ,  p r z e d ­
s ta w i łe m  je tylko w nagie j  p r a w d z i e ,  bez z a ­
k ł a m a n i a  c e l e m  zda n ia  s o b ie  s p r a w y  z te g o  
s t a n u  rzeczy  i p o k u s z e n i a  się o p o s z u k a n i e  
n a ń  ś ro d k ó w  za radc zych .

Zresztą,  że z a g a d n i e n i e  s a m o k s z t a ł c e n i a  
s ię  n a uczyc i e l s tw a  w dr o d ze  ko n fe re n c y j  r e j o ­
n o w yc h  p o z os ta w ia ło  i p o z o s ta w ia  wiele do  
życzen ia ,  po tw ier dza  dość  liczny m a te r j a ł  bibljo- 
gra ficzny,  p o ś w ię c o n y  t e m u  z a g a d n i e n i u  na 
pr zes t rzen i  od  1922 r. aż do  czasów  o s t a tn ic h ,  
który w pos tac i  bądź  to  dro bn ie j sz yc h  p r z y ­
czy nków,  bą dź  też wię ksz ych  rozpraw,  czy 
w reszc ie  d ą ż e n i a  d o  g lo b a ln e g o  u jęc ia  go t r a k ­
tu je  o n ie m  p o d  k ą t e m  w id zen ia  re form.

D o w o d e m  t e g o  jes t  również  ciągłe,  żywe 
i n t e r e s o w a n i e  się k o fe r e n c ja m i  re j o n o w e m i  
przez  o d p o w i e d n i e  czynniki  szko ln e  i c zy n io n e

w związku  z tern p o s u n ię c i a  w k i e r u n k u  ich 
reorganizac j i .

N a s u w a  się z a t e m  s a m o  przez  się p y t a ­
nie,  gdz ie  leży p rz y c z y n a  zła i j ak  je naprawić .

Ż eby  o d p o w i e d z i e ć  na  nie,  na le ży  z a s t a ­
nowić  się bliżej n a d  z a s a d n i c z e m i  s k ł a d n i k a m i  
k o n f e r e n c y j  r e jo n o w y c h ,  a m i a n o w i c i e :  ich 
t r e śc i ą  w e w n ę t r z n ą ,  f o r m ą  i m e t o d ą  p ra c y  
na  nich.

Z w y s z c z e g ó ln io n y c h  t r zech  c z y n n ik ó w  
n a jb ardz ie j  i s t o tn ą  dla eg zys te nc j i  ko n fe re n c y j  
r e j o n o w y c h  jes t  b e z w z g l ę d n i e  w e w n ę t r z n a  ich 
t reść ,  to jes t  s a m  p r z e d m i o t  o b ra d ,  on to b o ­
w i e m  s twarza  do p ie ro  p o d s t a w y  do  p o w s t a n i a  
f o r m y  i m e t o d y  p ra cy  i wytycz a  je.  S tą d  też 
w y s u n ą ł e m  go n a  czoło i j e m u  p o ś w i ę c ę  
p r z e d e w s z y s t k i e m  sw o ją  uw ag ę .

Sk o ro  k o n f e r e n c j e  r e j o n o w e  m a j ą  być 
t e r e n e m  p o d n o s z e n i a  u m i e j ę t n o ś c i  i s p r a w n o ­
ści na uczyc ie l s k ie j  w p r a k t y c e  szkolne j ,  a taki  
p r zec i eż  p os tu la t  p o s t a w i ł e m  już  wyżej  w y r a ź ­
nie po d  ich a d r e s e m ,  to d o b ó r  m a t e r j a ł u  p r z e ­
p r a c o w y w a n e g o  na  tyc h  k o n f e r e n c j a c h  n ie  
m o ż e  być  z u p e ł n i e  do w oln y ,  lecz m u s i  być  
ściśle z t ą  p r a k ty k ą  z a w o d o w ą  w ca łości  swej  
i w p o s z c z e g ó ln y c h  c zęśc ia ch  z e s p o lo n y  i z niej  
b e z p o ś r e d n i o  wypływać .

To z w ią z a n ie  k o n f e r e n c y j  r e jo n o w y c h  z c o ­
d z i e n n ą  p ra c ą  szkolną,  z jej b o l ą c z k a m i  i p o ­
t r z e b a m i ,  z a k t ua l i zow an ie  ich, j es t  g ł ó w n y m  
w a r u n k i e m ,  k tóry  p rz yś w ie cać  win ie n  w s ze lk im  
p o c z y n a n i o m  pr acy  ko n fe re n cy jn e j .

Pr z y t e m  p o w ią z a n ie  ow o  r o z u m i e ć  na leży  
w jak  n a j s z e r s z e m  t e g o  s łowa zn ac z en iu ,  
a więc  n ie ty lko  w z ak re s i e  s a m e g o  n a u c z a n i a  
lecz i w y c h o w a n i a  i to  we  wsze lk ich  ich p r z e ­
j aw ach .  T e m a t e m  pr ac y  z a t e m  k o n fe re n c y j  
re jo n o w y ch  ró wni e  do b rze  m o ż e  być  np.  „ O r ­
ganiz ac ja  za jęć  c ichych  z geograf j i  i p r zyrody  
w oddz .  III w szkole  o 1 n a u c z y c i e l u ”, j ak  
„U rz ą d z en ie  z a k o ń c z e n i a  ro ku  s z k o ln e g o  w n a ­
szej s z k o le ” , czy „ O b c h ó d  uroczys tośc i  19 m a r c a  
w szkole ,  j e g o  z n a c z e n i e  i w a r to ś ć  w p r a c y ” , 
czy też „Spółdz ie ln ia  szkolna ,  korzyści  w y c h o ­
w a w cze  i t r u d n o ś c i  w p r o w a d z e n i u  jej w s z k o l e ”, 
bądź  wreszc ie  „ P l a n o w a n i e  i p r z e p r o w a d z a n i e  
wycieczek  s z k o l n y c h ”.

T eg o  rodza ju  zwyk łych  wła śn i e  pros ty ch ,  
szarych ,  c o d z i e n n y c h ,  a sp ra w ia j ą c y ch  n i e raz  
jeszcze  nauc z y c ie l s tw u  wiele t r u d n o śc i ,  z a g a d ­
n ie ń  do p r z e t r a w ie n ia  na  k o n f e r e n c j a c h  re jo ­
n o w y c h  n a s u w a  b ieg  życia s z k o ln e g o  pe łno.  
Trzeba  je ty lko zacząć  na re sz c ie  u w a ż a ć  za 
coś  ta k ie go ,  co jest  w z up e łn oś c i  g o d n e  do 
zb io r o w e g o  roz w ażeni a  na  k o n f e r e n c j a c h  r e j o ­
no w yc h ,  a n ie  silić s ię na  w y s z u k i w a n i e  ja k ic h ś  
t e m a t ó w ,  n i e w y s tę p u ją c y c h  w p r a k ty c e  szk ol ­
nej  lub też  po zo s t a j ący ch  z nią  w b a rd z o  
lu ź n y m  związku .
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Ni e c h c ę  przez  to  pow ie d z ie ć  wcale ,  by 
z k o nf e renc yj  r e jo n o w y c h  w y e l i m i n o w a ć  c a ł ­
kowic ie  zag a d n ie n ia  na tu ry  og ólne j .  Są  o n e  
tu  rów n ie ż  p o t r z e b n e ,  rozszerzają  b o w i e m  h o ­
ryzo nt y  wiedzy  nauczyc ie l s k ie j ,  s tw a rz a ją  s z e r ­
sze  p o d s t a w y  do r o z u m i e n i a  i u j m o w a n i a  
pracy ,  w d raża ją  d o  u p r a w i a n i a  powa żn ie j sz e j  
l ek tury  n a u k o w e j  i w yt w arz a j ą  z a i n t e r e s o w a n i e  
d o  niej .  Trzeba  je  j e d n a k ż e  u w z g lę d n ia ć  po 
p ie rw sz e  w o d p o w i e d n i c h  d a w k a c h ,  po  d ru g ie  
w n a l e ż y t e m  u s t o s u n k o w a n i u  do  ca łośc i p rac  
k o n f e r e n c y j  r e jo n o w y c h ,  a d o b i e r a ć  tak ,  by 
p ł ynę ły  z niej  p e w n e  korzyśc i dla praktyki  
szkolnej .  W t e d y  ty lko b ę d ą  mia ły  o n e  na 
k o n f e r e n c j a c h  właśc iwy swój  s ens ,  rac ję by tu  
i nie b ę d ą  mija ły się z ce le m ,  co się dzisiaj  
n a d t o  częs to  zdarza.

Taki,  j ak  w s k a z a ł e m ,  d o b ó r  t reści  do  
p ra c y  na  k o n f e r e n c j a c h  r e j o n o w y c h  będz ie  
pu ls u j ą c y  ży c i em ,  o b c h o d z ą c y  i i n te r e s u ją c y  
n auc zyc ie l s tw o ,  a t e rn  s a m e m  p o b u d z a ł  będz i e  
je d o  c zyn ne j  w spó łp racy .

O tak ich  w a lo ra ch  m a te r ja ł  k o n f e r e n c y j n y  
o g r a n i c z y ć  na le ży  w p ra c y  do  n ieduże j  ilości 
z a g a d n i e ń .  W t e d y  u n i k n i e  s ię  roz szczepi en i a  
uwagi ,  z a i n t e r e s o w a n i a  i n a s t a w i e n i a  n a u c z y ­
c ie l s t w a  w różnych  k ie r u n k a c h ,  p o ś p ie c h u  
i p r z e p r a c o w y w a n i u  m at e r j a łu ,  p rzez  co o s i ą g ­
n ie  się wyższy  s to p i e ń  zg łę b ie n ia  t y c h ż e  za:  
g a d n i e ń  i d o p r o w a d z i  s ię  do. na jw ię k sz e g o  ze 
wszech  s t ron  w y c z e r p a n i a  ich,  a o to  n a m  
.chodź1.

To z e ś r o d k o w a n i e  pracy  na  m n ie j s z y m  
o d c i n k u ,  sp ec j a ln ie  a k t u a l n e m i  w a ż n e m  jest  
zwłaszcza  dzisiaj ,  k iedy  w ,z w i ą z k u  z rea l izacją  
n o w e g o  p r o g r a m u  n a u c z a n i a  i p o s t a w i o n e m i  
przeze ń  n o w e m i  w y m a g a n i a m i  po w st a je  cały 
szereg  z a g a d n ie ń ,  po t rz e b u ją c y ch  o p r a c o w a n ia ,  
a le  o p r a c o w a n i a  n ie  do ry w czego ,  p o w i e r z c h o w ­
n ego ,  bez g ł ę b s z e g o  p rz e m y śl e n i a ,  lecz g r u n ­
to w n e g o ,  , p o w a ż n e g o .

R ó w n o c z e ś n ie  zaś  ,ta s a m a  przyczyn a  — 
n o w y  p r o g r a m  n a u c z a n i a  —-  s ta je  się dla n a s  
n a t u r a l n e m  źród łem,  s k ą d  k o n f e r e n c j e  r e j o n o ­
we c z e rp a ć  m o g ą  na  długi  czas  sw e soki o d ­
żywcze ,  k tóre  w z m o g ą  ich dz ia łalność .  Baczyć  
ty lko  na leży,  by w m ie js c e  o g ó ln ik o w y c h  ujęć 
t reśc i  p r o g r a m o w y c h ,  co n a uc zyc ie l s tw u n i e ­
wie le  daje,  a p o z io m u  ko n fe re n c y j  re jo n o w y ch  
n ie  p o d n o s i ,  przesz ły o n e  już na  d ro g ę  sz c z e ­
g ó ł o w e g o  p r z e p r a c o w y w a n i a  f r a g m e n t ó w  p r o ­
g r a m u ,  a więc  n ie  np .  „ W y c h o w a n i e  ob yw a-  
t e l s k o - p a ń s t w o w e  w n o w yc h p r o g r a m a c h ”, lecz 
w y k a z a n ie ,  gdz ie,  co i j a k ie m i  s p o s o b a m i  n a j ­
lepiej  r ea l izow ać  z t e g o  z a k re s u  na te r e n ie  
szkoły  m u s i m y .

Je że l i  do ty ch czas ,  m i m o  n a w e t  t e g o  s i l ­
n e g o  b od źca  w postac i  n o w e g o  p r o g r a m u ,  
k o n f e r e n c j e  r e j o n o w e  nie  zyskały  je szcze  na 
swej war tośc i ,  to  p o w o d ó w  t e g o  d o s z u k iw a ć

się t r z e b a  n ie  w tern,  że k o n c e p c j a  ko n fe re n c y j  
re j o n o w y ch ,  j a k o  taka ,  j ak  c h c ą  t e g o  n iek tórzy ,  
p rzeżyła się,  a po  pros tu w z w y r o d n ie n iu  
i w y p a c z e n i u  jej in tencyj  w życiu,  w ze s z ty w ­
n ie n iu  i z a sk le p i en i u  się w istocie swej,  w s a ­
m e j  t reści  w e w n ę t r z n e j ,  k tóra  straci ła na swej 
żyw otn ośc i .

I tu jest ,  w e d łu g  m n ie ,  g łó w n e  s e d n o  
s p ra w y  i s t ąd  to, j a k o  od po ds taw,  r o z p o c z y ­
nać  na le ży  r e f o r m ę  w ty m  względz ie  w myśl  
n a s z k i c o w a n y c h  powyż ej  wskazań .

O ile m o ż n a  m ó w ić  o z e s k o r u p ie n iu  
w d o b o r z e  m a te r ja łu  p r z e r a b i a n e g o  na k o n f e ­
r e n c ja c h  r e jo no w ych,  o tyle n ie  m o ż n a  p o w i e ­
dzieć  t e g o  o f o rm a c h ,  k tóre  pr zec iw ni e  rozwi­
ja ją  się i rozras ta ją  s topn iowo .

Z a s t a n a w ia ją c  się n a d  przyc zyn ą  te go  
z jawiska,  d o c h o d z ę  do  prz eśw ia dc ze n ia ,  iż 
us ta w ic z n e  n i e d o m a g a n i a  k o n fe rencyj  r e j o n o ­
wych zm u sz a ły  do  s z u k a n ia  dróg  nap raw y ,  
i w p o s z u k iw a n iu  ich wła śn i e  z w rócon o  u w a g ę  
m ocn ie j s zą  na tę sza tę  z e w nęt r zną ,  na s t r o n ę  
o rg an izacyj ną ,  sądząc ,  że z m i a n y  te,  jeżeli nie 
całkowic ie ,  to  p r z y n a jm n ie j  wal n ie  przyczynią  
się do  usu ni ęc ia  wsze lk ich  b ra k ó w  i s t ąd  to 
ów  rozros t  tyc h  form k o nf e renc yj  r e jo no w yc h.

Nie b ę d ę  ich tuta j  cha ra k t e ryzow a ł ,  gdyż  
z a sa d n ic ze  z nich z n a n e  są  n a m  wsz ys tk im.

O b s e r w u j ą c  i ana l iz u ją c  różne  for m y  k o n ­
fe rencyj  r e jo no w yc h,  s twierdz i łem,  że n i e s t e ty  
rozwój  tych  form z e w n ę t r z n y ch  nie zaw sz e  
idzie w ścisłej  p a rz e  z p o d n o s z e n i e m  się w e ­
w n ę t r z n y c h  t reśc i p r acy  s a m o k s z ta łc e n io w e j .  
W te rn z na jd uj ę  p op a rc ie  s w e g o  s ta now is ka ,  
że i s to tą  ko nf e re nc yj  re jo n o w y ch  n ie  jesł  fo r ­
ma,  lecz t reść .  Najp iękn ia j sz e ,  na jbardz ie j  
n a w e t  e f e k t o w n e  n a z e w n ą t r z  fo rm y m o g ą  być  
n ic z e m  więcej  j ak  t e m i  b ibl i jnemi ,  p o b i e i a n e m i  
g r o b a m i ,  a o d w r o t n i e  znowu,  zwykła,  p rosta ,  
m a ł o  s k o m p l i k o w a n a  fo r m a  m o ż e  zawierać  
częs to  bo g a t ą ,  p e ł n ą  życia,  ksz ta łcącą  t reść.

S a m a  f o r m a  z a t e m  w pracy  k onfe re ncyj  
r e jo n o w y c h  jes t  rzeczą  bardzie j  d ru g o r z ę d n ą ,  
aczko lwiek  n ie  na leży  ro zum ie ć ,  że bez  k o m ­
p le tn e g o  z n acze n ia .  Bez sp rz eczn ie  cały szereg  
o gó ln y ch  cz y n n ik ó w  o rg an izacy jn y ch  m a  swój 
w pł yw  na w e w n ę t r z n y  b ieg  życia k o n f e r e n c y j ­
n e g o  i n ie ty lko  n ie  my ś lę  te g o  n e g o w a ć ,  lecz 
przec iwn ie ,  p r a g n ę  te n  wpł yw  ich podkre ś l ić  
i uwypukl ić .

Bez w zg lędu  na  t aką  czy inną  fo r m ę  r e ­
jon k o n f e r e n c y jn y  win i en  o b e j m o w a ć  n a u c z y ­
c ie ls two z t e r y t o r j u m  je d n e j  tylko  g m in y .  
U w a ż a m  to za j e d y n i e  ra c jo na l ne ,  gdyż k o n ­
c e n t r u je  on  w ó w c z a s  w sob ie  gr upę ,  ze spó ł  
ludzi naj lep ie j  się zna ją cych ,  a p rzez  to  n a j ­
bardz ie j  bl iskich sobie ,  związany ch  p rzy te m  
w s p ó l n e m i  w a r u n k a m i  pracy  d a n e g o  ś r o d o w i ­
ska ,  co nie  jes t  oczywiśc ie  o b o j ę t n e m  przede-  
w szy s t k ie m  dla s p r a w y  sa m o k s z t a ł c e n i a  zawo-
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d o w e g o ,  j ak  również  i w y t w o r z e n i a  się w s p ó ł ­
życ ia  to w arzysk ie go ,  bo  i to p o w i n n o  być  
u b o c z n y m  c e l e m  k o n f e r e n c y j  re jo n o w y c h .

W y j ą t e k  od tej  z a s a d y  d o b i e r a n i a  re jo n ó w  
k o n f e r e n c y j n y c h  m o ż e  i p o w in ie n  być  czyn ion y  
ta m ,  gdz i e  ze w zg lę d u  na  n iewi e lką  l iczbę n a ­
uczyc ie li  w jak ie j ś  g m i n i e  b r a k  jes t  o d p o w i e d ­
n ich w a r u n k ó w  do  ow o cn e j  o rganizac ji  własne j  
k o n fe re n c j i  re jonowej .

W r a m a c h  p rz e p i s a n e j  ilości dni  na  k o n ­
f e r e n c j e  r e j o n o w e  m a  m i e j s c e  o r g a n i z o w a n i e  
zazwycza j  ko n fe re n c y j  j e d n o d n i o w y c h ,  choc i aż  
sp o t y k a  się i u r z ą d z a n i e  ich w c ią g u  2, a n a ­
wet  p o d o b n o  i 3-ch dni.

K o n fe re n c je  d w u d n i o w e  m a j ą  swoje  d o ­
d a t n i e  s t rony ,  a m i a n o w i c i e :  n i e  p r z y n a g la ją
i nie w y w ołu ją  p o ś p i e c h u  w realizacji  p rac,  
p o s t a w i o n y c h  na p o r z ą d k u  d z i e n n y m ,  sprzy ja ją  
wy bi tn ie  zad z ie r zg n ię c iu  w ię zów  to w ar zy sk ic h  
w śród  nau c z y c ie l s tw a ,  nie z ap rzą ta j ą  u m y s ł ó w  
uc zes tn ik ó w ,  b ę d ą c y c h  n a  ko n fe re nc j i ,  k o n i e c z ­
nośc ią  ry c h łe g o  p ow rot u ,  co b e z w z g lę d n ie  
u j e m n i e  odbi ja  s ię na  w s p ó łp r a c y  p o d c z a s  o b ­
rad,  a le  m a j ą  o n e  i sw o je  m i n u s y  w pos tac i  
np .  k ło p o tó w  w okó ł  organ izac j i  no c le gów ,  p o ­
c ią ga j ą  za s o b ą  w związku  z tern w yda tk i  o raz 
s pr aw ia ją  t r ud no śc i  co do  p o w r o t n y c h  ś ro d k ó w  
lokomocj i .

Ro zw aża ją c  pro  i c o n t r a  za k o n f e r e n c j a m i  
j e d n o  i d w u d n i o w e m i ,  i b io rąc  jes zcze  p o d  
u w a g ę  fakt ,  iż przy k o n f e r e n c j a c h  d w u d n i o w y c h  
n auczyc i e l s tw o s tyka  się ze so bą  rzadziej  
w c iągu  ro ku  i p o s i a d a  z a t e m  m n i e j s z ą  m o ż ­
no ś ć  po d z ie l en i a  się ze w s p ó ł k o l e g a m i  s w o je m i  
bo lą c z k o m i  i t r u d n o ś c i a m i  w pracy  szkolne j ,  
czy w s t o s u n k a c h  z Z a r z ą d e m  g m i n y  i t. d., 
d o c h o d z ę  do  w n iosku ,  iż na  n a s z y m  t e r e n i e  
jed y n ie  właśc iwe  są k o n f e r e n c j e  j e d n o d n i o w e .  
Przy tern o s t a tn io  i ze s t r o n y  nauc zyc ie l s tw a  
p r z e w a ż a ją  również  g łosy za k o n fe re n c ja m i  
j e d n o d n i o w e m i .

K onf erenc j e  t r zydn io w e ,  z d a n i e m  m o j e m ,  
są  za d ług ie ,  uc iąż l iwe  i n ie  m a j ą  wc a le  racji 
by tu.

Czas t r w a n i a  ko n fe re n c y j  r e jo n o w y c h  m a  
swój  wp ły w  na  przeb ieg  o b r a d  i j e g o  ż y w o t ­
ność ,  nie m o ż e  w ięc  być  zbyt  długi ,  gd yż  nuży  
uc zes tn ik ów ,  p o z b a w ia  ich zdolnośc i  absorbcyj -  
nej  i w p r o w a d z a  b i e rn o ś ć  w pr acę ,  k tóra  w ó w ­
czas p rz e w a ż n ie  już  n ie  przynos i  w ię kszego  
poż y tk u .  Z drugie j  zaś  s t rony  k o n fe re n c je  
m u s z ą  być  jak  na jba rdz ie j  w yk o rz y s t a n e ,  gdyż  
w p r z e c iw n y m  raz ie  by ła by  n ie w s p ó łm ie r n o ś ć  
d o  wys i łku  i ofiar,  k tóre  p o c ią g a  za s o b ą  k a ż ­
d e  z o r g a n i z o w a n i e  konferency j i .  P o z o s t a w i a ­
n ie  w ty m  dniu  bez  na uk i  k i lku se t  dzieci ,  
t r u d n o ś c i  w zdoby c iu  ś ro d k ó w  lok omocj i ,  d łu ga  
jazda  i z m ę c z e n i e  —  oto  przyczyny,  k tóre  n a ­
k azu ją  t a k ą  o rg an iz ac je  ko n fe re n c y j  r e j o n o ­
wych,  by z a m y k a ć  m o g ły  się w czasie  ściśle

o g r a n i c z o n y m ,  k tóry nie p o w i n i e n  p r z e k r a c z a ć  
poza  5— 6 go dz in  fak tyczne j  pracy .

By n a u c z y c ie l s tw o  m o g ł o  po  k onf e re nc j i  
p rz ed  p r a c ą  sz k o ln ą  o d p o c z ą ć ,  p o ż ą d a n e m  jes t  
u r z ą d z a n i e  ich w so b o ty  i dni  p r z e d ś w ią t e cz n e .  
Zwłaszcza  p rz e s t r z e g ać  na le ża ł o b y  t e g o  t a m ,  
gd z ie  na uc z y c i e l s tw o  m a  do  od b y c ia  d u ż e  
p rz e s t r z e n i e  drogi .

Z a s a d n ic z o  wszys t k ie  k o n f e r e n c j e  r e j o n o ­
we o p i e r a ć  się w in ny  o stały o ś r o d e k  pracy ,  
k t ó r y m  p o w i n n a  być  z r eg u ły  na jwyżej  i n a j ­
lep iej  z o r g a n i z o w a n a  szkoła .  Nie  t r zeba  j e d ­
n a k ż e  t i z y m a ć  się tej  z a s a d y  ku rczowo .  S k o r o  
z p la nu  pr ac y  k o n f e r e n c y j n e j  w y p a d a  p r z e p r a ­
c o w a n i e  ja k ie g o ś  z a g a d n i e n i a ,  k tó re  sp e c ja ln i e  
w y s t ę p u j e  w i n n y m  o ś r o d k u  sz k o ln y m  i n a j ­
lepiej  w n im  jes t  r o z w i ą z y w a n e ,  o d b y w a ć  się 
o n e  w t e d y  m u s z ą  w szkołach  n a w e t  n a j n i ż ­
sz e g o  s to pni a  o rg a n iz a c y jn eg o .  J e s t  to rzeczą,  
z d a n i e m  m o j e m ,  z u p e łn ie  n a t u r a l n ą  i k o n ie c z n ą .  
D o d a tn ią  b a rd z o  s t r o n ą  tych  ko n fe re n c y j  r e j o ­
n o w y c h  jest  to,  że z a g a d n i e n i e  i l u s t r o w a n e  
je s t  w ó w c z a s  n ie  w o d e r w a n i u  od f a k ty c z n e g o  
ś r o d o w isk a  s zko ln ego ,  a na  w ła śc iw e m  j e g o  
podł ożu ,  w na jzw ykle j szych ,  częs to c ięż ­
kich w a r u n k a c h ,  w tak ich  s a m y c h ,  w jak ich 
na uc zyc ie l  b o ry k a  s ię  z c o d z i e n n e m i  t r u d n o ­
śc ia m i  w pracy .  W t e n  s p o s ó b  czyni  się 
w całej  pe łn i  zad o ść  po s tu la to wi  p r ak t yczno śc i  
k o n fe re n c y j  re jo n o w y c h .

Przy spr zy ja jących  w a r u n k a c h ,  a m i a n o ­
wicie: gdz ie  jes t  l iczniejsze g r o n o  n a u c z y c i e l ­
sk ie  w re jon ie ,  gdz ie  są bardzie j  z r ó ż n ic o w a n e  
rodza je  szkół  i gdzie w y s t ę p u j e  różn ica  z a i n t e r e ­
s o w a ń  wśród  n a u czyc ie l s tw a ,  zachodzi ,  w e d łu g  
mnie ,  k o n i e c z n o ś ć  o r g a n i z o w a n i a  p ra cy  k o n ­
fe re n c y jn e j  w s e kc ja ch .  Se k c ja  l iczyć p o w i n n a  
ś r e d n io  od  15— 20 u c z e s tn ik ó w  i d a w a ć  w in n a  
gw a ra n c ję ,  że potra fi  s a m a  p r a c ę  n a le ż y c ie  
zo rg an iz o w ać .  Każda  t a k a  se kc ja  pr z e p ra co -  
w y w u j e  w te d y  swój  w ła sny  p lan  pracy ,  k tóry 
j e d n a k  jes t  s k ła d o w ą  częśc ią  o g ó l n e g o  r o c z n e g o  
p l a n u  ca łe go  re jo n u  i j es t  z n im or g a n ic z n ie  
związany .  Zdać  so bi e  t r z e b a  s p raw ę ,  że tak  
p o m y ś l a n a  p ra c a  o d b y w a ć  się m o ż e  j e d y n i e  
w s t a ły m  o ś r o d k u  k o n f e r e n c y j n y m ,  co n ie  w y ­
k lucza w y p a d k u ,  że przy wyjeźdz ie  j e d n e j  s e k ­
cji w te r e n  np.  do  szkoły  1-klasowej  p ra ca  
o d b y w a ć  się bę dz i e  w d a n y m  dniu w d w ó c h  
p u n k t a c h .

Praca  w e  w s p o m n i a n y c h  sek c ja ch  m a  tę  
d u ż ą  war tość ,  że o b e j m u j e  m n ie j s z ą  ilość osó b ,  
a t e m s a m e n  s p r a w n o ś ć  jej, w y d a j n o ś ć  i czyn-  
n ie jsza p o s t a w a  u c z e s tn ik ó w  p o w i n n y  być 
większe .

P o w s t a n i e  tak ie j  czy inne j  f o r m y  pr acy  
ko nfe renc j i  r e jo no w e j  w in n o  w y p ły w ać  z s a ­
m e g o  c h a r a k t e r u  tej p racy ,  jej z ak re su ,  ujęcia 
i p r z e p r o w a d z a n i a  w re jon ie .  Ta k  z r o d z o n a  
f o r m a  s ta n o w ić  bę d z i e  d o p i e r o  ca łk owi tą  włas -
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n o ś ć  d a n e g o  r e jonu ,  nie  będ z ie  rozbieżnośc i  
m i ę d z y  nią,  a p o z i o m e m  pracy.  Nic tu na- 
rz u c a ć  b e z w z g lę d n ie  r e j o n o m  po d  ty m  wzglę- 
d e m  nie  m o ż n a ,  bo to b ę d ą  za w sz e  wzory 
o b c e ,  k tó re  na leżyc ie  się nie zak l im a ty zuj ą  
i n ie  w y d a d z ą  p o ż ą d a n y c h  re zu l t a tó w  pracy .

P r a c a m i  ca łe go  re jo n u  k o n f e r e n c y j n e g o  
k ie ru j e  w y b r a n y  zarząd  z p r z e w o d n i c z ą c y m  na 
cze le .  S k ł a d a ć  s ię o n  m o ż e  z m n ie j sze j  lub 
w iększe j  l iczby cz łonków,  w za leżnośc i  od  tego ,  
j a k  l iczny je s t  re jon  k o n f e r e n c y jn y .  W k a ż d y m  
raz ie  p a m i ę t a ć  t rz eba ,  że lepiej  j est ,  gdy  s ta no wi  
o n  a p a r a t  m a ły  i s p r a w n y ,  a nie  m a c h i n ę  c iężką  
i s k o m p l i k o w a n ą ,  p o n i e w a ż  jes t  w ów czas  b a r ­
dziej  rzutki  w pracy .  Z arząd  te n  w op a rc iu  
o  ro czn y  p lan  pr acy  us ta la  i o p r a c o w y w u j e  
p r o g r a m  każde j  k onf e re nc j i  r e jo now e j  i, co 
jes t  na jw ażni e j s ze ,  t roszczy  się o n a l eży te  w a ­
r u n k i  w y k o n a n i a  te g o ż  p r o g r a m u  oraz  dba
0 to,  by p r a c a  na  k o n f e r e n c j a c h  r e jo n o w y c h  
o d b y w a ł a  się no rm a ln ie ,  p r awid łowo.  Nikt  
in n y  s p r a w a m i  t e m i  z a j m o w a ć  się nie może .  
D la te g o  też  za rz ądy  p o s z c z e g ó ln y c h  re jo n ó w  
k o n f e r e n c y j n y c h  n ie  m o g ą  być  d o b i e r a n e  
p r z y p a d k o w o ,  lecz m u s z ą  d a w a ć  r ę k o j m i ę  p o ­
r z ą d n e g o  spe łn ie n ia  s w e g o  z a da n ia .  W t y m  
te ż  celu za rz ąd y  te  m u s z ą  w p ie rw sz y m  r z ę ­
dz ie  z d a w a ć  s o b ie  s p r a w ę  z celów,  k tó ry m  
s łużyć  m a j ą  k o n f e r e n c j e  r e jo no w e .

W szelk ie  wyniki  p r a c y  n a  k o n f e r e n c j a c h  
r e j o n o w y c h  b ę d ą  d łu go t r w a łe ,  p o z o s t a n ą  na- 
z aw sz e  w ła sn o śc ią  nauc z y c ie l s tw a  i s p o ż y t k o ­
w a n e  b ę d ą  m og ły  być  ca łkowic i e  w p ra k ty c e  
w t e d y  ty lko,  gd y  z d o b y te  z o s ta n ą  w s p ó l n e m i  
s i łami ,  w d r o d z e  s a m o d z i e l n y c h  wys i łków. 
W t y m  też  celu p o d s t a w ą  m e t o d y  pracy  kon-  
f e re ncy j  re j o n o w y c h  musi  być  u c z e n i e  s i ę ,  
co m o c n o  p o d k r e ś l a m ,  a n ie  n a uczani e ,  k tóre  
z rodzi ło s ię  n a  t e r e n i e  ko n fe re n c y j  w p o c z ą t ­
k a c h  ich i s tn ien ia  w c zasa ch  i oko l i cznoś c ia ch ,  
k t ór e  d a w n o  już  minę ły ,  a k tó re  siłą t radyc j i  
u t r z y m u j e  się na  b. wielu k o n f e r e n c j a c h  re jo ­
n o w y c h  do  d n ia  dz is ie jszego.

T ro sk ą  każde j  kon fe renc j i  r e jonowej
1 wszys tk ich  p o w o ł a n y c h  do  t e g o  c z y n n ik ó w  
m u s i  być  z n a le z ie n ie  wł a śn ie  te g o  właśc iwego 
k i e r u n k u  w pr ac y  s a m o k s z t a ł c e n i o w e j — u c z e ­
n i a  s i ę  —  s t w o rze n ie  dla m o ż n o ś c i  d o k o n y ­
w a n ia  s ię  go  n a jd o g o d n ie j s z y c h  w a r u n k ó w .  
W  te n  s p o s ó b  d o ś w i a d c z e n i e  i wynik i  d o c i e ­
k a ń  d y d a k t y c z n o - p e d a g o g i c z n y c h  j e d n o s t e k  
s t a n ą  się d r o g ą  n a t u r a l n ą  d o r o b k i e m  ogó łu  
i p rzec iwnie ,  d o r o b e k  ogó łu  p r z e j m ą  jednos tk i  
dla s ieb ie  w z na cz ni e  większe j  mie rze ,  niż to, 
co  w yda ły  z siebie,  co włączyły  w o g ó l n ą  p r a ­
cę.  Z t e g o  w yp ły n ie  w a ż n e  p r z e św ia dcze n ie ,  
że n ie ty l ko  się coś da je,  lecz i b ie rze ,  korzys ta .  
A to tylko  m o ż e  d o p r o w a d z ić  do  te go ,  że s a ­
m o k s z t a ł c e n i e  się na k o n f e r e n c j a c h  r e jo n o w y c h  
b ę d z i e  m o g ł o  nos ić  bez ż a d n e g o  r u m i e ń c a  tę

n a z w ę  i s t an ie  się p o t ę ż n ą  dź wignią  w roz ­
woju p o sz czegó ln yc h  je d n o s t e k  i ca łych  z e s ­
połów nauczyc ie l sk ich .

Do istoty m e t o d y  pr acy  k o n f e r e n c y j  r e ­
j o n o w y c h  na leży  w p ie rw sz ym  rzędz ie  p lan 
pracy .  Nie m o ż e  być on  w ż a d e n  s p o s ó b  d o ­
r aźny ,  w yt y c z a n y  s o b ie  z kon fe renc j i  na k o n ­
f e r enc ję  i w d o d a t k u  do  te g o  pr ęd k o ,  w p o ­
ś p i e c h u ,  bez  p rz e m y śl e n i a ,  gdyż m a  mie j sce  
zaw sze  na  k o ń c u  konferenc j i ,  wtedy ,  k iedy  n a ­
u czyc ie l s t wo jes t  p r z e m ę c z o n e  i myśl i  o p o w ­
ro tne j  d r o d z e  do  d o m ó w ,  niż o n im.  T ego  
rodza ju  p lan  s a m  wnos i  już czy nn ik  des t rukcj i  
w k o n f e r e n c j ę  r e jo n o w ą ,  w jej p o w a g ę ,  w p s y ­
ch ic zne  n a s t a w i e n i e  do  niej ,  a związane  z n im 
do  je g o  real izacj i  w y c h w y ty w a n ie  p r z y p a d k o w e  
ludzi  i to n ie r zad k o  p raw ie  p r z e m o c ą ,  n a r z u ­
c a n i e m  im go, ps u j e  a t m o s f e r ę  pracy  k o n f e ­
rency jne j .  O b o k  t e g o  w sz ys t k i ego  n a j g łó w n ie j ­
szą b o d a jż e  w a d ą  t a k i e g o  p la nu  jes t  to,  że 
zwykle  p r z e d m i o t e m  j e g o  n ie  jes t  mater ja ł ,  
k tóry żywo obchodzi  i n u r tu j e  nauczyc ie l s two.  
Nic też dz iw neg o ,  że m u s i  być  p o tę p io n y ,  
zdyskw al i f ikow any.

Na jego  m ie js c e  w y s u w a m  z a s a d ę  p o s i a ­
d a n i a  przez  k o n f e r e n c je  r e j o n o w e  w y r a ź n e g o  
r o c z n e g o  p l a n u  pr acy  n a c e c h o w a n e g o  ja kąś  
j e d n ą  m y ś lą  p r z e w o d n ią .  W jaki  s p o s ó b  t w o ­
rzyć g o ?  O tó ż  ca łe  g r o n o  p e w n e g o  r e jo nu  
k o n f e r e n c y j n e g o  n a  p rz ed o s t a tn ie j  w d a n y m  
r o k u  sz k o ln y m  konf er enc j i  sk ła da  na  ręce  
p r z e w o d n i c z ą c e g o  ko nf e renc y j  r e jo n o w y c h  p rzy ­
g o t o w a n e  na  p i śm ie  w do w ol ne j  fo rmie ,  
wca le  nieof ic ja lnie,  sw o je  wnioski  i życzenia  
co do  całości  p r acy  na przysz ły rok  szkolny,  
a więc:  t e m a t ó w  za jęć  z dz iećmi ,  re fe ra tó w 
szcz egó ło w ych i n a tu r y  ogó lne j ,  s p o s o b ó w  
ujęc ia ich, m ie js c  o d b y w a n i a  się ko nf eren cy j  
i t. d., a r ó w n o c z e ś n ie  wyb ie ra  z po śr ó d  n a j ­
wyb i tn ie j s zyc h ,  n a j czyn ni e j s zyc h  na  k o n f e ­
r e n c ja c h  nauczyc ie l i  komi s ję ,  s k ła d a ją c ą  się 
z 3, 4 czy 5 osób ,  w za leżnośc i  od  ilości n a u ­
czyciel i  w re jon ie .  W sk ład  tej  komis j i  w c h o ­
dzi zawsze  i p r z e w o d n ic z ąc y  konferenc j i  re jo ­
now ej .  Komis ja  ta  m a  za z a d a n i e  z e b r a n y  
m a t e r j a ł  o p ra c o w a ć ,  zes tawić ,  p o r ó w n a ć  i z n a j ­
żyw otn i e j szy ch  t e m a t ó w  na jbardz ie j  pa lących  
w d a n e m  ś ro d o w is k u  k o n f e r e n c y j n e m ,  u łożyć  
o d p o w ie d n i  p lan  prac y  na  cały rok i n a  p o ­
sz cz eg ó ln e  ko n fe re n c je  i p rzeds taw ić  go n a u ­
czyc ie l s twu na  os ta tn ie j  kon fe re nc j i  re jonowej .  
Tuta j  j es t  on  d y s k u t o w a n y ,  p o p ra w ia n y ,  z m i e ­
n ia ny ,  lub p r z y j m o w a n y  w całości ,  p o c z e m  
n a s t ę p u j e  podz ia ł  p rac  w śró d  u czes t n ik ów  
i u s t a l e n ie  t e r m i n ó w  k o nfe rency j  w re jon ie .  
Tak  sp o r z ą d z o n y  p lan  pr ac y  roczne j  p o d a n y  
je s t  do  In sp ek to ra  S z k o l n e g o  do  w g lą d u  i a k ­
ceptac j i .  In sp ek to r  Szkolny  za twierdza  go,  
bą dź  też  w y p o w i a d a  swoje  uwagi  i s p o s t r z e ­
żenia  n a  jeg o  t e m a t ,  k tóre  późnie j  k o n f e r e n -



132 , . a........ ................ D Z I E N N I K  U R Z Ę D O W Y ......._  _____   Nr.  6 :

cja r e jo n o w a  z a s to s o w u je ,  o d p o w i e d n i o  m o d y ­
f iku jąc  swo ją  pracę .

Plan taki  p o w in ie n  być  u j m o w a n y  krótko,  
j a s n o  i zwięź le ,  a z a w ie r a ć  win ien  w możl iwie 
sz c z e g ó ło w y m  za rys ie  i s to tn e  m o m e n t y  roczne j  
p r acy  k o fe re n c y jn e j  w rejonie .

Za lety  ro c z n e g o  p l a n u  p ra cy  k o nf e renc yj  
r e j o n o w y c h  ta k  p o m y ś l a n e g o  są n a s t ę p u j ą c e :  
w p ły w a  o n  b e z p o ś r e d n i o  na z a i n t e r e s o w a n i a  
n a u c z y c i e l i ; w o p r a c o w a n i u  go  b ie rze c zynn y 
udz iał  cały zespó ł  nauczyc ie l sk i  r e j o n u ;  da je  
o n  g w a r a n c j ę  b r a n i a  c h ę t n i e j s z e g o  udzia łu  
w je g o  rea lizacj i ,  każdy  b o w i e m  u c zes t n i k  
włożył  w n ie go  t aką ,  czy inną ,  a le  sw oj ą  w ła sn ą  
c ząs t k ę  pracy ,  da ł  to,  co go  in te re su je ,  co 
p r a g n i e  zgłębić,  na  co zna leźć  rozwiązan ie ,  
siłą rzeczy więc  nie m o ż e  p o z o s t a w a ć  w pracy  
k o n f e r e n c y jn e j  b ie rny ,  g w a r a n t u j e  s y s t e m a ­
t yc zność  pracy,  a co z a t e m  idzie, p o s ta w ie n ie  
jej na  w yż szym  p o z io m ie  i o t r z y m a n i e  w jej 
z akr es ie  lepszych  w y n i k ó w ;  u s p r a w n i a  pr acę ,  
u s u w a  d a w n e  t. zw. k o n f e r e n c j e  o r gan iz acy jn e  
czystej  wody,  k tóre  przy n im n ie  m a j ą  racji 
by tu  i tern s a m e m  p ro w a d z i  do  p e ł n e g o  w y ­
k o rzy s t an ia  wszys tk ich  dni  k o n f e r e n c y j n y c h  
w roku.

U z u p e ł n i e n i e m  r o c z n e g o  p la n u  pracy  
m u s z ą  być  z a w i a d o m i e n i a  o konf e re nc j i  r e j o ­
nowej ,  p r z e s y ł a n e  do  cz ło nkó w re jo n u  i I n s p e k ­
t o ra tu  S z k o ln e g o  przez p r z e w o d n i c z ą c e g o  w t a ­
k im czasie,  by wszyscy  mogl i  o t r z y m a ć  je 
p rz y n a j m n i e j  na  2 t y g o d n i e  przed  każdą  k o n ­
f e re n c ją  dla z a p o z n a n i a  się z z a g a d n i e n i e m  
i p r z y g o t o w a n i a  się do  dyskus j i .  T e r m i n u  
t e g o  z ty ch  to n a dzw yc za j  w a ż n y c h  w zglę dów  
t r z e b a  b e z w z g l ę d n i e  d o t r z y m y w a ć .  Z a w i a d o ­
m ie n ie  to p o w i n n o  o b e j m o w a ć  p o r z ą d e k  d z i e n ­
ny ko nferenc j i  wraz z t e z a m i  re f e r a tów ,  w s k a ­
za n ie m  o d p o w i e d n i e j  l ektury,  m a j ą c e g o  być  
p r z e r a b i a n e g o  na  konferonc j i  z a g a d n i e n i a  i i n ­
ny ch  ko n ie czn y ch  co do  p o r z ą d k u  d z i e n n e g o  
informa cyj .  W p o r z ą d k u  d z i e n n y m  z a m i e ­
szczać  t r zeba  ty lko  te  punk ty ,  k tór e  zostały 
na leż yc i e  p rz y g o to w a n e ,  co jes t  b a rd z o  w ażne ,  
uchr on i  b o w i e m  od  n i e s p o d z i a n e k  i p r z y p a d ­
kowości .

W real izacj i  r o c z n e g o  p l a n u  pr acy  w c za ­
s ie  kon fe rency j ,  w myśl  p o r u s z o n e g o  już  p o ­
s t u l a tu  pra k t ycznoś c i  w z e s p o ł o w e m  s a m o ­
ksz ta łcen iu  się,  op i e r a ć  się t r zeba  b e z w a r u n ­
k o w o  o warsz ta t  p r acy  szko lne j  — szkołę,  
a w niej o zajęcia  z dz iećmi  w ró ż n e g o  r o ­
dza ju  po s ta c ia ch .  Z te g o  wynika ,  że nie m a m  
tu  na  myśl i  tej  t y p o w e j  lekcji  k o n fe re n c y jn e j ,  
z a c z y n a ją c e j  s ię od  „ n a w i ą z a n i a ” , a k oń czące j  
s ię  na  „ z e b ra n iu  m a te r ja łu  n a u c z a n i a ” . J e j  
m ie j s c e  zas tąp ić  pow in ie n  w y c in e k  pracy  
z dz ia twą  o c h a r a k t e rz e  i lustracj i  p r ak t yczne j  
t e g o  z a g a d n i e n i a ,  k tór e  jes t  o ś r o d k i e m  pr acy  
da n e j  konferenc j i  re jonowe j ,  fl  więc t e m a t e m

ty c h  za jęć  z d z ie ćm i  m o ż e  być  t a k  w y k a z a n i e  
przez p r o w a d z ą c e g o  na u c z y c ie la  s p o s o b u  roz­
wiązy w an ia  za jęć  c ic hy ch  z geograf j i  i p r z y r o ­
dy w oddz .  III szkoły  o 1 n a uczyc i e lu ,  j ak  
f r a g m e n t  p r z y g o to w y w a n ia  się d o  uroczys tośc i  
z a k o ń c z e n i a  ro ku  ; s z k o ln e g o  czy o b c h o d u  
19 m a r c a ,  bą dź  też  z e b r a n i a  Za rz ą d u  S p ó łd z ie l ­
ni szkolne j ,  d o k o n y w a n i e  w niej lustracj i  p rzez 
Kom is j ę  rewizyjną ,  bądź  też wreszc ie  p r a k ­
ty c z n e  p o k a z a n i e  p r z e p r o w a d z e n i a  w y c ie c z ek  
sz kol nych  i t. d. P r zy t oc zone  p rzyk łady  tych 
ró żnor aki ch  za jęć  szko lny ch  z d z i ećmi  z w i ą z a ­
ł e m  z t e m a t a m i  z a g a d n i e ń ,  p o d a n e m i  pr zy k ła ­
d o w o  wyżej przy o m a w i a n i u  d o b o r u  m a te r ja łu  
k o n f e r e n c y j n e g o ,  z u p e ł n i e  ce low o dla w s k a z a ­
nia tych  in n eg o ,  że się ta k  wyrażę,  g a t u n k u  
u w y p u k l e ń  p r a k ty c z n y c h  z a c y t o w a n y c h  u p r z e d ­
nio z a g a d n ie ń .

Przy ta k im  p o g lą dz ie  na  tę  sp ra wę,  z a ­
jęc ia  z d z ie ć m i  m o g ą ,  a le  nie m u s z ą  być  k o ­
n ie c z n ie  na każde j  k o n fer en c j  bez wyją tk u .  
U z a le ż n io n e  jest  to ściśle od  te go ,  czy o m a ­
w i a n e  z a g a d n i e n i e  b ę d z i e  w y m a g a ł o ,  czy też 
nie t e g o  rodza ju  p r a k t y c z n e g o  p o ka zu .

Zajęcia  te,  jeżeli  są,  m u s z ą  być  p r o w a ­
d z o n e  w m i a r ę  m o ż n o ś c i  w w a r u n k a c h  n o r ­
m a ln y c h ,  a w ię c  przez  n au czy c ie l a ,  u c z ą c e g o  
s ta le  d a n ą  g r u p ę  dzieci .

Z i l u s t ro w an e  w d r o d z e  tak ic h  za jęć  p r a k ­
ty c z n y c h  z dz iećmi  j a k ie ś  z a g a d n i e n i e  p r o g r a ­
m o w e  zna leźć  w i n n o  n a s t ę p n i e  sw o je  p o g ł ę ­
b ienie,  r o z sze rz en ie  i o ś w ie t l e n ie  w pos tac i  
r e fe ra tu ,  czy re fe ra tów.  Może  być  równ ież  
d o b r z e  p o r z ą d e k  te n  bez ż a d n y c h  prze sz kód  
p r z e s ta w io n y ,  s a m a  b o w i e m  praca  na tern nic 
nie traci .  Za leżn ie  więc  od  w a r u n k ó w  m o ż n a  
s t o s o w a ć  to  czy in n e  p o s t ę p o w a n i e  w pracy  
ko n fe re n c y j  r e jo now ych.

Każda  k o n f e r e n c j a  r e j o n o w a  w in n a  o g r a ­
n iczać  się do  j a k ie g o ś  j e d n e g o  s z c z e g ó ło w e g o  
z a g a d n i e n i a ,  a cały jej p r o g r a m  m usi  być  s k o n ­
s t r u o w a n y  tak,  by zawiera ł  część  j a k g d y b y  
g łó wną ,  t rzon  jej, i część  u b o c z n ą ,  k tó ra  z a w ­
sze w razie b ra k u  czasu  przy rozwinięc iu  się 
np.  szersze j  dyskus j i  w części  p ie rwsze j ,  m o ­
g łaby  być  bez u sz c z e rb k u  d la  całości  p r acy  
k o n f e r e n c y jn e j  z p o r z ą d k u  d z i e n n e g o  usu n ię ta  
zup e łn ie ,  wzgl ędn ie  p r z e n i e s i o n a  ha  n a s t ę p n ą  
k o n fe re n c ję .

Zg łę b io n e  w d r o d z e  za jęć  z d z i ećmi  i re f e r a tó w  
z a g a d n i e n i e  s ta je  s ię  p r z e d m i o t e m  o b r a d  d y s ­
ku sy jn y ch .  Ta część  konferenc j i  j est  n a d z w y ­
czaj w a żną ,  a ró w n o c z e śn ie ,  j a k  to  m a  m ie js ce  
d o  t e g o  czasu,  na jba rdz ie j  w k o n f e r e n c j a c h  
n i e d o m a g a  i to chron iczn ie .  P r zys ł uc hu ją c  się 
d y s k u s j o m  na  k o n f e r e n c j a c h  r e jo no w yc h,  s t w ie r ­
d z a m y ,  że ba rd zo  częs to  są  o n e  płytkie,  p o ­
w ie rz c h o w n e ,  og ran i cza ją  się do  drob ia zgów,  
b ła ho s te k ,  rzeczy g r u b o  p o d r z ę d n y c h ,  że nie 
s i ęga j ą  do  s e d n a  sp ra wy ,  nie wy ławia ją  i n ie
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ujmują  istotnych zagadnień,  są mało rzeczowe 
i objektyne,  i nie prowadzą w konsekwencjach 
do sformułowania  wyników dyskusji  w postaci 
czy to poglądów,  czy postulatów do jakich się 
doszło. F\ lbo jest całkiem przeciwnie, w dys­
kusji nikt głosu nie zabiera.

Pierwszym kardynalnym warunkiem u su ­
nięcia tego s tanu rzeczy w dyskusji  to o b o ­
wiązek jak najstaranniejszego przygotowania 
się na konferencję  re jonową przez wszystkich 
jej uczes tników i to także  w tym wypadku,  
gdy się w pracach konferencji  bezpośrednio 
zaangaż owanym  nie j es t ;  drugim zaś — to 
pi lne uważanie  i ś ledzenie za przebiegiem za ­
jęć  z dziećmi  i wygłaszanemi  refera tami .  To 
są te zasadnicze podstawy, gwarantujące  roz­
winięcie się dyskusji  wogóle i dyskusji  twór­
czej. Naturalnie,  że tak  jednego jak i drug ie ­
go nie można  polecić,  nakazać ,  bo to sprawy 
nie rozwiąże, gdyż zależy to wyłącznie od do ­
brej woli uczes tników i od starania zr ozumie­
nia ich roli na konferencjach re jonowych.  
Można je tylko wszczepić w nauczycielstwo 
poprzez wytworzenie w pracy takiej atmosfery,  
w której wszyscy zbiorowo będą  poczuwali  
się do współodpowiedzia lności  za poziom 
i wyniki pracy na konferencjach.

Często również przyczyną braku czy s ła­
bej dyskusji  jest jakieś dziwne poczucie ma- 
łowartościowości u nauczyciela i wiążący się 
z tern brak odwagi  cywilnej do zabrania głosu. 
1 tu także  tylko w drodze wspom niane j  a t m o ­
sfery w pracy przyjdzie doprowadzić do wy­
robienia w ludziach tego przeświadczenia,  że 
każde ziarno dorzucone do dyskusji  w dobrej 
wierze m a swoją wartość,  i że nie forma słow­
na, w jaki sposób zostanie coś podane,  b a r ­
dziej czy mniej  krasomówczo,  lecz t reść jest 
tu istotną.

Niektóre rejony konferencyjne  starają się 
się owo w spom niane  wyżej ogólne  przygoto­
wanie się do konferencyj  re jonowych os iągnąć  
przez organizację zespołowego opracowywania  
pewnych zagadnień na konferencje .  Przy tej 
metodzie  pracy zagadnienie  ob ejm uje  do o p ra ­
cowania  zespół kilku nauczycieli  z pobliskich 
sąs iednich szkół, wszyscy zapoznają  się z niem 
gruntownie,  opracowywują wspólnie w o s ta ­
tecznej  formie,  a jeden z pośród nich referat  
wygłasza,  pozostali zaś je oświetlają,  uzupe ł­
niają.

W ten sposób  zyskuje się pogłębienie 
sam eg o  zagadnienia,  jak również i poziom dys ­
kusji oraz konferencji  podnosi  się. Na wzór 
ten  można  także opracowywać i zajęcia pra­
ktyczne z dziećmi.  Tego rodzaju chwyt  w m e­
todzie pracy uważam za dobry,  mający,  jako 
jed en  z czynników,  przyczynić się do postawie­
nia konferencyj  na nogi.

Poza odpowiedn im do bo rem mater ja łu  
na konferencje ,  ich formą i metodą  pracy 
wcale n ieobojętną dla sprawy pracy s a m o ­
kształcenia się zespołowego na konferencjach 
jest ich atmosfera.

Nią się teraz zkolei nieco zajmę.
W pierwszym rzędzie powołany do w y ­

twarzania w pracy na konferencjach re jono­
wych takiej atmosfery,  o której już n ad m ien i ­
łem wyżej,  są przewodniczący konferencyj.

Przewodniczący konferencji  rejonowej  wi­
nien być kolegą, który posiada większe za­
awansowanie  w wiadomościach teoretycznych,  
popar tych doświadczeniem szkolnem i życio- 
wem.  Cechować go winien spokój,  takt, umiar,  
należyte podejście do człowieka i umiejętność 
uszanowanie  go jako indywidualności .  Powi­
nien potrafić zręcznie kierować pracą konfe­
rencyj, usuwać się sam w cień, nie wysuwać 
się bez potrzeby na czoło, a j ednak  t rzymać 
stale rękę na pulsie pracy. Przestrzegać musi 
należytego prowadzenia dyskusji,  rzeczy istotne 
w niej wysuwać,  uwypuklać ,  pogłębiać,  mniej  
i stotne natomias t  umieję tn ie  pomijać,  p o d s u ­
wać zagadnienia w razie braku dyskusji,  czy 
skierowywania się jej na n iewłaściwe tory. 
Musi umieć ,  gdy zachodzi tego potrzeba,  zaj­
mow ać  wyraźnie w tej czy innej sprawie swo­
je stanowisko,  popiera jąc je ar gum en tam i ,  rze­
czy dodatnie  a nie u jem n e  podkreślać,  do p ro ­
wadzać do formułowania  wyników dyskusji,  
a przy tern czynić winien to wszystko w for- 
mię milej,  serdecznej ,  szczerej i koleżeńskiej .

Takie właśnie wymagan ia  należy stawiać 
przewodniczącym konferencyj  rejonowych i do 
tej roli s topniowo zaprawiać ich. Z tern wiąże 
się zagadn ienie  odpowiednie doboru ludzi na 
to stanowisko,  na co t rzeba zwracać baczną 
uwagę.

Obok osoby przewodniczącego postawić 
mus imy  również i pewne  życzenia pod a d r e ­
sem uczestników konferencyj  rejonowych.

W zaj em ne zaufanie,  koleżeńska s a m o p o ­
moc,  życzliwa wymiana usług to są te „zaczy­
n y ”, które jedynie mogą  wytworzyć skupia­
jące, życiodajne,  zharmonizowane  ognisko p ra ­
cy z konferencyj  rejonowych i do  takiego us to ­
sunkow ania  się względem siebie w imię dobra 
sprawy są obowiązani  uczestnicy i do niego 
t rzeba ich wdrażać powoli.

Nie bez drobnego wpływu na a tmosferę 
w pracy konferencyjnej  pozostaje taki czynnik 
natury  zewnętrznej  jak forma pisania proto ­
kółów. Dotychczas mocno drobiazgowe proto ­
kóły z pos iedzeń konferencyj re jonowych sp ra ­
wiają dużo t rudności  przy pisaniu ich se k r e ­
tarzowi konfe rency jnemu nikomu zaś pozatem 
nie przynoszą większego pożytku,  a często 
oprócz tego wywołują jeszcze n ieporozumienia  
między tym sekretarzem,  a członkami  konfe-
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rency j. Tak i p ro to k ó ł  jest już  dzis ia j p rzeży t­
k iem  i zastąpić go trzeba co rych le j czemś in- 
nem , bardzie j ce low em  i oszczędzającem czas.

W  dążeniu do zm ia ny  na lepsze w idzą 
ty lk o  zam ianę  ich na k ró tk ie ,  proste i p rze j­
rzyste sp rawozdan ia , m ów iące  o tern, gdzie 
i k iedy  kon fe renc ja  się odbywa, jak ie  zagad­
n ien ie  oś rodkow e  by ło  je j te m a tem , co zostało 
z n iego  przepracow ane  i do jak ich  wn iosków  
k o n k re tn y c h  w ko n k lu z j i  pracy się doszło. Spra­
wozdan ia  tego rodza ju  p o w in n y  być wpisane 
ty lk o  do księgi sprawozdań kon fe rency j re jo ­
now ych , nadsy łan ia  zaś odp isu  ich do Inspek­
to ra tu  Szko lnego  do w iadom ośc i nie w idzę 
potrzeby, chyba, że Inspek to r  Szko lny  by łby  
n ieobecny  na kon fe renc ji .

Dla sporządzenia  rocznego sprawozdania  
z prac ko n fe rency j re jon o w ych  w obwodzie  
szko lnym  p rzewodn iczący  kon fe rency j a lbo na- 
deślą Inspek to row i księgi sprawozdań do w g lą ­
du, a lbo prześlą w opa rc iu  o n ie  . syn te tyczne 
sprawozdania .

Kon fe renc je  re jonow e  stoją dzis ia j jeszcze 
na ta k im  poz iom ie , że w ym aga ją  trosk l iw e j 
op iek i Inspektora czy Pod inspekto ra  Szkolnego. 
K iedy oni tę op iekę  na j lep ie j będą m og li  nad 
n ie m i sp raw ow ać?  Otóż w tedy, gdy znali bę­
dą g ru n to w n ie  kon fe renc je  w sw o im  re jon ie , 
ich wszystk ie  zalety, napo tykane  w pracy 
trudnośc i i wady. Do tego zaś dojść mogą 
nie na podstaw ie  o trzym yw an ych  p ro tokó łów  
wzg lędn ie  sprawozdań, lecz osob is tego ucze­
s tn ic tw a  w nich.

Dające się czasem słyszeć głosy, że udzia ł 
Inspektora  k rępu je  uczestn ików  i czyn i pracę 
na konfe reac jach  m n ie j  owocną, n ie w yda ją  
m i się poważne. Jeżeli tu i ówdzie  rzeczy­
wiśc ie  tak  by ło, że osoba Inspektora  na k o n ­
fe renc jach  re jonow ych  z w y m ie n io n y c h  d o p ie ­
ro co wzg lędów  by ła  m n ie j  pożądana, to  jest 
to  fa k t  god ny  ubo lew an ia  i obus tronn ie  dążyć 
na leży do pop raw y tego stanu rzeczy. Za za­
sadę jednak  p rzy jąć trzeba, że Inspek to r Szko l­
ny, jako  w łodarz  całego o bw odu  szko lnego do 
tego wszystk iego co podnosi i usprawn ia  pracę 
szkolną, a w ięc i do akc ji  samokszta łcen ia  się 
nauczyc ie li w drodze kon fe rency j,  usposob iony  
jest ja k  najżycz l iw ie j i całą swoją pom oc, na 
jaką  go stać będzie, akc ji  te j zawsze okaże.

W  referacie  n in ie jszym  poruszy łem  cały 
szereg zagadnień, sk łada jących  się na całość 
te j fo rm y  samokszta łcen ia , k tóra  zw ie  się k o n ­
fe renc ją  re jonową. Zagadn ien ia , k tó re  p o ru ­
szyłem, s tara łem się zg łębić  jak  najbardzie j 
w oparc iu  o d ługo le tn ią  p rak tykę .

W  całej pracy p rzyśw ieca ł m i jeden  ce l:  
co robić, by ożyw ić  pracę ko n fe rency j re jo n o ­
w ych i podnieść ich poz iom . Jeżeli chociaż 
w  części uda m i się to  os iągnąć poprzez ten 
re fe ra t to  cel m ó j będzie już  spe łn iony .

K o n fe re n c je  re jonow e ja k o  ośrodek s a m o k s z ta ł­
cen ia  i p racy  nad re a liz a c ją  p ro gram ó w  

s zk o ły  pow szechnej.

Tezy, przedyskutowane na konfe­
rencji Inspektorów Szkolnych Okręgu  
Szkolnego Łuckiego i przyjęte jako  
wytyczne.

1) Kon ferenc je  re jonow e  są te renem  d a l­
szego kszta łcen ia  sięj nauczyc ie l i  ce lem p o d ­
n ies ien ia  u m ie ję tnośc i i sprawnośc i pracy za­
w odow e j nauczyc ie ls twa w zw iązku  z realizacją 
p ro g ram u  szko ły  powszechne j, a tern sa m e m —  
celem podn ies ien ia  poz iom u  naukow ego  i w y ­
chow aw czego  szkoły, f tb y  rolę tę spe łn i ły ,  
muszą dawać każdem u uczes tn ikow i to p rze ­
św iadczen ie , że n ie  ty lk o  wnosi on d o b ro w o l­
nie do pracy ko n fe rency j swe dośw iadczen ie  
i w iedzę, zdobytą  w p rak tyce  szkolnej, ale 
i o t rzym u je  z kon fe re n cy j to samo w n ie ró w ­
nie  większej m ierze.

2) W a ru n k ie m  pow odzen ia  pracy k o n fe ­
rency j re jon o w ych  jest czynna wspó łpraca , 
obow iązu jąca  wszystk ich  uczestn ików , oparta 
na w spó lnośc i za in teresowań.

W spó lność za in te resowań na ko n fe re n ­
cjach re jonow ych  w yp ływ a  z kon ieczności 
rozw iązyw an ia  ak tua lnych  zagadn ień  na te re n ie  
szko ły wogóle , a szkół swego re jonu  w szcze­
gólności.

3) Zasadniczą m etodą  pracy ko n fe rency j 
re jonow ych  jest sam okszta łcen ie  się —  nie na ­
uczanie lecz uczenie  się— ty lk o  b ow iem  drogą 
sam odz ie lnego  w ys i łk u  os iągn ię te  zdobycze 
nauczyc ie la  staną się jego  w łasną pozy tyw ną  
wartością , z k tó re j w p rak tyce  korzysta ł na- 
pew no  będzie.

4) A b y  praca w re jon ie  dała is to tne  re­
zu lta ty ,  m usi być w d anym  okresie  czasu za­
c ieśn iona do m nie jsze j l iczby zagadnień, w tedy  
ty lk o  bow iem  może dop row adz ić  do należytego 
zg łęb ien ia  pos taw ionych  zagadnień przez s k o n ­
cen trow an ie  na n ich uwagi uczestn ików  i u ch ro ­
nienie od p ły tkośc i i rozproszkow an ia . Posta­
w ione  zagadnien ie  p o w in n o  być wyczerpane.

5) Praca kon fe rency j m us i być oparta  na 
op racow anym  z końcem  roku  szko lnego na 
cały rok  następny p lan ie , ok reś la jącym  zgóry, 
k tó re  z ak tua lnych  zagadnień i w jak ie j  k o le j ­
ności będą p rzepracowane. Do realizacji p lanu  
muszą być w c iągn ięc i  wszyscy u czes tn icy ;  ci 
z pośród nich, k tó rzy  są na j lep ie j obeznani 
z p os taw ionem i zagadn ien iam i,  w ys tępu ją  w w y ­
ko na n iu  w roli re fe ren tów . Do zam ie rzonego  
p lanu m usi się p rzygo tow ać  re jonow ą  b ib l jo -  
tekę  pedagogiczną.

6) Postu lat zastosowania p rak tycznego  
k ie ru n ku  kszta łcenia się na kon fe renc jach  W y ­
maga bezw arukow o  oparcia pracy kon fe rency j 
na pracy szko lne j, a więc p rzedew szystk iem
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na pracy z dz iećm i, w e  w s z e l k i c h  j e j  
p r z e j a w a c h .  Należy poddać rew iz ji  u tarte  
p rzekonan ie ,  że te m a te m  każdej kon fe renc j i  
m us i być bezw a ru nko w o  lekcja . Lekc ja  w inna  
w ys tępow ać  w tedy, gdy  ma być p rzyk ładem  
p rak tyczne j rea lizac j i  tez, zawartych  w referacie.

7) O ś rod k iem  pracy ko n fe re n c j i  re jonow e j 
w in n a  być szkoła na jw yże j i na j lep ie j  zo rganL  
zowana w re jon ie , posiadająca b ib l jo tekę  pe­
dagogiczną, taka b o w ie m  szkoła ze w zg lędu 
na l iczebność i dobór grona, oraz posiadane 
ś rodk i daje je d y n ie  m ożność s tworzen ia  n a j­
dogodn ie jszych  w a ru n k ó w  pracy sam oksz ta ł­
cen iow e j i dzia ła  p rzyk ładow o .

8) O gó lne  k ie ro w n ic tw o  kon fe re n cy j re jo ­
now ych  w obw odz ie  na leży do obow iązku  
Inspekto ra  Szko lnego. Na zjeździe p rze w o d ­
n iczących w szystk ich  re jonów  po o m ó w ie n iu  
z rea lizow anych  zam ierzeń w in n y  być p rzedy ­
sku tow ane  i us ta lone ogó lne  w y tyczne  pracy 
na rok  następny. W y tyczne  w in n y  obe jm ow ać  
najważn ie jsze  zagadn ien ia , wysuw a jące  się 
w  obw odz ie  na p ie rwszy  plan do p rzepraco ­
wania, m etodę  pracy i ogó lne  ram y  fo rm  o r ­
gan izacy jnych . W ytyczne  te będą s łuży ły  za 
podstawę przy o p racow an iu  rocznych p lanów  
p racy  w rejonach.

9) W  re jon ie , w k tó ry m  w ys tępu je  w y ­
raźna różn ica ak tua lnych  zagadn ień  i za in te ­
resowań uczestn ików  ko n fe re n c j i ,  zachodzi k o ­
n ieczność zo rgan izow an ia  pracy w sekcjach. 
Sekcja w inna  l iczyć 15— 20 uczestn ików i rea­
l izować swój w łasny p lan, w iążący się o rga ­
n iczn ie  z o g ó ln y m  p lanem  pracy  re jonu.

10) Pracami re jonu  k ie ru je  zarząd, z ło ­
żony zasadniczo z p rzewodniczącego i jego 
zastępcy, k ie row n ika  poradn i w sprawach o r ­
g a n iza cy jno -a d m in is t ra cy jn ych  i b ib l jo tekarza*).  
Zarząd op racow u je  w ramach rocznego p lanu 
p ro g ram  każdej ko n fe re n c j i ,  p rzygo tow u je  o d ­
p o w ied n ie  w a run k i w y k o n a n ia  p ro g ram u  i czu ­
wa nad p raw id łow ośc ią  pracy poszczególnych 
sekcy j.

11) Na ko n fe re n c j i  zajęcia z d z iećm i p ro ­
w adzi zasadniczo w ychow aw ca  dane j g rupy  
dziec i. Ten wzgląd, oraz specyficzność za­
gadn ien ia ,  n iew ys tępu jącego  w szkole —  s ie ­
dzib ie  re jonu , w ym agać  będzie n ie jed no k ro tn ie  
przesunięcia prac sekcji poza ośrodek re jonu. 
Przesunięcia n ie mogą być dow o lne , lecz uza­
sadn ione koniecznośc ią , a obrana szkoła musi 
posiadać dostateczne w a ru n k i  w ykonan ia  pracy.

13) W  porządku  dz ie nn ym  każdej k o n fe ­
renc ji  w inn o  być w ysun ię te  zasadnicze zagad­
n ien ie  z p ro g ram u  szko ły  powszechnej, k tó re ­
m u  pośw ięcone będą zajęcia z dz iećm i i re fe ­
rat. Inne p u n k ty  porządku  dz iennego  w in n y  
być tak  dobrane, aby w w yp a d ku  rozw in ięc ia  
się dyskus j i  nad zasadniczem zagadn ien iem ,

*) W  rejonach, w których praca odbywa się w sek­
cjach, do zarządu wchodzą ponadto kierownicy sekcyj.

m o g ły  być bez uszczerbku dla w y n ik ó w  k o n ­
fe re nc j i  skreślone.

13) Porządek dz ienny każdej ko n fe re n c j i  
w raz z tezam i re fe ra tów , pod an ie m  le k tu ry  i n ie ­
zbędnych in fo rm a cy j  w in ie n  być doręczony 
w szys tk im  uczes tn ikom  co na jm n ie j  na dwa 
ty g o d n ie  przed te rm in e m , aby zawczasu m og li  
p rzygo tow ać  się do dyskusji.  W  porządku 
d z ie nn ym  można umieszczać ty lk o  p u n k ty  na ­
leżycie p rzygo tow ane .

14) Dyskus ja  nad re fe ra tem  i za jęc iam i 
z dz iećm i w żadnym  razie n ie pow inna  
m ieć  charak te ru  oceny re fe ren ta . W inna  ona 
być ześrodkowana  na zagadn ien iu , k tó re m u  
zajęcia z dz iećm i i re fe ra t zosta ły  pośw ięcone, 
a p rowadzona rzeczowo i ob jek tyw n ie .  Z re ­
g u ły  w inna  być zakończona z reasum ow an iem  
w y n ik ó w  i s fo rm u ło w a n ie m  pog lądów , e w e n ­
tu a ln ie  w ysun ięc iem  postu la tów .

Z IELIŃSKI J f lN  
MHN1EW ICZE

Zajęcia  praktyczne w szkole.

Uwagi na marginesie wystawy prac 
uczniowskich, urządzonej na konferencji  
rejonowej w Maniewiczach.

N ow y  p ro g ram  nauczania  pos taw ił  n a u ­
czyc ie ls tw o  bezsprzecznie wobec szeregu za­
gadn ień , k tó rych  rozw iązan ie  na p la t fo rm ie  
życia szko lnego w ym a ga ło  w ie lu  zm ian , a za­
tem  i dużych w ys i łków , by je należycie  re a l i ­
zować.

Potrzebny by ł  w ys i łe k  p o d w ó jn y  ; p ierwszy 
to  w y ro b ie n ie  sobie o d p ow ied n ie go  stosunku 
do danego zagadn ien ia , d rug i (jeśli by ły  b rak i)  
to  p rzygo tow an ie  się rzeczowe.

W e źm y  pod uwagę zajęcia p raktyczne, 
k tó ry m  nowe p ro g ram y  nada ły  dop ie ro  p rawo 
obyw ate ls tw a  w szkole. Przedtem p rze dm io t  
ten  t ra k to w a n y  by ł poza n ie l icznem i w y ją tk a m i 
tu  i owdz ie  raczej po m acoszem u. N iew ie lu  
pośw ięca ło  m u baczniejszą uwagę w prasie 
pedagog iczne j,  n ie w ie lu  na warsztacie pracy 
naszej —  w szkole.

Zajęc ia  p rak tyczne , dawne roboty  ręczne, 
b y ły  kopc iuszk iem  szko lnym  i n ieraz daw ano  
je nauczyc ie lom , k tó ry m  b ra kow a ło  godzin  
języka  po lsk iego, rach un ków  lub  geogra f j i  do 
pe łnego  w y m ia ru .

D laczego tak  by ło , jasnem  jest. Wszak 
już  m ło d y  nauczyc ie l p rzychodz i ł  z ta k iem  na ­
s ta w ie n ie m  do tego p rzedm io tu .  W ie m y  p rze ­
cież, ja k  to  by ło  w sem ina r jach . Roboty ręczne 
i rysunk i dość d ługo  m óg ł uczyć nauczycie l 
bez spec ja lnego p rzygo tow an ia . P rzypom inam  
sobie jeszcze dziś, z jaką  p rzy jem nośc ią  „w a -  
g a ro w a ło ” się na robotach ręcznych, by  po tem  
pójść do p ierwszego lepszego stolarza i z a m ó ­
w ić  jakąś tam  łopa tkę  do masła czy pó łkę  na 
książki.. . bo ilość oddanych  robó t (n ieza leżn ie,
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gdz i e  w y k o n a n y c h  w d o m u ,  czy w szkole)  d e ­
c y d o w a ła  o s t opniu .  A przec ież  chodzi ło ty l ­
ko o s top ień .

S t a n  te n  odbi ł  się po  la tach k i lk un as tu  
—  dziś. F ak t  p r z e z n a c z e n i a  cz te re ch  godzin 
ty g o d n i o w o  na  za jęc ia  p r a k t y c z n e  w n o w y c h  
p r o g r a m a c h  w wielu w y p a d k a c h  zaskoczył  n a ­
uczycie l s two.  J a k t o ,  czte ry  go d z in y  t y g o d n io ­
wo, czyż to  możl iwe ,  a ileż godz in  w ta k im  
raz ie  p o l s k i e g o ?  Zresz tą,  cóż b ę d z i e m y  robić 
przez  tyle  czasu  ?

A j e d n a k  czte ry g od z in y  s tały się fa k t em .  
Z r o z u m i a n o  to j e d n a k  dość  szybko.  Mało tego;  
dziś  s t o s u n e k  n a uc zyc ie l s tw a  do  za jęć  p r a k ­
tyc z n y c h  zm ie ni ł  się g r u n to w n ie .  Z a i n t e r e s o ­
w a n i e  za ję c iam i  p r a k t y c z n e m i  w y k a z u je  i p r asa  
p e d a g o g i c z n a ,  a s zczegó ln ie  z r o z u m i e n i e  w a ż ­
ności  t e g o  p r z e d m i o t u  ob jawi a  Z. N. P., w y d a ­
ją c  sp e c ja ln y  m ie s ię c z n ik  „Zajęc ia  p r a k t y c z n e  
w s z k o l e ”, o raz  sz e reg  w y d a w n i c t w  z tej dz ie ­
dz iny  w „Nasze j  k s i ę g a r n i ”.

Os t a tn i  e t a p  wys i łku,  jaki na ucz yc ie l s tw o 
p o k o n y w a  w związku  z n a u c z a n i e m  za jęć  p r a ­
k tycznych ,  to  p r z y g o t o w a n i e  się r zeczow e do 
te g o  p r z e d m i o t u .  P i ęk n ą  rolę o d e g r a ć  tu m o g ą  
k o n f e r e n c j e  r e jo n o w e  przez  u rząd zan ie  w y s t a ­
wy prac  w y k o n a n y c h  na  za jęc iach  w p o s z c z e ­
gó ln y c h  szkołach  na  t e r e n i e  g m in y .  W i e m y ,  
że j e d n y m  z k a r d y n a l n y c h  b ł ę d ó w  o r g a n i z a ­
cy jnych  konfer .  rej. j es t  p rz e ł a d o w y w a n i e  p o ­
rząd k u  d z i e n n e g o  lekc jami  (zwykle  w lepszych  
w a r u n k a c h ,  niż ogół  p r acuje )  i r e f e r a ta m i  na 
t e m a t y  og ól ne ,  g d y  w p ro s t  p rz ec iw ni e ,  n a u ­
czyc ie l s two w in n o  na konfer .  b e z p o ś r e d n i o  
z e t k n ą ć  s ię  np .  z ze sz y ta m i  uczniów,  p o m o ­
ca m i  n a u k o w e m i ,  w y p r a c o w a n i a m i  sz ko ln em i  
i d o p i e r o  na p o d s ta w ie  k o n k r e t n y c h  e k s p o n a ­
tó w  mó wić ,  j ak  p o p r a w ić  p i s m o  dzieci ,  j ak 
z d o b y ć  d a n e  p o m o c e  w tych  wła śn i e  w a r u n ­
kach ,  j ak  je w ykor zys ta ć  i t. p. Wsz ak  wszyscy  
w ie m y ,  że ż yw e  s łowo lepiej  działa od książki ,  
a le  ile razy lepiej  dz iała  na  s łuchaczy ,  p o p a r t e  
o b r a z e m  ?

Idąc po  tej linji, Z arząd  m i e js c o w e g o  
O g n i s k a  Z.N.P. z a p r o p o n o w a ł  c z ło n k o m  u r z ą ­
d z e n ie  w y s ta w y  za jęć  p r a k ty c z n y c h  na jed ne j  
z w i o s e n n y c h  ko nf eren cy j .  P ro je k t  przyjęto.  
Nauc zyc ie l s tw o  przywiozło  p race ,  w y k o n a n e  
w czas ie  za jęć  p ra k ty c z n y c h  (z działu r ę k o ­
dzielniczego) .  U łoż ono  je odd z ia ł am i .  Co za róż­
n o r o d n a  m o z a i k a  powsta ła ,  aczko lw ie k  wszyscy 
p r a c u j ą  w ba rd zo  p o d o b n y c h  w a r u n k a c h .  Na 
tle w ys ta w y  w y g ło s z o n o  r e fe ra t  o za jęc iach  
pr ak ty czn y ch .  J a k ż e  ła two było w yka zać ,  że 
zajęc ia  są d o s t o s o w a n e  do  n a t u r a l n e g o  rozwoju

psy c h ic z n e g o  i f i zycznego  dz i ecka .  Pra ce  s a m e  
za s ieb ie  mówi ły.  Stol iki  klas  I-szych i Il-gich 
w y p e ł n i o n e  były p r z e r ó ż n em i  z a b a w k a m i  i p r z e d ­
m io ta m i ,  b ę d ą c e m i  ja k b y  ś w i a d e c t w e m  tego ,  
co ro b i o n o  na języku  pols k im ,  kl. III-cie oprócz  
zagrody ,  p ię kn ie  w y k o n a n e j ,  p ió rn ika  z pa p ie ru ,  
p u d e ł e c z e k  mia ły  la t aw ce ,  j askółk i  i łóżeczka  
dla lalek.  J a k ż e  inaczej  w yg lą da ł  stol ik klas  
lV-tych —  c e c h o w a ł a  go p r a k ty c z n o ś ć  i u ż y ­
tec zno ść ,  ch oć  znalaz ły się i tu  m e be lk i  z d e ­
s e c z e k  czy pa ty czków.

W obl iczu wy s ta wy wyraźn ie  z a u w a ż o n o  
n a r a s t a n i e  m a te r ja łu  n a u k o w e g o  i bo d a jż e  n a j ­
większ ą  e la s ty czno ść  p r o g r a m u  za jęć  p r a k t y c z ­
nych ,  bo  każdy  co i n n e g o  robił,  n a  co i n n e g o  
ja k b y  zwróci ł  bacznie j sz ą  u w a g ę ,  a j ak  o tw ar t o  
p r o g r a m  — wszyscy  byli z n im w p o rz ą d k u .  
Przykład.  J e d n a  z lV-tych k las  w y k o n a ł a  n a j ­
więce j  p r z e d m i o t ó w  z d e s e c z e k  o ł ó w k o w y c h — 
były tu więc całe  pociąg i  z w a g o n a m i ,  na łado -  
w a n e m i  w ęgl em ,  s a m o l o t y  Żwirki  i Wigury ,  
Ba jan a ,  był s t a t e k  Kośc iuszko,  s a m o c h o d y  c i ę ­
żarowe ,  l imu zyn y,  za g ro d y  polesk ie ,  s t u d n ie  
i m e b l e  dla lalek.  Druga  IV klasa w y k o n a ła  
grab ie ,  miot łę ,  szczotki  do  b u tó w  i ub ran ia ,  
a inn a  znów  w a rk o c z e  do  drzwi,  s ło m ia nk i ,  
zakładki ,  koszyczki ,  a j e szcze  inna  ręczniki ,  
w ysz yte  r e g j o n a l n e m i  w zor am i ,  f iranki ,  koszule ,  
be re ty ,  chus tec zk i .

Każdy z u czes t n i ków  wys ta wy  pi lnie o g l ą ­
da ł  p r a c e  inn yc h  szkół,  a ci mn ie j  z a a w a n s o ­
wan i  „ m i e s z c z u c h y ” przeko na l i  się,  że szyszki  
s o s n o w e  czy św ie rko we ,  k tó re  dz iec ko  depcz e ,  
idąc  d o  szkoły,  a lbo  k tó re m i  bije się z ko legą,  
m o g ą  pos łużyć  za d o s k o n a ły  m a te r ja ł  na za ję ­
c iach pra k t ycznych ,  że n a d a ją  się n ie ty lko  na 
p o m a l o w a n i e  złotą lub  s r e b r n ą  fa rbą.

N ie je d e n  do wiedz ia ł  się,  że s t a r e  okładki  
z za p i s a n y c h  zeszytów,  p a p i e r  p a k u n k o w y  to 
rów nież  m a te r ja ł  na za jęc ia  p r a k ty c z n e  do  kl. 
lll-ciej.  Mało tego ,  z o k ł a d e k  zeszy tów  z a p i ­
s a n y c h  m o g ą  dzieci  bez  nożyc zek  wydz ie ra ć  
zwierzę ta ,  o k tórych  mówi  się na przyrodzie ,  
dla lep sz ego  u w y d a tn ie n ia  i u t r w a le n i a  cech  
p o s z c z e g ó ln y c h  g a t u n k ó w .

A m ło d y  nauczyc ie l ,  syn u r zędni ka ,  który 
nie widział  w og ól e  pe rk a lu  i r a m i o n a m i  w z r u ­
szył,  gdy  o n im przeczyta ł  w p r o g r a m i e  k lasy 
III-ej p r z e k o n a ł  się, że za m ia s t  pe rk a lu ,  k tó re go  
dzieci i t a k  nie kup ią ,  bo  są b i e d n e ,  m o ż n a  
ró wnie  do b rze  użyć ln i a n e g o  p łó tna ,  by poszyć 
chus teczki  do  nos a ,  a n a s t ę p n i e  wyszyć  na 
nich ł a d n e  m o n o g r a m y .

J e s z c z e  inny cel m a  w y s ta w a .  Je ś l i  j est  
u r ząd zo n a  zbiorowo,  w in n a  być  d o s t ę p n a  i dla 
rodz iców.
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W y s t a w a  m o ż e  z m i e n i ć  s t o s u n e k  rodzi ­
c ó w  do  zająć  p ra k ty cz n yc h .  R od z ic e  do  dziś,  
jeśl i  t ro szczą  s i ę  o  p o s t ę p y  dz i e ck a ,  to j e d y n i e  
z p o l s k i e g o  i ra c h u n k ó w ,  a resz ta  to ba gate la .

Tak dalej  b yć  n ie  m o ż e .  Dziś ,  g d y  j e ­
s t e ś m y  w ok r e s ie  r o z b u d o w y  sz kó ł  z a w o d o w y c h  
i t e c h n i c z n y c h ,  z a i n t e r e s o w a n i e  pracą  ręczną  
i z r o z u m i e n i e  jej wartośc i  m us i  o g a r n ą ć  całe  
s p o ł e c z e ń s t w o .  S p o ł e c z e ń s t w o  w t e d y  p o m o ż e  

• n a m  w real izacj i  materja łu  n a u k o w e g o  t e g o  
p r z e d m io t u .  W t e d y  n ie b ę d ą  n a m  dz ieci  przy­
c h o d z i ł y  z n o ż y c a m i  do  s t rz yże n ia  o w i e c  na  
l e kc ję ,  by c i ą ć  n ie m i  zaba wki  na ch o in k ę ,  
w t e d y  nóż od  ch le b a  b ęd z ie  s łuży ł  do  ch leba ,  
a ta tu ś  S ta s i ow i  czy  J a s i o w i  kupi  jakikolwiek  
c h o ć b y  scy zor yk ,  a w  o s t a t e c z n y m  razie zwykły  
„ c y g a n e k ”.

DZIAŁ OŚWIATY POZASZKOLNEJ

Komunikat Oddziału O światy Pozaszkolnej.

P r a g n ą c  s ta le  in fo rm o w a ć  p ra c o w n ik ó w  
o ś w ia to w y c h  n a  "Wołyniu, ty c h  zw łaszcza , k tó ­
rzy  nie m a ją  m ożnośc i  k o rz y s ta n ia  z b o g a te j  
już dz iś  l i t e r a tu ry  o św ia to w o -sp o łeczn e j ,  o z a ­
g a d n ie n ia c h ,  p o t r z e b a c h  i fo rm a c h  p ra c y  w  tej 
d z iedz in ie ,  O d d z ia ł  O .P .  p o s ta n o w i ł  r e g u la rn ie  
z a m ieszczać  sw oje  k o m u n ik a ty  i a r ty k u ły  na 
ła m a c h  Dz. Urz.

W  „D zia le  O . P . ” D z ien n ik a  b ę d ą  o m a ­
w ia n e  z a g a d n ie n ia ,  ty czące  się p ro g ra m u ,  czy 
m e to d  sy s te m a ty c z n e g o  n a u c z a n ia  m ło d o c ian y ch  
i d o ro s ły c h ,  o rgan izac ji  b ib l jo tek  i c zy te ln ic ­
tw a ,  p r a c  św ie t l ico w y ch ,  c h ó ró w  i t e a t r ó w  lu ­
d o w y c h  o ra z  innych  fo rm  p ra c y  ośw ia to w ej .

D o  w s p ó łp ra c y  z a p ra s z a  O d d z ia ł  O .  P . 
w sz y s tk ic h  p r a c o w n ik ó w  o ś w ia to w y c h  z te ren u ,  
m o g ą c y c h ,  d z ięk i  sw e m u  d o św ia d c z e n iu  i p r a ­
k ty ce ,  w n ie ść  d o  p o ru s z a n y c h  za g a d n ie ń ,  ta k ż e  
w ła sn e  u w a g i  i sp o s trzeżen ia .

M a te r ja ły  z te g o  z ak re su  m o żn a  p rzesy łać  
p o d  a d re s e m  O d d z ia łu  O .  P .  — K u ra to r ju m .

0  obrzędzie sobótkowym .

P ra s ło w ia ń sk i  zw ycza j k u l tu  s łońca  o b c h o ­
d z o n y  by ł  w  n a jk ró tsz ą  n oc  w  ro k u  t.  j. 23 
c z e rw c a  jak o  św ię to  K u pa ły .  U ro c z y s to ść  ta ,  
z n a n a  u  ró ż n y c h  p le m io n  s ło w iań sk ich  p o d  
ró żn em i n a z w a m i,  p r z e t rw a ła  z zam ie rzch ły ch  
w ie k ó w  p o g a ń sk ic h  i u t r z y m a ła  się po  dziś 
d z ie ń  n a  z iem iach  polsk ich .

N a z w a  „ s o b ó tk a ” przy ję ła  się d o p ie ro  w  c za ­
sach  p ó ź n ie j s z y c h ; m ia ła  o n a  znaczyć  to  sam o,

co dz is ie jszy , o b c e g o  p o c h o d z e n ia ,  w y ra z  — 
wigilja . S o b o ta  by ła  b o w iem  d n iem  p o p rz e ­
d z a ją c y m  na jw ięk sze  św ię to ,  jak iem  jest  n ie ­
dz ie la ,  s tą d  też  dz ień  p rz e d  m niejszem i św ię ­
tam i n a z y w a n o  so b ó tk ą ,  czyli m a łą  s o b o tą  
m nie jszych  u roczysto śc i .

P ra o jc o w ie  nasi o d p ra w ia l i  te  ig rzy sk a  
s łow iań sk ie ,  o w ia n e  u ro k iem  poezji i ta je m n i­
czości religijnej, łącząc  je  ściśle z k u ltem  s ło ń ­
ca, u w a ż a n e g o  za  ź ró d ło  o g n ia  i siły życiowej. 
C h rz e śc i ja ń s tw o  o d e b ra ło  o b r z ę d o w i  te m u  p o ­
g ańsk i  c h a r a k te r  re l ig i jny  i z łączy ło  g o  z Zie- 
lonem i Ś w ię ta m i  w zgl. z w ig il ją  św. J a n a  p o d  
n a z w ą  „nocy  św ię to ja ń sk ie j” .

W  w ie c z ó r  te n  z a p a la n o  n a  w zg ó rzach  
w ie lk ie  o g n isk a ,  p rz y  k tó ry c h  śp ie w a n o  ra d o s -   ̂
n e  pieśni, ta ń c z o n o  i ra c z o n o  się obfic ie  jad łem  
i m iodem . D z iew czę ta ,  u b ra n e  w  d łu g ie  ln iane  
sza ty ,  p r z e p a s a n e  zielem bylicy , tań czy ły  w o k ó ł  
o g n ia ,  rzuca jąc  w eń  ró żn e  zio ła , k tó ry c h  dy m  
„ z a b e z p ie c z a ł” o d  złych w p ły w ó w . C h ło p c y  
sk ak a l i  p rzez  ogień , k tó ry  z n o w u  „o czyszcza ł” 
ze złego, p rzep ęd za l i  ró w n ież  b y d ło  p rzez  og ień  
w  celu  o c h ro n y  p rz e d  c h o ro b a m i,  w reszc ie  
o b ieg a l i  po la  z g ło w n iam i o g n ia  s o b ó tk o w e g o ,  
b y  u c h ro n ić  z b o że  o d  za ra z y  i z a p e w n ić  ob f i ty  
p lon . P rz y  o g n isk u  so b ó tk o w e m  o d b y w a ło  się 
też  t r a d y c y jn e  łączen ie  p a r .  W  n ie k tó ry c h  
s t ro n a c h  P o lsk i  w  n o c  św ię to jań sk ą  puszcza ją  
w ian k i  na  w o d ę .  N a  w ileńszczyźn ie  o b c h o d z ą  
s o b ó tk i  p o d  w e z w a n ie m  b o g in i  M ildy, p a t ro n k i  
miłości.

Z w ycza je  te  n ie s te ty  c o raz  b a rd z ie j  z a n i ­
k a ją  w sk u te k  p o s tęp u jące j  u rb an izac j i  wsi.
Z niem i też  g in ie  p o ez ja  i m u zy k a  lu d o w a ,  
k tó re j  nie z a s tą p ią  ż a d n e  inne  w a r to śc i  i z d o ­
b y cze  cywilizacji.  S z k o d a  to  w ie lk a ,  g d y ż  
z p oez ją  i p ie śn ią  lu d o w ą  g in ą  d u c h o w e  s k a rb y  
nasze j  b o g a te j  p rzesz łośc i i k u l tu ry .  Z ty c h  
też  w z g lę d ó w  w in n y  być  so b ó tk i  w  ty ch  m iej­
sco w o śc iach ,  g d z ie  zac h o d z ą ,  m ożliw ości z re ­
k o n s t ru o w a n e  i p rz y w ró c o n e .  P a m ię ta ć  jed n ak  
n a leży , a ż e b y  p rzy  o rg a n iz o w a n iu  so b ó te k  nie 
p o z b a w ić  ich sw o is te g o  p ię k n a  i cech p i e r w o t ­
nych . Z d a rz a ją  się b o w ie m  w y p a d k i ,  że p rzy  
o g n isk u  s o b ó tk o w e m  m łodz ież  śp ie w a  n a jn o w ­
sze „ sz la g ie ry ” o b c e  wsi i k u l tu rz e  ludow ej.

O rg a n iz a to rz y  zn a jd ą  b o g a te  op isy  i m a ­
te r ja ły  w  naszej l i t e ra tu rz e  p iękne j  a p rz e d e -  
w sz y s tk ie  w  „ S o b ó tc e ” J. K o c h a n o w s k ie g o  
o ra z  w  „S ta re j  b a ś n i” J. I. K raszew sk ieg o .  
R ów n ież  J. P o w a lsk i  in te resu jąco  op isa ł  św ię to  
K u p a ły  w  swej pow ieśc i  „ N a d  jez io rem ” . B o ­
g a ty  m a te r ja ł  d o  o p ra c o w a n ia  zn a jd ą  czy te ln icy  
w  p ra c y  Z. G lo g e ra  „O b y c z a je  d o ro c z n e ” 
i J. C ie rn ia k a  „ S o b ó tk i” .
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G o to w ą inscenizacją o b rządu  opracow ał 
w formie nieco stylizowanej, oparte j jednak  na 
najlepszych m aterja łach etnograficznych M. Mi- 
ku ta  w broszurze p. t. „S o b ó tk a” . O b ie  b ro ­
szury J. C iern iaka  i M. Mikuty znaleść można 
w bibljotece tea tra lnej przy każdym  Inspekto­
racie Szkolnym, d o k ąd  kierow ać należy prośbą 
o wypożyczenie. Inscenizacją Mikuty nabyć 
również m ożna w Woł. Związku T ea tró w  Lu­
dow ych  w Równem  (K uratorjum ) C ena egz. 
wraz z przesyłką 85 gr.

Iłowski S tanisław
instr. teatr.

Nowe wydawnictwa.

M ayzner T ad eu sz :  Pieśni inscenizowane.
* (inscenizacja Mierzejewskiej) Nakł. Nasza Księ- 

garn ia ,  W arszaw a 1935.
P ro g ram y  szkolne zalecają cząsto insceni­

zacją jako pom oc przy nauczaniu  n iektórych 
przedm iotów . Niezawsze jednak  nauczyciel 
daje sobie radą  z tą  form ą pracy pedagog icz­
nej. Cząsto staje bezradny  w sku tek  braku  d o ­
brych w zorów  inscenizacyjnych. Istnieje w p ra w ­
dzie do b ry  podrącznik  Z. Kwiecińskiego p. t. 
„Sam orodny  tea tr  w szkole”, ale ten ro zp a ­
truje zagadnienie tylko od strony teoretycznej; 
niezawsze w ystarcza nauczycielowi, k tóry  to  
zagadnienie ma niebaw em  oblec w kształty 
plastyczne. W  tym w y p ad k u  wielce pom ocny 
staje sią w zór gotow y. N auka  śpiew u w szkole 
jest przedm iotem, przy którego  nauczaniu in­
scenizacje s tają  sią szczególnie pożyteczne. 
Naturalnie, że t rzeba  sobie zdać z tego sprawą, 
że nie każda piosenka nadaje sią do  insceni­
zowania. Są bowiem  pieśni tak  w sobie piąk- 
ne i pełne treści, że form a teatralizacji odb iera  
im cały u rok  i piąkno. Pieśni T adeusza Mayz- 
nera, inscenizowane przez Jadw igą  Mierzejewską, 
są w yją tkow o w artościow ym  zbiorem. Szczegól­
nie piąkne i bogate  są melodje. Inscenizacje 
opracow ane  są doskonale przez Jad w ig ą  Mie­
rzejewską, zwłaszcza pod w zglądem  plastycz­
nym. Jedno  tylko d robne  zastrzeżenie. Naj- 
piąkniejsza pod w zglądem  melodji i treści 
w zbiorku jest piosenka do słów E. Szelburg- 
Zarem biny „Idzie n ieb o ” . P iosenka ta  należy 
do tej kategorji,  k tóre  przy inscenizowaniu 
za traca ją  swój subtelny wdziąk. Takich  p iose­
nek nie pow inno sią inscenizować. D obrym  
natom iast  przykładem  jest p iosenka „Szew czyk” 
doskonale nadająca  sią do  inscenizacji i świetnie 
jako wzór tejże opracow ana.

O m aw iany zbiorek winien w dużej mier “ 
przyczynić sią do spopu laryzow ania  w śród  mło­
dzieży piąknych i w artościow ych piosenek, n a ­
uczycielstwo zaś zaznajomić z form ą pieśni 
inscenizowanych.

Is.

Z wydawnictw.

Praca ośw iatow a: miesiącznik pośw :ącony 
zagadnien iom  oświaty pozaszkolnej pod  re d a k ­
cją J. E. Baranowskiej.

Dziąki inicjatywie i s taran iom  czterech 
instytucyj o charak terze  p o ra d n ia n y m : Insty­
tu tu  O św ia ty  Dorosłych, Instytutu T ea trów  Lu­
dow ych, P o rad n i  Bibljotecznej i Pow szechnego 
U niw ersy te tu  K orespondencyjnego rozpocząto  
w ydaw nic tw o  now ego pism a ośw ia tow ego  p.t. 
„P raca  ośw ia to w a” .

P ism o to  ma za zadanie  wypełnić „ d o ­
t k l i w ą  l u k ą  w d z i e d z i n i e  p o m o c y  
k u l t u r a l n e j  d l a  o ś w i a t o w c ó w  p o l s k i c h ,  
b o r y k a j ą c y c h  s i ą  w w a l c e ,  c z ą s t o  
p o n a d  s i ł y ,  z c o d z i e n n ą  p r a k t y k ą ” 
i s tać sią źródłem informacyjnem oraz  łączni­
kiem w ew nątrznym  dużej już dzisiaj rodziny  
oświatowej.

P ism o objątości około  4 arkuszy  (64 str.) 
ukazyw ać sią bądzie jako miesiącznik 10 razy 
do  roku, zaw ierając nast. d z ia ły : 1) P odstaw y  
teore tyczne oświaty  pozaszkolnej, 2) Z agadn ie­
nia pozaszkolnej p racy oświatowej, 3) S p ra w o ­
zdania z prac  ku lturalno-ośw ia tow ych w terenie, 
4) K roniką kra jow ą i zagraniczną, 5) P rzeg ląd  
lite ra tury  perjodycznej z dziedziny oświaty 
pozaszkolnej, 6) Recenzje książek polskich 
i obcych, 7) Bibljografję książek i ar tykułów , 
8) K om unikaty  i odpowiedzi Redakcji.

P ism o to, dziąki swemu obszernem u za­
kresowi i właściwie pom yślanem u program ow i, 
zasługuje na uw agą  i poparc ie  ośw iatow ców .

Is.

W akacyjny Kurs Teatralny.

Wołyński Związek T ea trów  Ludowych 
u rządza , wspólnie z Zarządem  W ołyńskiego 
O k rąg u  Związku N auczycielstwa Polskiego, 
tea tra lny  kurs dla nauczycieli O krągu  W o ły ń ­
skiego.

Kurs odbądzie  sią w czasie od 2 do 29 
Iipca b.r. w Janow ej Dolinie (pow iat Kostopol).

Kurs ma za zadanie zaznajomić słuchaczy 
z isto tą  i ideologją tea tró w  ludowych, z fo r ­
mami i m etodą  pracy w zespole, g rą  sceniczną, 
techn iką  sceny, obrzędow ością , możliwościami 
repertuaru , pieśnią i tańcem  ludowym. N ad to  
w chodzą w p rogram  kursu gry  i zabaw y świe­
tlicowe oraz tea tr  m arjonetkow y. Kurs bądzie 
miał cha rak te r  wypoczynkowy. Ilość słuchaczy 
ograniczona. Zgłoszenia k ierow ać należy do  
dnia 31 maja b. r. pod  ad resem : Zarząd  W o ­
łyńskiego O krągu  Związku Nauczycielstwa P o l­
skiego, Równe-W ołyń. skrz. poczt. 228. O p ła ta  
za cz tero tygodniow y kurs w raz  z całkowitem 
utrzym aniem  wynosi 45 zł. dla członków Związ­
ku N. P., d la  nieczłonków 65 zł. W pisow e
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10 z ł. —  p ła tn e  p rz y  z g ło s z e n iu  na  k o n to  P K O  
Z a rz ą d u  W o ły ń s k ie g o  O k rę g u  Z w ią z k u  N . P . 
N r .  81598. O p ła ta  45 z ł. w z g l.  65 z ł. p ła tn a  
w  p ie rw s z y m  d n iu  p o b y tu  na  k u rs ie .

N a d m ie n ić  w y p a d a , że k u rs  z n a jd z ie  p o ­
m ieszczen ie  w  p ię k n e j o k o l ic y ,  p o ło ż o n e j w  lesie 
n a d  H o ry n ie m , u m o ż liw ia ją c  d o b ry  w y p o c z y n e k  
i k o rz y s ta n ie  ze s p o r tó w  w o d n y c h .

S z c z e g ó ło w y  p ro g ra m  z o s ta n ie  ro ze s ła n y  
z g ła s z a ją c y m  się p o  u z g o d n ie n iu  z p re le g e n ta m i.

WYDAWNICTWA NADESŁANE

W odzow ie Polski — S zlakam i Chwały O ręża  
Polskiego Nakładem  Instytu tu  Propagandy Państwo- 
wo-Twórczej ukazało się świeżo dzie ło p. t. „W odzow ie 
Polski — Szlakam i Chwały Oręża P o lsk iego” —  p ióra 
znanego popu laryza to ra  hosto rji p ro f, dra Edm unda 
O ppm ana

Dzieło to stanow i pierwszą dotychczas pracę, 
u jm u ją cą  życie i czyny naszych Wodzów od Bolesława 
Chrobrego do Józefa P iłsudskiego, wodzów, co roz­
s ław ili im ię  Oręża polskiego, budow ali Rzeczpospolitą, 
zakreśla li szablą i bagnetem Je j granice.

M onografja  ta obrazuje nam dzieje wojenne Polski, 
dni naszej chwały i naszych zwycięstw orężnych, od 
strony na jis to tn ie jsze j, bo Wodzów’ naczelnych, tych, 
w których ogniskow a ł się, po tężnia ł i jaśn ia i Duch 
Narodu.

Typogra ficzn ie  wygląda książka w'zorowo, d ru ­
kowana jest na bezdrzewnym  papierze, oprawna w całe 
p łó tno  ze złocen iam i. Objętość dzieła 550 s tron , cena 
egzem plarza 6 zł. (sześć złotych).

„M usim y je  poznać” —  opow iadania o zw ie ­
rzętach. Książeczka ta ma na celu propagadę m iłości 
do zw ierząt, krzywdzonych ponad m iarę w naszym kra ju . 
Przeznaczona dla na jszerszych kó ł społeczeństwa, prze- 
dewszystkiem  dla dzieci i m łodzieży szkolne j, m ie jsk ie j 
i w ie jsk ie j, ogłoszona została w tern przekonaniu, że 
pracę nad poprawą barbarzyńskiego n ie jednokro tn ie  
s tosunku  człow ieka do zw ierzęcia w Polsce zaczynać 
należy od podstaw, przez uśw iadam ianie m łodych dusz, 
przez apel do serc dziecięcych, na jpodatnie jszych, jak 
w iadom o, na wszelkie wp ływy, zarówno dobro jak  złe.

Ukazać zwierzę n ie ty lko  jako naszego w spó łp ra ­
cow nika czy też przyjacie la , ale także jako stworzenie 
boskie, m ające pewne prawa w ram ach ogólnego życia, 
wzbudzić m iłość do niego, przynieść mu ulgę w ciężkie j 
s łużbie u człow ieka —  oto zadanie książeczki.

Nadzwyczaj przystępna cena —  2 0  g r o s z y  
( d w a d z i e ś c i a  g r o s z y )  upow ażn ia  do m niem ania , 
eż k s i ą ż e c z k a  p o w i n n a  d o t r z e ć  d o  t y c h ,  
dla których jest przeznaczona, że pow inna z czasem 
przynieść bu jny, ob fity  i szlachetny p lon.

Przy zakupn ie50  egzem plarzy o trzym uje  zam aw ia­
jący 10% , przy zakupn ie  100 egzem plarzy 20 °/0, przy 
zakupie ponad 250 egzem plarzy — 25 % . Zam ów ie­
nia należy k ie row ać p. a. Ekspedycja w ydaw n ictw  Za­
k ła d u  Narodowego im . O ssolińskich we Lwowie, u lica  
Kalecza 5.

W n ied ług im  czasie ukaże się nakładem  „M ac ie ­
rzy P o lsk ie j” książeczka poświęcona m iłośc i do zwierząt 
tudzież opiece nad n iem i p ióra znakom itego pisarza, 
Prezesa Zw iązku O p iek i nad Zw ierzętam i w Krakow ie 
Zygm unta Nowakowskiego.

Tygodnik A kad em ick i „D ekada”. Podobnie, jak  
w ubieg łych dw u la tach wyda „D ekada” na zakończenie 
tegorocznej m atury specja lny num er, pośw ięcony za­
gadn ien iom  nauki i pracy p. n. „Dekada M aturzysty” .

Tegoroczna „D ekada M aturzysty” wyjdzie jako 
jednorazow e specja lne wydanie, zaw ierające m. i,

1) in fo rm a to r zapisów i warunków  stud jów  na 
wszystkich wyższych ucze ln iach w Polsce;

2) In fo rm a to r ja k  ad 1) na wszystkich szkołach 
specja lnych typu wyższego w Polsce;

3) W arunki stud jów  na teren ie zag ran icznym ;
4) Przegląd organ izacyj m łodzieżow ych;
5) Pomoc i sam opom oc m łodz ieżow a;
6) Sprawy wojskowe ;
7) Zagadn ien ie pracy, bezrobocie, nadprodukcji 

in te lig e n c ji i pośrednictwa p ra c y — ośw ietlone 
w szeregu artyku łów  ną jbardzie j m ia roda jnych 
w tej dz iedzin ie  p ió r ;

8) Życie m iędzynarodow e m łodzieży.
A d re s ; Warszawa, O rla 8, m. 1 kon to  P .K .0 .27927.
„Zrąb". Ukazał się Nr. 1(21) kw arta ln ika  „Z rą b ” . 

J e r z y  O s t r o w s k i  w artyku le  „Jednostka— Grom ada 
— E lita ” om aw ia stosunek nowej szkoły dd w ychowy­
wane) m ło d z ie ż y ; W a c ł a w  R a d z i w o n o w i c z  —- 
„W ychow an ie  organ izacyjne na podstaw ie współpracy 
dom u ze szkołą” — rozw ija  dale j m yśli poruszane 
w Nr. 14 „Z rę b u ” . Ciekawe zagadnienie koedukacji 
om aw ia K. M a s ł o w s k i  w artykule, opartym  o ankietę 
m łodzieży i dyrekto rów  : „G łosy m łodzieży i je j k ie ­
row ników  w spraw ie ko e du kac ji” . A rtyku ł sprawozdaw­
czy A n d r z e j a  Z a n d a  „S zko ln ic tw o  n iem ieck ie  po 
dwóch latach h itle ryzm u ” o rjen tu je  czyte ln ika w in te re- 
sującem , a tak nieznanem  u nas zagadnieniu. N-ru 
dope łn ia  dzia ł sprawozdań z książek i czasopism . 
Szczególnie ważnym  — wobec rea lizac ji nowych p ro ­
gram ów — jest dzia ł recenz ji „podręczn ików , lek tu ry  
i ź ród e ł” , ciekawa — recenzja książk i Kurta Lucka, 
ośw ietla jącej pogląd N iem ców na współpracę k u ltu ra ln ą  
obu sąsiadujących państw . Na zakończenie „K ro n ik a ” 
prac zespołów rodzic ie lsk ich przy o rgan izac ji „Z rą b ” .

Zeszyt V zarysu encyklopedycznego „Św iat 
i Ż yc ie”. Ukazał się już zeszyt V zarysu encyklope­
dycznego „Ś w ia t i Ż yc ie” (K siążn ica-A tias) i zaw iera 
cały Szereg in teresujących artyku łów  ze wszystkich dzie­
dzin w iedzy i ku ltu ry , pisanych przez na jw yb itn ie jszych 
specja lis tów  i uczonych po lskich.



140 D Z I E N N I K  U R Z Ę D O W Y Nr.  6.

Konkurs na opis wycieczki krajoznawczej po Polsce.
WARUNKI OGÓLNE. Poznanie  części czy całości jak iegoś kra ju  m o ż e  być u sk u teczn io ne  właściwie przez 

bezpośrednie ,  zmysłowe ze tknięcie  s ę ze  wszystk iemi e lem en tam i,  tw orzącem i całość b a d an ego  skrawka po ­
wierzchni kuli ziem skiej.  By owo zmysłowe zerknięcie  się z p rzedm io tem  tak iego  kra joznawczego badania  
umożliwić, musim y p o ru szać  się po owym wycinku pow ierzchni ziemi; od w yboru  ś rodka  tej zm iany  miejsca 
zależy w decydującej m ierze rodzaj zdobytego poznania .  Gdy w ędrujem y piechotą ,  m am y m ożność  zwrócić 
uw ag ę  na wszystkie, drobne naw et osobliwości te renu ,  a więc góry i doliny, zauważyć wszystkie szczegóły 
sieci wód, opadających  w kształcie rzek i st rum ien i,  zaobserw ow ać zm iany  t. zw. erozyjne, k tóre  ta n iszcząca  
lub budu jąca  działalność wód żłobi w powierzchni ziemi, widzieć i rozum ieć  mozaikę  szaty roślinnej, okrywa­
jącej, jako lasy, łąki lub inne  zbiorowiska, ziemię, spo tkać  wielkie i m ałe  zwierzęta, za in teresow ać się cz ło ­
wiekiem, na danej ziemi osiadłym, i pom yśleć  nad jego s tosunk iem  do otaczającej go przyrody oraz odwrotnie: 
wpływem przyrody na  niego, wreszcie nie om inąć  żadnego  z dzieł jego rąk, jako budowla, lub pozorn ie  
bezcelowe, a piękne dzieło sztuki przezeń w ykonane i t. p.

Gdy będziem y zaś z szykbością  kilkuset kilometrów na  godzinę przebiegali ponad  pew ną ziemią 
sam o lo tem  — zdobyć możem y już inne, choć również w ażne jej poznanie . D ostrzeżem y wtedy np. bez 
pom ocy konstrukcyjnej wyobraźni zm ienność  s a m eg o  kra jobrazu  ziemi, wprawdzie  bez żadnych szczegółów, 
a le  za to  syntetycznego w kształcie i barwie

Redakcja „Ziem i” wysuwa więc, jako kry terjum  podziału  całego m aterja łu  na części rów noznaczne, 
wybór sam eg o  ś rodka  lokomocji,  czyli, że opisy wycieczek zostaną  u sze reg ow ane  w nas tęp u jące  g ru py :

Grupa A : wycieczki z użyc iem  własnej, żywej siły ruchu  — a więc wycieczki piesze.
Grupa B : wycieczki z użyciem obcej siły żywej — a więc wycieczki konne, końm i (bryczką, powozem,

san iam i i t. p.). , .
G rupa C : wycieczki z użyciem przyrządu , po ruszaneg o  w łasną  siłą (rower, łódz wiosłowa, kajak,

Grupa D : wycieczki ^z użyciem m echanicznej,  na tu ra lne j  siły (sanki żaglowe, łódź żaglowa,
tratw a i t. p.).

G rupa E : wycieczki z użyciem m echanicznej,  sztucznej siły — a wiec silników spalinowych (m o to ­
cykl, sam ochód , łódź m otorow a, sam olo t i t. p.), pary (łódź parowa, statek, pociąg), 
p rądu  elektrycznego (kolej e lektryczna, sam o chó d  elektryczny, tramwaj i t. p.).

Każdy nadesłany  opis  rozpatrywany będzie  przez Sąd Konkursu przedewszystk iem pod tym kątem 
widzenia , czy au to r  opisu  dał pełnię zaobserw ow ań i wrażeń, których powinien był doznać, przebiegając  swą 
d rog ę  w ten  właśnie, a nie  inny sposób .  Ani długość przebytej drogi, ani sam  jej wybór nie będą  grały roli 
decydującej.
WARUNKI SZCZEGÓŁOWE:

N adesłana na  konkurs  p raca  w inna odpow iadać  następu jącym  w arunkom  szczegółowym :
(a) r o z m i a r  jej n i e  p o wi n i e n  p r z e k r a c z a ć  500 wierszy  f o r m a t u  „ Z i e m i ’ 15 s t r o n i c ) ;
(b) winna być n ap isaną  po jedne] stronie dow olnego  zresztą  fo rm atu  pap ie ru  (najlepiej na m as z y n ie ) ,
(c) m oże  zawierać do 5 zdjęć fo tograf icznych;
id) być zaopa trzoną  w godło, w zam kniętej zaś  koperc ie  zaw ierać  imię, nazwisko i a d re s  a u to r a ,
(e) te rm in  nades łan ia  prac 15 października 1935 r.

N A G R O D Y :
Powołany przez Redakcję „Ziemi,, Sąd  Konkursu, k tórego skład ogłos im y w niedługim czasie, b id z ie  

mógł przyznać przedew szystk iem  w każdej z poszczególnych grup  N a g ro d ę  G ru p o w ą ,  którą będzie w ydruko­
w anie naqrodzonej p racy  w „Z iem i” na zwykłych w arunkach  ho norar jum  au torsk iego .  . . ..

Sąd Konkursu  przyzna jednocz eśn ie  najlepszej z tych prac N agrodę M in isters tw a  W yznan Religij­
nych f O ś w ie c e n ia  P u b licznego  w kwoęia 300 zł. Redakcja „Ziemi”.

K o m u n i k a t  A d m in is t ra c j i  D z ie n n ik a  G r z ę d o w e g o .
C e l e m  unik ni ęc ia  w st rzy m an ia  lub o p ó ź n i e n i a  w y s y ł e k  D z i e n n ik a  U r z ę d o w e g o ,  jak ró w n ie ż
un ik ni ęc ia  n iep otr ze bne j  k o re s po n de nc j i ,  uprasza  s i ę  o p rz e s t rz eg an ie  n a s t ę p u j ą c y c h  z a s a d :
1) P re n u m e ra t a  w in n a  b y ć  z g ł o s z o n a  i o p ła c o n a  najpóźniej  na j e d e n  m i e s i ą c  przed  r o z p o ­

c z ę c i e m  k a ż d e g o  pó łrocza  t. j. do  dn ia  1 cz er w ca  i 1 grud nia  k a ż d e g o  roku.
2) R ek la m ac j e  z p o w o d u  n ie o t r z y m a n ia  p o s z c z e g ó l n y c h  n u m e r ó w  D zi e n n ik a  U r z ę d o w e g o  

na leż y  w no s i ć  do  w ła ś c iw y c h  u rz ę d ó w  p o c z t o w y c h  a n ie  do  Administrac j i  D z ie nn ik a
U r z ę d o w e g o .  ,

3) P re nu m e ra t a ,  która w y n o s i  ro c zn ie  6 zł. a p ó łro c zn ie  3 zł„ w in n a  byc  w p ł a c a n a  na 
k on t o  c z e k o w e  w P. K. O.  Nr. 30365  lub w Adminis trac ji  Dz i enn ik a  U r z ę d o w e g o  (Kura-  
tor jum O k rę gu  S z k o l n e g o  Ł u c k i e g o  w R ó w n e m ) .  Na od wr ot n ej  s t ron ie  b lankie tu  
n a d a w c z e g o  n a le ż y  b e z w z g l ę d n i e  p o d a ć  tytuł  wpłaty .  Notatka  taka  n ie  p o d l e g a  o p ł ac i e  
p oc zt o w ej .

4) Ko m pl e t y  D z ie nn ik a  U r z ę d o w e g o  z lat u b ie g ły c h  lub p o s z c z e g ó l n e  e g z e m p l a r z e  m o ż n a  
n a b y ć  po  u p r z e d n i e m  u i s zc ze n i u  n a le ż n o śc i  w  k w o c i e  6 zł. za k o m p l e t  rocznika,  
a 70  gr. za p o s z c z e g ó l n y  eg z e m p la r z .  Nr. Nr. 5 z 1928 r., 1, 2, 3  i 4 z 1929 roku,  
8 z 1931 oraz  1 z 1932 r. są już c a ł k o w icie w y c z e r p a n e . _______________________

P ren um era ta  roczna zł. 6, półroczna zł. 3. Nr. pojedyńczy 60 gr. Konto P.K.O. Nr. 30.365.______
Adres Redakcji i A dministracji :  RÓWNE WOŁYŃSKIE. KURATORJUM.

Drukarnia  Sam orządow a w Równem, ul. Słowackiego 2.


